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IB e s . 
| Zagadnienia pomorskie. 
i "Hbr d 
Cygara niemieckie i papierosy „ewan- 
gelickie". — Czy to potrzebne? — 
Jak złu zaradzić? 


Im bliżej granicy gdańskiej, pome- 
rańskiej, czy warmińsko-mazurskiej, 
— a na całem Pomorzu wszędzie 
blisko granicy! — tem mniej znaj- 
ddziesz polskich wyrobów  tytonio- 
wych; za to tem częściej sprzedadzą 
ci lub poczęstują cię grubem cyga- 
rem niemieckiem lub papierosem 


„mit Goldmundstiick', — pospolieie 
zwanym  „ewangelickim* (bo nie- 
mieckim!). 

Jeżeli restauratorzy lub sklepika- 


rze nie sprzedają tego zagraniczne- 
go towaru otwarcie — to często i 
gęsto przechowują go dla znajomych, 
przyjacół, sąsiadów, słowem „prywa- 
tnie' dla swych: „dobrych kundów!* 
(mówiąc,po pomorsku). 

"W każdym razie smutnym  fak- 
~ Żem jest, że nasze pogranicze jest za- 
lane obcym towarem tabacznym. — 
Jak mnie informowano trudni się 
wielu ludzi stałym procederem 
Bzwarcowania, szmuglowaniem, 
przemycaniem niemieckich i gdań- 


skich towarów i wyrobów tytunio-| 


wych do Polski. Ciągną oni polami i 
lastmioupairzonemi i utartemi dro- 
gami i ścieżkami, już nie w „poje- 
dynkę*, lecz całemi sżnurami i ist- 
d nemi karawdhami, zarabiając, choć 
ryzykownie i mozolnie, sporo grosza. 
_ Utarła sę na Pomorzu, wszystkim, 
I prywatnym i urzędowym osobom 
znana — powiedziałbym — tradycja 
u przemytników, handlarzy 
powych i domokrążnych, karczma- 
| rzyi u szerokiej klijenteli. 

Co to znaczy? : 

Znaczy to, że masy zagranicznych 
wvtworów obcych państw nam nic- 
przychylnych, nawet wojnę celną z 
nami.prowadzących, dostają się nie- 
legalnie do Połski przez „zieloną gra- 
niee‘. ; ri ; 

Znaczy to, że popieramy przemysł 
obcy, że zatrudniamy cudzego robot- 
nika, Polsce wrogiego; naszym nie- 
przyjaciołom napełniamy kasę, 


wzbogacając i pomnażając ich doro-f 


bek państwowy i ich już. wysoki 
rozwój gospodarczy. 

ə Znaczy to, że nasz bilans handlo- 
wy, ten „oficjalny“, jest fikcyjny, bo 
nieuwzględniający nielegalnego do- 
płvwu towarów zagranicznych,. po- 
katnego i tem szkodliwszego impor- 
tu. Podkreślam wyraz „tem szkod- 
liwszego*, bo gdy zwykfy i dozwolo- 
ny import reguluje naszą politykę 
handlową ze swą reglamentacją, — 
swemi zakazami, normami i ełami 
wwozowemi, to tego rodzaju dziki, 
niełegalny i nienotowany import wy- 


rządza szkodę- tak naszemu rodzime- | 


mu przemysłowi, borykającemu się 
z.trudnemi warunkami; tak szero- 
kim warstwom robotników polskich, 
skazanych na bezrobocie i emigrację; 
tak całemu narodowi polskiemu, — 
którego stanu majątkowego się nie 
podnosi, jak też samemu Państwu 
Polskiemu, które się w ten sposób o- 
krada z należących się mu docho- 
dów, opłat celnych i przeróżnych po- 
datków! ; 

Jak złu zaradzić? 

1) Nasza policja państwowa i 


"straż celna, spełniające w trudnych | 


= warunkach swą niewdzięczną pracę, 
T maja tu szerokie pole działania. Na- 
T leży surowo i bezwzględnie postępo- 

wać, aby wyrwać szkodliwy nawyk, 


Wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel i świat. 
Do „Dziennika“ dołącza się co tydzień „SPORT POMOÓRSKI*. 
Redakcja otwarta od godziny 8—12 przed południem i od 5—6 po południu. ab. 
Redaktor naczełny przyjmuje od godziny 11—12 przed południem. HEJ 
Rękopisów niezamówionych nie zwraca się. S 
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; Filja: *ulica Dworcowa 2 s 


zajęcie gmachu an 


skle- | 


«du — ministerstwo 
"że nie będzie wyjaśniać ani prostować 
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atek dnia 8 kwietnia 1927 r. 


ibasady 


"w Pekinię? 


| | Rok: XXI. 


sowieckiej 


s 


czan-Tso-Lin działał z polecenia korpusu dypiomatycznego. — Ogólne zaniepoke- 
jenie. — Jeszcze brak potwierdzenia wiadomości. | 
Pekin, 6. 4. (PAT) Działając na pod- | rosyjscy zostali podobno zatrzymani | to byłby to jeden z największych 


stawie upoważnienia, 
przez kerpus dvplomatyczny, 100 żoł- 
nierzy armji Czang-Tso-Lina wraz z 
mnzbrejoną policja wtargnęłe dziś ra- 
no do ambasady sowieckiej. Po krót- 
kiej strzelaninie Rosjanie zostali wy- 
parci z gmachu ambasady. Do chwili 
obecnej sprowadzono do urzędu poli- 
cyjnego kilku Rosjan oraz 20 Chiń- 
czyków. W lokalu ambasady znale- 
ziono i zabrano kulomiot, 15 karabi- 
nów i pewną ilość amunicji. Charge 
d'affaires oraz inni funkcjonarjusze 


ñy zajęty jest przez wojsko. 
Berlin, 6. 4. (PAT) Wszystkie dzien- 
niki wyrażają zaniepokojenie z po- 
wodu zajęcia gmachu ambasady So-|. 


wieckiej w Pekinie z upoważnienia | 


korpusu dyplomatycznego i wyraża- 
ja przekonanie, że nie może tu cho- 
dzić o zgodę całego korpusu dyplo- 
matycznego, ponieważ poseł niemiec- 
ki, który do tego korpusu należy, nie 
mógł podpisać takiego pełnomocnic- 
twa. „Vorwärts“ oświadcza, że jeśli 
powyższa wiadomość jest prawdziwa, 


"Rząd nie zdradzi przed 


czasem 


warunków wielkiej pożyczki. 


Braną jest obecnie pod 


Warszawa, 6. 4. (PAT.) Wobec poja- 
wiających się wciąż przeróżnych wia- 
domości, pochodzących ze źródeł kra- 
jowych i zagranicznych o warunkach 
i szczegółach pożyczki zagranicznej dla 
Polski. których. rozpuszczanie ma nie- 
zawodnie w wielu wypadkach na celu 
uzyskanie. drogą wyjaśnień oficjalnych 
danych co do toczących się narad nad 
uzgodnieniem płanu finansowego rzą- 
skarbu zaznacza, 


nieprawdziwych, pozbawionych cech 
autentyczności wiadomości prasowych. 
W chwili, gdy ze,strony czynników 
miarodajnych nastąpi decyzja co do 
planów i zamierzeń finansowych rządu 
opinja publiczna zostanie drogą ofi- 
cjałnego komunikatu poinformowana 
o faktycznym stanie sprawy. 
Warszawa, 7. 4. (Tel. wł.) „Ekspress 
Poranny“ podaje wiadomość z kół zbli- 
żonych do rządu o nastrojach w spra- 
wie pożyczki. Dotychczasowe narady 
nie dały pozytywnych wyników. Kon- 


-ferencje onegdajszej nocy szły w kie- 


runku ustalenia kontrpropozycji w od- 
powiedzi na ofertę finansistów amery- 
kańskich. W kołach rządowych rozwa- 
żana jest nadto propozycja finansistów 
angielskich, którzy: ofiarowują Polsce 
pożyczkę. Grupa angielska nie wysu- 
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ukrócić niecny proceder przemytni- 
kom,  handlarzom niedozwolona 
sprzedaż, 

2) W najbliższych dniach wyschnie 
jedno ze źródeł zła: prywatny prze- 
mysł -tabaczny W. M. Gdańska. Pod- 
pisanie dnia 1 bm. umowy polsko - 
gdańskiej o zaprowadzeniu monopo- 
lu tytuniowego w Gdańsku jest 
wstępnym etapem. 

'8) Ponieważ jednak same ustawo- 
wo-policyjne nakazy i zakazy spra- 
wy nie uregulują, trzeba wyciągnąć 


donioślejsze i głębsze jeszcze wnio- |“ 
ski! 


Dochód ze wszystkich "monopoli 
państwowych wynosił u nas: 

w r. 1925 — 405.500.000 zł 

w r. 1926 — 578.100.000 zł, 
wzrósł więc o 172.600.000 zł. 


uwadę oferta angielska. 
wa warunków kontroli przez własne 
organa gospodarki Banku Polskiego, 
uatomiast stopa procentowa angielska 
iest podobno wyższa od amerykańskiej. 
Periraktacje toczą się w  szybkiem 
tempie. 

„Rzeczpospolita wywodzi, że rząd za- 
akceptował stanowisko. prezesa Kar- 
pińskiego, iż nie do przyjęcia są wa- 
runki udziału przedstawieieli konsor- 


cjum -« amerykańskiego w zarządzie 
Banku Polskiego oraz wgląd ich w go- 
-spodarkę przedsiębiorstw państwo- 


wych.. Z kół półoficjalnego komunika- 
tu wynika. że pp. Krzyżanowski i Mły- 
narski nie zdołali odwieść ameryka- 
nów od ich warunków, wskutek czego 
wziął rząd pod uwagę. propozycje an=- 
gielskie, 
„Gazeta Poranna Warszawska“ twier- 
dzi, że na propozycje amerykańskie 
opracowano z inicjatywy marszałka 
Piłsudskiego kontrpropózycję. Wi- 
docznie w układach chodzi © rzeczy 
zahaczające o wagę i samodzielność 
państwową. 1 

I „Kurjer Poranny“ ujmuje sprawę 
w ten sposób; dodaje tylko, że "udało 
się.w ostatniej chwili skłonić p. Man- 
ney'a, przedstawiciela grupy . angiel- 
skiej do zatrzymania się jeszcze jeden 
dzień w Warszawie. 


Same dochody z monopolu tyto- 
'niowego wynosiły: 

w .r. 1925 —. 182.500.000 zł 

w r. 1926 — 270.000.000 zł, 
wykazując w przeciągu jednego ro- 
ku pokaźny wzrost. dochodów pań- 
stwowych o 87.500.000 zł. 


Otóż sądzę, że monopol tytuniowy 
winien pójść w kierunku rozwojo- 
wym nietylko pod względem fiskal- 
nym i ilościowym, lecz równocze- 
-śnie i jakościowym. . 3.o 
Niejedno już pod tym * względem 
"zrobiono; istnienie zaś szmuglu z 
Niemiec dowodzi, że jeszcze 'nie do- 
syć przystosował się nasz monopol 
do wymagań publiczności. 

Przed z górą rokiem częstując 


| mnie papierosem, mówił generalny 


udzielonego | w swoich biurach. Budynek ambasa- | skandali obecnej polityki europej- 


„skiej na Wschodzie. .Byłohy to jedno- 

cześnie prowokowaniem rządu So- 
wieckiego, co mogłoby. doprowadzić 
do otwartej wojny między Sowietami 
I mocarstwami zachodniemi. ` 


Berlin, 6. 4..(PAT) Biuro Wolffa, 


„podając depeszę agencji Reutera o 


zajęciu gmachu ambasady sowiec- 


[kiej w Pekinie przez wojska Czang- 
„Tso-Lina dodaje, że niemieckie czyn- 


niki urzędowe nie otrzymały dotych- 


„czas potwierdzenia . tej wiadomości. 


Wszystkie dzienniki wyrażają z tego 
powodu zaniepokojenie. 


Wykrycie 
zbrodni popeinionej 
w Marjampolu. 

Przed kiłku dniami podaliśmy wia- 

domość, że w Marjampolu pod Bydgo- 
szczą zastrzelony. został 44-letni cha- 
łupnik Antoni Zastępowski. Śledztwo 
w tej sprawie przeprowadzone. przez 
naczelnika’ urzędu śledczego” p. komi- 
sarza Pisarzewskiego, dało te rezulta- 
ty, że sprawca zabójstwa został wykry- 
ty. Szczegóły, zbrodni orąz nazwisko 
mordercy podamy jutro, po zasiągnię- 
ciu bliższych danych w urzędzie śled- 
czym. 
TORE AEAEE EC NEI A TREE TORT TECT 
dyrektor P. M. T. . Bełza-Ostrowski: 
Dla Pomorza fabrykować będziemy 
specjalne marki papierosów, jak ten 
oto, złudnie podobne do niemieckich 
z ustnikiem korkowym, do których. 
przywykliście!*. Rzeczywiście papie- 
ros próbny — bo dyrektorski — był 
znakomity. f i 

Papieros dalszy, jaki próbowałem 
u dyrektora, państwowej fabryki w 
Starogardzie, która produkuje właś- 
nie we wielkich masach bwe „Po- 


morskie", był już pośledniejszego 
gatunku. A',„Pomorskie*, jakie so- 


bie kupuję w kioskach, to istna Sie- 
czka, czy suszona trawa! 

Nie, wielkie zyski, płynące z imo- 
nopolu tytuniowego, pozwalają Pań- 
stwu, pomyśleć faktycznie i w prak- 
tyce (nietylko w teorji!) o urozmaice- 
niu i polepszeniu gatunkowem na- 
szych cygar, papierosów, tytoniu do 
palenia i tabaki do zażywania! 

Wtedy ustanie przemytniewo i u- 
szczupłanie dochodów  tytuniowych 
Państwa! 

4) Najlepszym środkem zaradczymm 
i obronnym będzie szeroka akcja u- 
świadamiająca zapomocą prasy i ży- 
wego słowa. Każdy Polak winien ro- 
zumieć, że obowiązkiem narodowym. 


jest bojkot niemieckich cygar i „e- ~ 


wangelickich' papierosów oraz uży- 


„wanie wyłącznie fabrykatów krajo- 
wych, z czego zyski ciągnąć będą: 


skarb państwa, robothik polski, — a 
przez powiększenie dochodów Polski 
z monopolu tytoniowego oraz pośre- 
dnio przez zmniejszenie podatków on. 
sam, konsument, palacz polskich cy- 


gar i papierosów! 


PZA NMAKŹ 


- Złość 0 prawdę. 
„Prawdzie“ w odpowiedzi. 


Poznańska „Prawda“, organ N. P. 
R. prawicy czyli grupy Popiela i Chą- 
dzyńskiego („Prawda“ udaje, że ta- 
kiej grupy nie zna!) oburza się na 
nas za wzmiankę umieszczoną w nr. 
71 pod tyt.: „Prawda“ w ogonku en- 
decji* i załamuje ręce nad tem, że 
wykazaliśmy jej zwrot na prawo. 


. „Prawda“ przewraca kota w mie- 
"chu. Nie mamy nie przeciwko temu, 
by o nas pisała, skoro jej to taką 
przyjemność sprawia, stwierdziliśmy 
tylko, że dosłownie powtórzyła za 
„Kurjerem Poznańskim“. tendencyj- 
ną wzmiankę o przemowie red. Teski 
w Katowicach. Słuszny więc był nasz 
tytuł: „Prawda“ w ogonku endecji“. 


Pisze organ prawicowych enperow- 
tów, że „w łonie starej panny chade- 
cji dzieją się rzeczy dziwne i zanosi 
się na rozłam". 


„Prawda* (Panie, odpuść jej ten 
tytuł!) winna wiedzieć, że o jakim- 
Kkolweikbądź rozłamie w łonie Cha- 
decji niema mowy, chociaż czasami 
istnieje między poszczególnymi przy- 
 wódcami różnica zdań co do niektó- 
rych posunięć taktycznych. 


Jeżeli „Prawda“ nazywa Chadecję 
„starą panną“, to przyznajemy się, że 
"milszym nam jest taki tytuł, niż „roz- 
wódka“, którą to nazwą N: P. R. pra- 
wica już oddawna jest ..żaszczyconą*. 
Możemy też zdradzić, że „stara pan- 
na“ — obojętnie, kiedy wybory się od- 

"będą — nie ma wcale ochoty kumać 
się z rozwódką względnie z poronio- 
nym tworem, jaki „Prawda“ repre- 

| zentuje. 


Gniewa się „Prawda“ z powodu na- 
szej uwagi, że „grupa Popiela i Cha- 
dzyńskiego przygotowała grunt dla 
różnych czerwonych wywrotowców”*. 
Snać redaktorzy „Prawdy* mają 
krótka pamięć, A może umyślnie za- 
pominają o robocie demagogicznej u- 
prawianej przez agitatorów N. P. R. 
jeszcze wówczas, kiedy Socjalistów 
na ziemiach zachodnich wogóle nie 
było? Czyż mamy przypomnieć prze- 
mowy różnych kandydatów posel- 
skich o® „altankach*, „kanapach* 
itd. Kło wiatr sieje, zbiera burzę. 


Przypomina „Prawda“ kompromis 
wyborczy, żawarty swego czasu przeż 
Chadecję bydgoską z socjalistami. 
Czyż N. P. R. takich kompromisów 

+ wyborczych z socjalistami nigdy nie 
2 zawierała? Przypomnijcie sobie tyl- 

ko, panowie głosiciele „prawdy“ (?) te 
| wszystkie kompromisy zawarte przez 
i N. P. R. z socjalistami na arenie sej- 
mowej oraz w radach miejskich i w 
kasach chorych, a specjalnie w Ra- 


Lid listami  najskrajniejszymi! 
chcielibyście temu zaprzeczyć? 


Czyż 


34,4 Szczytem obłudy jest twierdzenie 
W Prawdy“, że „w hastępnych wybo- 
rach na'pewno endecja nie zabierze 
Chadecji na swoje taczki, aby was 
wysypać w Sejmie, jak to było w ro- 
N ku 1922 — trzeba będzie jechać samo- 
Mys dzielnie“. Piszemy „szczytem obłu- 
~ dy“, bo niepodobno . przypuszczać, a- 
żeby- redaktorzy „Prawdy“ nie wie- 
dzieli o tem, że właśnie endecja we» 
„szla do Sejmu wzmocniona kosztem 
 Chadecji i że właśnie szerokie war- 
stwy społeczeństwa, zorganizowane 
w Chrześcijańskiej Demokracji, wzgl. 
zgadzające się na jej program, doma- 


gały się, by w roku 1922 pójść do wy- |. 


a sa; borów samodzielnie. 

Nie chcemy być prorokami, co bę- 
dzie w przyszłości, To jednak wiemy, 
av iuże Chrześcijańska Demokracja wejdzie 
BO dy |do przyszłzgo Sejmu silniejsza niż jest 
AK 0 obecnie. Was zaś, panowie z „Praw- 
dy" prosimy. abyście przestali kłopotać 
się polityką i taktyką Chadecji i „Dz. 
- Bydgoskiego“, radzimy wam natomiast 
Ee baczyć na to, by reszta waszych 
4 zwolenników nie uciekła "w pod zbut- 

o wiałego sztandaru NPR-prawicy. 


dzie miejskiej w Bydgoszczy z sotja- | 


pOREDNE BYDGOSKI" 


piatek, dnia 8 kwietnia 1927 r. 


Znowu szpiegostwo na rzecz 


Niemiec 


> Zdrajcy skazani na ciężkie więzienie, 


Król. Huta, 6. 4. (Pat.) Dziś toczyła 
się przed tutejszym sądem , karnym 
rozprawa. przeciwko Henrykowi Nie- 
szporkowi, Maksymiljanowi Nieszpor- 
kowi i Adamowi Grabarkawi, oskarżo- 
nym o szpiegostwo na rżercz ościenne- 
go państwa, popelnione przez to, że 
pozostawali oni na usługach wywiadu 
tego państwa. dostarczając mu za wy- 


sokiem wynagrodzeniem _ materjały, 
dotyczące spraw wojskowych. 

Sad skazał Henryka. Nieszporka na 
6 lat ciężkiego więzienia i pozbawienie 
praw obywatelskich przez 10 lat, Mak- 
symiljana Nieszporka na półtora roku 
więzienia  Grabarek dla braku dowo- 


KE winy został uwolniony. 


Postanowienia traktatu 
włosko-węgierskiego. 


targi załatwione w 
Rzym, 6. 4. PAT. Traktat włosko-węgierski 


wyraża na wstępie pragnienie obu narodów u- 
stanowienia między nimi stosunków prawdzi- 
wej przyjaźni oraz skierowania wsvólnych wy- 
siłków w celu utrzymania pokoju, mogącego 
dać obu narodom nową rękojmię ich rozwoju 
w przyszłości. 

Art. 1 traktatu głosi, że między Włochami 
i Węgrami istnieć ma trwały pokój i wzajemna 
przyjaźń. Art. 2 zaznacza, że obie strony, za- 
wierające traktat zobowiązują się do poddawa- 
nia procedurze pojednawczej, a w razie nieo- 
siągnięcia rezultatów na tej drodze — procedu- 
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drodze pojednawczej. 


rze rozjemczej — wszelkich różnic zdań. które 
nie mogą być załatwione we właściwym cza- 
siew drodze dyplomatycznej, Art, 3 i 4 do- 
tyczą procedury pojednawczej i  rozjemczej, 
Art, 5 zaznacza, że traktat ten nabiera ważno- 
ści”po ratyfikowaniu go przez oba kraje. Wy- 
miana dokumentów ratyfikacyjnych ma nastą- 
pić w czasie, gdy okaże się to możliwe, Trak- 
tat ważny jest na lat 10 od dnia wymiany do- 
kumentów ratyfikacyjnych, W razie, gdyby w 
ciągu roku przed terminem jego wygaśnięcia 

e został wypowiedziany, będzie on SPRA 
zywał na dalszy okres 10-letni, 


iliział Niemiec w załafwieniu za.argu 
włosko - ingosłowiańskiego. 


Białogród, 6. 4, PAT, Wczoraj rozpoczęły 
się bezpośrednio rokowania między Mussolinim 
a posłem jugosłowiańskim w Rzymie. Raticzem 
w sprawie uregulowania włosko-jugosłowiań- 
skich kwestji. 

Berlin, 6, 4 PAT. Dzienniki berlińskie do- 
noszą, że ambasadorowie angielski i francuski 
zwrócili się do niemieckiego ministra spraw 
zagr. z propozycją „aby Niemcy wzięły udział 
w projektowanej akcji pośredniczącej między 
Włochami a Jugosławją oraz aby wydelegowały 
swoich przedstawicieli dyplomatycznych do ko- 
misji, która w razie jakiegoś incydentu na gra- 
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nicy Albanji rozpatrzyłaby natychmiast stan 
rzeczy. 

Prasa stwierdza, że Niemcy oświadczają za- 
sadniczo gotowość wzięcia udziału w tej ko- 
misji,pod dwoma warunkami: 1 jaby oba za- 
interesowane mocarstwa na to się zgodziły, 2) 
aby funkcje projektowanej komisji były ściśle 
określone, 

Berlin, 6. 4. PAT, „Berliner Tageblatt" do- 
nosi, że na stanowisko przedstawiciela Niemiec 
w projektowanej komisji albańskiej wymienia- 
ny jest radca poselstwa niemieckiego w Biało- 
środzie, Í 


Krwawe starcia przy wyborach 
w Chicago. 


Chicago, 6. 4, PAT. „Unidet Press” donosi, 
że mimo dalekoidących środków ostrożności 
w dniu wyborów burmistrza, w pobliżu głów- 
nej siedziby partji demokratycznej przyszło do 
starć, Eksplodowały dwie bomby, wskutek 
czego rańnych zostało $ osób. Władze poczy- 
niły natychmiastowe zarządzenia w celu zapo- 
bieżenia niepokojom. Gwardja narodowa zosta- 


ła zmobilizowana. Pięć tysięcy policjantów ja- 
koteż 35 odziałów kulomiotowych pilnuje ulic, 
W okolicach, w których zbierają się spiskowcy 
policja przedsięwzięła liczne obławy, przyczem 
skonfiskowano tysiące rewolwerów, karabinów 
a nawet pewną ilość kulomiotów, Przywódca 
spiskowców został przez policję rozstrzelany, 


Kronika telegraficzna. 


Warszawa, ?. 4. (tel. wł.) Wczoraj przyjął 
minister Zaleski pósła niemieckiego Rau- 
schera. Rauscher przedstawił ministrowi 
warunki w sprawie rokowaú- polsko-nie- 
mieckich. 
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Warszawa, ?. 4. (tel. wł.) Tut. Tow, Dzien- 
nikarzy i Literatów czyni przygotowania do 
obchodu 40-letniej rocznicy śmierci Kra- 
szewskiego. 


m * 
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Warszawa, 7. 4. (tel. wł.) Minister Dobruc- 
ki wyjeżdża jutro do Krakowa, celem zapo- 
znania się ze stanem robót restauracyjnych 
na Wawelu, oraz z tamtejszem Szkoinictwem 
artystycznem. 


z pa s 

Warszawa, 7. 4. (tel. wł.) Rada naczelna 
Związku Banków w Półsce, wybrała swym 
prezesem senatora Marcina Szarskiego. 


* * 


* 
Warszawa, 7. 4. (tel. wł.) Kuratorem D- 
kręgu szkolnego krakowskiego zostanie pro- 
fesor gimnazjalny Daniec, b. oficer II Bry- 
gady Legjonów, brat generała. 


Ci, którzy Wiłosowi ukradli dolary. 


Kraków, 7. 4. (AW.) Przed dwoma 
tygodniami okradziono posła Witosa, 
któremu zabrano przeszło 1100 dola- 
rów. Okazuje się, że kradzieży doko- 
nali trzej młodzi łudzie- z Wierzchosła- 
wic, hersztem szajki był parobczak p. 
Witosa. Sprawców aresztowano, nie- 
mal całą sumę skradziona odnaleziono. 


` 
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Bydgoszcz wyprzedziła Warszawę. 
Warszawa, 7. 4. (tel. wł) W końcu b. m. 
odbędzie się tu narada przedstawicieli za- 
rządów towarzystw dziennikarskich i; lite- 
rackich w sprawie utworzenia Komitetu 
budowy -pomnika Sienkiewicza w Warsza- 
wie. 


Precz z klepskimi gospodarzami! 

Warszawa, 7. 4. (AW.) Wobec ujemnych 
według òpinji Min. Spr. Wewn. rezultatów 
gospodarki władz miejskich Wilna, w naj- 
bliższym czasie rozwiązana zostanie tamie;- 
sza Rada Miejska, i przeprowadzone zostaną 
nowe wybory. 


P. Smith bada zdolność - emigracyjna 
. ludności polskiej. 

Warszawa, 7. 4. (AW.) Przybył tu wice- 
dyrektor kolet kanadyjskich p. L-C. Smith, 
który odbywa podróż po Europie, w celach 
informacyjnych, badając możliwości emigra- 
cyjne poszczególnych krajów. P. Smith kon- 
ferował z dyrektorem Urzędu Emigrac;y jnego 
p. Kusytowskim w sprawach wy coana 
z Polski do Kanady. 


Pewna tajemnicza osobistość nie chce 
pożyczki. 

Warszawa, (. 4.(AW.) „Kurjer Czer- 
wóny notuje pogłoskę, że wśród pew- 
uych kół gospodarczych wyłoniła się 
opinja, poparta podobno. przez osobi- 
stość wysoko postawioną w hierarchji 
raństwowej, że Polsce w obecnej chwi- 
li pożyczka nie jest  niezbędnie po- 
trzehna i że wobec tego lepiej byłoby 
czekać na jeszcze dogodniejszą ofertę. 
Zdaniem pisma, pogląd ten nie jest w 
dostatecznym stopniu oparty na real- 
nych danych. 


18 marca 1927 poseł 


„może stwierdzić 
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Zrobić zyć i z senatorem 
Jevelovskym! 


Warszawa, 7. 4. (Tel. wł.) „Rzeczpo- 
spolita' donosi z Wilna, że eksploatacja 
lasów państwowych przez senatora Je- 
velovskyego z Gdańska wywołuje co- 
raz większe oburzenie. Robotników 
umieszczono z rodzinami w nadzwy- 
czaj lichych barakach i na każdym 
kroku łamie się ustawy o wykonywa- 
niu pracy. Urzędnikami w zarządzie 
są Niemcy, nie mówiący po polsku. Na 
tle tych stosunków odbyło się zgroma- 
dzenie chrześcijańskich zwiazków za- 
wodowych. 


Buldy „Głosu Prawdy" 


o konflikcie p. Bartla z politechniką 
warszawską, 

Warszawa, 7. 4. (tel. wł) „Głos Prawdy“ 
zamieścił w ostatnich dniach artykuł napa- 
da/ący na Politechnikę warszawska, i jej 
profesorów, w związku z nadużyciami jedne- 
go z urzędników kwestury. Pismo to wmie- 
szało do polemiki także osobę wicepremiera, 
utrzymując, że między gronem profesorów 
politechniki a p Bartlem, panują naprężone 
słosunki odkąd tenże jako poseł, wniósł in- 
terpclację, poruszająca anomalje w admini- 
stracji tej uczelni Profesorowie politechni. 
ki uważali odtąd, że p: Bartlowi należy zam- 
knhąć drogę do katedry o którą się ubiegał. 

Dziś zamieszcza „Głos Prawdy“ list wice- 
premjera, w którym tenże oświadcza, że po- 
za wiadomością o interpelacji, wszystkie 
wywody w artykule są pozbawione prawdy 
i są wytworem bujnej fantazji. 
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Endecki poseł odsyła chłojów 
do wideł i gnoju. 


„Gazeta Grudziądzka pisze: 
„Na zebraniu endeckiem w Świeciu 
Zaleski zarzucił 
endeckiemu posłowi Marweg'owi, że 
brat jego, również poseł, oświadczył 
swego czasu w Sejmie, że chłop nie Par 
winien zajmować się polityką, lecz iść 
do gnoju i wideł. Poseł Marweg nie 
tylko, nie zaprzeczył temu, ałe oświad- 
czył, że brat jego ma rację! Fakt ten 
kilkadziesigł  "Tudzi 
pod przysięgą. Dobrze się stało, że po- 
sel Marweg otworzył oczy chłopom i 
wskazał, że endecy czyli Związek Lu- 
dowo-Narodowy, są wrogami chłopa, 

Jeżeli Wam panowie posłowie endet- 
cy śmierdzi chłop — to i zapewne będą 
Wam  śmierdzieć również chłopskie 
głosy. Dlatego od wsi -precz i won! 
Przypomnijcie chłopi o tem endekom 
przy najbliższej okazji. 

Ciekawi jesteśmy, jakie stanowisko 
wobec posła Marweg'a zajmą posłowie 
chłopi z jego klubu.“ 


Nowe pismo w Gdyni. 


Rozeszła się pogłoska, że w Gdyni 
zacznie wychodzić gazeta codzienna 
pod tytułem „Kurjer Nadbałtycki". Re- 
daktorem naczelnym ma być p. Stani- 
sław Jasiński. 


Podobno „Kurjer Nadbałtycki* ma 
otrzymać subwencję rządową. Gdyby 
tak było, to czynniki rządowe winny 


wpierw zbadać przeszłość `p. Stańisła 
wa Jasińskiego, znanego zarówno w 
Małopolsce (Kraków) jak i na Pomorzu 
(Wąbrzeźno). 
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RPOGRAM RADJOFONICZNY. 
WARSZAWA 10 Kw. 1111 m. 
8 KWIEETNIA. 


15.00—15.25. Komunikaty gospodarczy i me- 
teorologiczny. 
15.30—15.55. Drugi wykład ` dla maturzystów 
szkół średnich z cyklu „Historja Polski”, 
16.00—16.25. Odczyt dla mśturzystów p. 
„Wiek XVII-ty w literaturze polskiej", 
16.30—16,45. Komunikat harcerski. 
16.45—17.10. Odczyt z działu „Radjotechnika” 
17.10—17.35. Odczyt p, t. „Ozdabianie szkła”. 
17,40. Koncert popołudniowy. Wykonawcy: 
- Helena Dorabialska (fortep.), Eugenja Umiń- 
ska-Jaworska (skrzypce) i prof, Jerzy Lefeld 
(akomp.). 
18.40-—19.00. Rozmaitości. - i 
19.00—19.25. Odczyt p. t. „Sport jako środek 
"zachowania zdrowia i młodości”. 
19.30—19.45, Komunikat rolniczy. 
19.45—20.15; - Przerwa, przypuszczalnie komu- 
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mikaty. > 
20.15, , Koncert wieczorny. Transmisja koncer- 
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meczetu tureckiego. 
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Nr. 81. 


Pan Stanisław Paszkiewicz, rodem z Wążrów ca, 


| „DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, dnia 8 kwietnia 1927 r. 


13.000 km. piesze przez Afrykę. 


- Śzmiału apebeźwó>Ż dwóch umiocduch Polakow. 


(Korespondencja własna dla „Dziennika Bydgoskiego"). 


a przez 


pewien czas również mieszkaniec Bydgoszczy, dol GBA AZY 
pieszych podróży po Austrji, Rumunji oraz innych krajach 
europejskich, powziął śmiały plan: przejść Afrykę przez jej 
środkową długość od Algieru, do stolicy republiki Połud- 
niowej Afryki, Capetown, znanej u nas lepiej z pierwotnej 
nazwy holenderskiej Kapstad (od czego Niemcy urobili 


Kapstadt). 


Jako towarzysza dobrał sobie p. Stanisław Pa- 


szkiewicz Polaka z Lille, p. Jana Dyrdę. W podróż wyru- 
szyli obaj śmiali podróżnicy 1-go grudnia ub. r — W po- 
czątkach marca dotarli do fortu francuskiego Beni Abbes 
w Saharze, skąd przesłali nam pierwsze korespondencje, 


których druk niniejszem rozpoczynamy. 
czają, że podróż ich potrwa dwa lata. 


Podróżnicy obli- 
W tym czasie będa 


„asilałi pismo nasze swemi kor espondencjami. 


ie 


Dzielnica europejska i arab- 
Kolonja poiska.— Dom Polski. 


Algier, w listopadzie 1926r. 


Algier.— 
ska, 


Stolica Afryki Północnej —— Algier, 
położona nad wybrzeżem Morza Śród- 
ziemnego i opasana wałem stromych 
gór Tell, posiada cechy nowoczesne- 
go miasta europejskiego. Z jej nad- 
brzeżnych bulwarów roztacza się 
wspaniały widok na port, przylądek 
Matifoll i dalekie morze, ginące na 
północnym horyzoncie. Panorama 
miasta, z jej śnieżnobiałemi gmacha- 
mi, pnącemi się w kształcie stopni 
ku wyżynom górskiem, przedstawia 
się imponująco. Place miejskie i þul- 
wary zdobią śliczne i majestatyczne 
palmy, które u nas w ogrodach euro- 
pejskich stanowią wyjątkową rzad- 
kość. Parki okryte zielenią i kwia- 
tami w tak późnej porze roku, zadzi- 
wiają przybysza z Północy, przyżwy- 


"czajonegódo mrozów i zimna. W þu- 


dowie gmachów publicznych przewa- 
ża styl wschodni. Szczególną uwagę 
zwraca pałac gubernatorski, prefek- 
tura, uniwersytet, główna poczta, 
wyższa szkoła dla krajowców i kate- 
dra, przebudowana z dawniejszego 
Obok katedry 


Stefan Zembrzuski, 
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Czerwone Pająki. 


(Ciąg dalszy) 


— Co tu robicie? --— zapytała go, 
aby pokryć pomieszanie. 

— Małem tu do wykonania pewne 
złecenie! A wy, towarzyszko, można 
wiedzieć, jakie sprawy was sprowa- 
dzają od tej jaskini smoków? 

— Miałam wypłacić jakieś miej- 
skie podatki od naszego kantoru — 
wczoraj przysłali żądanie — jąka- 
ła się Marynia, mocno zmieszana. 

— To w policji miejskiej opłaca 
się podatki miejskie? —— z lekką iro- 
nją zauważył tamten. 

— Nie wiedziałam gdzie, więc cho- 
dziłam się pytać... 

= Musicie tam mieć dobrego zna- 
jomego i doradcę, kiedy zaraz jak w 
dym do niego... ' 

Te słowa były już całkiem niedwu- 
znaczne, można z nich było widzieć, 
że „towarzysz“ domyśla się czegoś i 
to nawet gorszego, niż było w rze- 
czy samej, 

Marynia przejrzała w jednej chwili. 

Jeżeli ją podejrzewają, to ta byt- 
ność jej w biurach policyjnych bę- 
dzie najlepszym dowodem jej winy. 
A wiedziała, co się dzieje w takich 

wypadkach. — Serce zamarło jej z 
trwogi, bo nagle ujrzała wokoło sie- 
bie nagromadzone przeszkody nie 
do zwalczenia. Pożegnawszy się z 
„towarzyszem“ wstąpiła do pierw- 
szej napotkanej cukierni i ochło- 
nąwszy nieco z pierwszego przera- 
żenia, zaczęła się zastanawiać nad 
pdłożeniem. A v 

Terdz więc zjawia się nowe nie- 
bezpieczeństwo; podejrzenia „iam- 
tych“ co do iei konszachtów z poli- 
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zbudowany przez Turków w szesna- 
stem stuleciu, który następnie prze- 
szedł w posiadanie arabskie, a od ro- 
ku 1830, po zdobyciu Algieru przez 
generała francuskiego Bourmont, 
stanowi własność rządu francuskie- 
go. Wnętrze jego urządzone jest z 
przepychem iście tureckim; ; przepych 
ten mówi wyraźnie o istniejącej nie- 
gdyś potędze 
skiego. 


Niemniej ciekawym jest meczet a- 
rabski t. j. dom modlitwy. Jest to 
budowla kwadratowa, pokryta ogro- 
mną kopułą z przyległym do niej mi- 

naretem tzw. wieżą Wiecznego Świa- 
tła. Wchodząc do przedsionka, po 
ściągnięciu obuwia, myje się nogi, 
wciąga sandały i wstępuje się na dy- 
wan, pokrywający posadzkę meczetu, 
gdzie Arab w wielkiem skupieniu i 
powadze żebrze o łaskę swego potęż- 
nego Allaha. 


W tylnej części meczetu zauważa 
się mibrab (t.j. miejsce modlitwy dla ! 
kapłanów), a obok znajduje się min- 
bar, czyli kazalnica. 


Przedsionka meczetu strzeże gro- 
mada pożałowania godnych żebra- 


znajduje sę dobrze zachowany pałąc, 
państwa muzułmań- 


ków, którzy każdego przechodnia, o- 
ni atari czy- 


puszczającego przybytek, 


wie oblegają, z krzykiem prosząc o 
jałmużnę. 

Zwiedzając planty Laferriere obok 
placu pocztowego zainteresowała nas 
budowa pomnika dla żołnierzy pole- 
głych w wojnie światowej. Ze zdu- 
mieniem dowiadujemy się, że w kon- 


kursie na wspomniany pomnik, ogło- | 


szonym przez miasto Algier, pierw- 
szą nagrodę zdobył rzeźbiarz Polak, 
P. Landowski z Paryża. 


4 teraz spójrzmy na odwrotną 

stronę medalu i wnijdźmy w dzielni- 
ce arabska Algieru, zwaną Casbah. 
Całość jej przedstawia się ponuro. 
Zamiast mieszkań widzimy ciemne i 
brudne nory, które toczy choroba nie- 
czystości i spodlenia ludzkiego. Arab 
z swem wrodzonem lenistwem jest 
brudny, niedbały i nienawidzi „białe 
twarze“. Niebezpiecznem dla. Euro- 
pejczyka jest zwiedzanie tych zauł- 
ków; dzielnica ta ukrywa niejedną 
tajemnicę, nwożącą krew w żyłach. 

Liczba mieszkańców Algieru wy- 
nosi 225.000, w iem około 150.000 Eu- 
ropejczyków, resztę stanowią Arabo- 
wie i inni mieszkańcy Afryki. Han- 
del północno-środkowej Afryki, sku- 
piający się w Algierze, nabiera wiel- 
kiego rozmachu. Głównymi produk- 
tami eksportu są: wino, zboże, owo- 
ce, jarzyny, oliwa, korek i sztuczne 
nawozy. Niezgorzej przedstawia się 
przemysł automobiłowy tak pod 
względem jakości jak i cyfr. Tu u- 
gruntowała swoją sławę firma fran- 
cuska Citroën i inne, kióre ujarzmia- 
jąc straszne i nieprzebyte do niedaw- 
na piaski pustyni Sahary, utrzymują 
dziś komunikację aż do jej serca tn| 
Salah. Najwięcej charakterystycz- 
nem. jest io, że koszta utrzymania w 
Algierze są o wiele niższe, niż we 
Fzancji. 

Pod względem klimatu Algier zaj- 
muje nieemał drmgie miejsce (po E- 
gipcie) z krajów położonych nad Mo- 
Tzem Śródziemnem. o ża Ak jest co- 


cją. Obecność „towarzysza oraz TE 
jego rozmowy nie pozostawiały naj- | 
mniejszej wątpliwości pod tym | 
względem. 

A wiec zjawia się nowe niebezpic: 
czenstwo i bodaj że najgorsze... 

Temwięcej słuszne jest jej posta- 
nowienie niezwłocznej ucieczki i u- 
krycia się. 

Gdyby to było możliwe, to naj- 
chętniejby nie wracała do swego 
mieszkana na Wspólną, tylko wprost 
stąd by poszła na dworzec. 

Musi jednak wrócić, gdyż tam 
ma jutro rano przyjść Witczak, a 
zresztą chciałaby zabrać z sobą nie- 
które drobne pamiątki z lat ubic- 
głych, które dziś miały, dla niej wiel- 
ką wartość, oraz swój pamiętnik. 


Gdy wyszła z cukierni na drugiej 
stronie ulicy przed wystawą sklepo- 
wą. zauważyła tegoż „towarzysza'. 
A więc była pod ścisłym nadzorem. 

Wiedziała, co to znaczy! 

Znając dobrze procedurę policyjną, 
wiedziała, że tak się postępuje tylko 
ze skazanymi. 

A jeżeli była skazana, to uratować 
ją mogła tylko nadzwyczajna przy- 
tomność umysłu i pośpiech w dzia- 
łaniu. 

W mgnieniu oka uprzytomniła so- 
bie, że przedewszystkiem musi po- 
zbyć się depczacego jej po piętach 
żydziaka. Wskoczyła więc do prze- 
pełnionego tramwaju, aby na na- 
stępnym przystanku z niego wysiąść. 
Czynność tę powtarzała parokrotnie; 
wreszcie wsiadła do taksówki i ka- 
zała się zawieść do kawiarni, znaj- 
dującej się na końcu miasta. 

Teraz odetchnęła z uczuciem ul- 
gi; żydziak stracił jej ślad. 

Lecz co robić dalej? 

Na Wspólną niema po co wracać 
tymczasem, gdyż pewną była, że tam 
zaraz przyidzie ktoś z „tamtvch” 


Postanowiła dzień cały przebyć na 
mieście i dopiero przed samym zam- 
knięciem bramy wrócić do domu; —- 
wiedziała bowiem, że oni nie będą 
dzwonili do zamkniętego domu. 

Tak też zrobiła. 

Powróciwszy do domu późno wie- 
czorem, zastała polecenie w skrzynce 
do listów, aby dziś w nocy oczekiwa- 
ła „towarzyszów* i trzymała bramę 
otwartą. 

Roześmała się tyko z tego naiwne- 
go polecenia i zaczęła przeszukiwać 
swoje rzeczy, aby z pośród nich wy- 
brać drogie sercu pamiątki. Poczem 
położyła się spać i usnęła mocno — 
zmęczona całodziennem chodzeniem 
po mieście. 

Młody żydziak, który miał polece- 
nie śledzenia Maryni — powrócił do 
Szwaremanna, z relacją, że widział 
ja w wydziale śledczym, że za nią 
następnie szedł, lecz udało się jej 
zatrzeć swoje ślady. 

Nie pozostawało więc najmniejszej 
wątpliwości, że najwierniejsza do- 
tychczas towarzyszka „Złota Mania“ 
zdradza ich. Wobec tego odkrycia 
należało szybko działać, aby zapo- 
biec dalszym jej konszachtom z poli- 
cją. Początkowo Szwarcmann ułożył 
plan zabica jej tej nocy w mieszka- 
niu, dlatego nawet zostawił u niej w 
skrzynce do listów zawiadomienie, 
że tej.nocy przyjdą na zwykłą na- 
radę. Mało jednak liczył na to, aby 
ona była tak naiwna i puściła ich 
do mieszkania. Trzeba więc było u- 
ciec się do innego, równie niezawod- 
nego środka, — a przytem takiego, 
któryby w zupełności oddalał wszeł- 
kie podejrzenia od partji, t. j. do 
chorobliwie rozwiniętej zazdrości 
Ludwika. 

Nie zwłekając, 
man do niewielkiego hoteliku przy 


udał się Szwarc- | 


kolwiek upalne, o tyle zima jest bar- A 
dzo umiarkowana; z was LJ 
dwóch do trzech miesięcy deszczo- 
wych (iistopad—styczeń) atmosfera 
jest czysta i słoneczna. Tutejszy kli- 
mat nadaje się szczególnie dla cier- 
piących ma gruźlicę i choroby sercos 
we. > ; 


Pomiędzy We rira przedsta- 
wicielami państw zagranicznych w 
Alsierze i my Polacy mamy naszego 
reprezentanta w osobie obywatela - 
francuskiego p. Roze, sprawującego 
urząd konsula honorowego. Gmach 
konsulatu polskiego mieści się przy z 
ulicy Empereur-Vespasien 8 w przeđ- | 
mieściu Bab el Oned, który dla no- 
woprzybyłego interesenta jest bardzo 
trudny do odnalezienia. Pożałowa- 
nia godnym jest fakt i milczeniem 
pominąć go nie można, że jedyny | 
przedstawiciel Rzeczypospolitej Pol 
skiej na całą Afrykę — nie włada 
językiem polskim! Smutny to objaw, 
który szydzi z naszej godności, jako 
wielkiego i niepodległego narodu. W 
osobiste sprawy p. Konsula wchodzić 
nie będziemy, jednak pozwalamy so- 
bie nadmienić, iż nasze potrzeby nie 
zostały należycie załatwione. Wiele 
chęci — mało czynów. Niedawno 
przeprowadzona rewizja w tutejszym 
konsulacie z polecenia władz miaro- a 
dajnych przez p. konsula z Marsylji. 
zapewne skłoni rząd polski do napra- 
wy tak anormalnych stosunków. 


Kolonja polska w Algierze jest nie- 
liczną, i dlatego właśnie czując odo- 
sobnienie od Ojczyzny, skupiła się w 
jedno egnisko, zakładając stowarzy- 
szenie pod nazwą „Dem Polski“, Ini- 
cjatorem tej myśli był p. Godziszew- 
ski, znany ze swej ruchliwości iener- 
gji, którego w dowód uznania obrano 
prezesem, powierzając mu urzeczy- 
wistnienie dalszych planów, w rozwi- 
janu „Domu Polskiego“, jako pierw- 
szej organizacji polskiej na ziemiach 
Afryk i. 


ulicy Chmielnej, w którym odnaj- 
mowała pokój nieszczęsna ofiara. 

Ludwik był w domu i Szwarcmann 
zaraz przysiąpił do rzeczy z całą u- 
miejętnością. 

— No, cóż, towarzyszu, — zapytał 
powitawszy go uściśnieniem ręki — 
jak się miewacie? j 

Za całą odpowiedź Ludwik mach- 
nął ręką. 

To źle, nie trzeba się poddawać.. 
Dlaczego nie wyjeżdżacie? Na po- | 
łudniu zaraz by wam lepiej było. — 

— Eh, bo to nie odemnie zależy. KU 

— Nb, a od kogóż?! Kto rządzi, — 
mężczyzna czy kobieta. Przyniosłem 
wam pieniądze, paszporty, bo nie 
zgłaszaliście się po to. =" | 

Twarz Ludwika ożywiła się nieco. 

— Nie zgłaszałem się, bo tem miae- 
ła się zająć Mania. cj 

— Mania!.. Ona teraz czem innem 
zajęta.. Ma coś lepszego, niż dolary 
nawet... e. 

Ludwik się rzucił, jak gdyby prąd t> 
elektryczny go przeszedł, oczy zabły- R 
sły mu gorączkowo. RE 

— Ty! nie gadaj! Nie wolno, nie!.. 
— wybełkotał. s 

— No, abo to ja taki ślepy, jak wy A 
towarzyszu, ja mam dobre oczy! — 
Mania ma teraz miłość.. Znalazła zr 
sobie chłopca, oj, oj, jak fajnego! F 


(Ciąg dalszy nastapi) = 


kto kupuje t. zw. „lużną* kawę 
słodową (na wagę) lub paleny 
jęczmień. f 


Prosimy żądać jedynie 


Kathreinora Kawe stodową Rneippa! f 


3 Głównem zadaniem towarzystwa 
jest obrona słusznych interesów pol- 
skich na dalekiej obczyźnie. W naj- 


s 
, bliższym czasie otwarty zostanie wła- 
| 


sny lokal do zebrań, gdzie również 
mieścić się będzie kibljoteka. Z ra- 
dością powitać można powstanie „Do- 
mu Polskiego", który wobec coraz to 
większego napływu Polaków do Afry- 
ki Północhej. będzie ostoją polskości 

= i niejednemu z rodaków służyć bę- 
dzie radą i pomocą. 

Na zakończenie śmiało powiedzieć 
można, że miasto Algier ma wielkie 
widoki na przyszłość. Coprawda tu- 
tejsza nieokiełzana natura nie po- 

_ zwala jeszcze obecnie na szybki'roz- 
 wój. Osiągnie się to jednak z chwilą 
dalszego udoskonalenia techniki, któ- 


rzy nowe pole do działana, odkryje 
nowe bogactwa, a z niemi zwiększy 


nowe rynki zbytu i miasto Algier doj- 
dzie do szczytu potegi. 
Stanisław Paszkiewicz. 
a th ak 


„kiej). 


ra ujarzmiwszy resztę natury—stwo-: 


Zjazd aplikantów 
„ sądowych. 


Da. 31 i 4 bm. odbył się w Warszawie zjazd 
wszechpołski aplikantów; sądowych. Z po- 
wziętych uchwał zasługują na uwagę nast.: 


Zjazd opowiada się w zasadzie ża wolno- | 


ścią zawodu adwokackiego. 


Zjazd staje stanowczo w obronie 
nabytych, 
tów adwokackich jak i sądowych. Aplikant 


adwokacki. powinien mieć. prawo samodzielne- 


praw 


-go prowadzenia spraw przed sądami niższymi, 
„Aplikacja adwokacka winna trwać lat 4 (w 


tem 2 łata aplikacji sądowej i 2 lata adwokac- 
Aplikanci adwokaccy, będąc członkami 
palestry, powinni mieć zapewnione prawo u- 
działą w obradach izby adwokackiej z głosem 
stanowczym za pośrednictwem specjalnej dele- 
gacji oraz prawo wybieralności do rad adwo- 
kackich i sądów dyscyplinarnych, w których 
mieliby prawo głosu w sprawach ich dotyczą- 


cych. 


W końcu dokonane wyborów do Rady na- 
Czelnej, do której weszli pp. J. Malewicz. St: 
Peszyński, J; Pieńczykowski, J. Sżtumpi, St. 
Talikowski, jako zastępujący zaś pp. Wecsile, 
Kioss, J. Grabowski. 


Hi steria cudownego obrazu 
„Matki Boskiej Kodeñńskiej. 


| 
U 
l 
| się napływ ludności, handel znajdzie 
| 
| 


| (Dokończenie). ; 
| Kościćę farny. ; | przełożył ią i %drukiem ogłosił 1723 
f ks. Albrycht (Olbracht - Wojciech) 
f 


Fundowany był pierwiastkowo roku 
1520 pod wezwaniem św. Ducha, Mikołaj 
Sapieha, Chorąży Litewski, osobliwszem 
zdarzeniem uświetnił ten przybytek. 
Gdy zapadł w ciężką chorobę uczynił 
| ślub, iż odbędzie pobożną pielgrzymkę 
do Rzymu celem uproszenia Boga o po- 
wrót do zdrowia. Przepędzając tam 
| czas niejaki na nabożeństwie, odzyskał 
| zdrowie zupełnie, Na wyjeżdzie. otrzy- 
mał błogosławieństwo i Komunję św. 
od Papieża Urbana VIII (1623 —1644). 
| Pozostając w kaplicy papieskiej spo- 
| strzegł na OWALZU 


Gudówiy obraz N. M. "Panny 
de Guadelunpe 


|. zowiący się, który mu się miiełiose 


i podchał. W tej chwili taką w sobie u- 
i czuł żądzę osiągnięcia go, że bez ża- 
(dnych skrupłów postanowił sobie go 


przywłaszczyć, Plan swój odkrył zakry- 
| stjanowi, i tyle dokońał namowami i 
znaczrnemi pieniędzmi, że ten następnej 
nocy i obraz, i relikwie przy nim się 
zuajdujące wykradł i przyniósł mu do 
< mieszkania. Sapieha uwióżł tę zdobycz 
= i w'za{nku Kodeńskim umieścił 
W Rzymie rychło. spostrzeżońo, że o- 
brazu niema, wyśledzono sprawę świę- 
tokradztwa i Sapieha zapozwany zo- 
stał przed sad nuncjusza w Warszawie. 
Sąd skazał Sapjehę na rok więzienia, 
na zwrot obrazu i relikwji pod klątwą, 
i na odbycie podróży pieszo, a przytem 
zobowiązał się dokończyć zaczęte mu- 
rowanie kościoła farnego w Kodniu. 
| Sanieha obarczony takim wyrokiem, 
4 wysłał w roku 1633 synowca swego do 
Rzymu. prosząc o przebaczenie winy, a 
zarazem przeprazszając za swój postę- 
pek. przytem ieszcze polecił staranie się 
o zosatwienie przy nim uwiezionych 
świętości. Bądź to poselstwo, badź 'oko- 
liczności se'mowe roku 1634, gdzie trak 
towano o niektórych ważnych spra- 
wach religijnych, i gdzie Sapieha wiel- 
ce bvł pożytecznym nuncjuszowi, wi- 
nowaca uwolniony został przez Ojca 
św. od klatwv i karv, a wyrok nuncia- 
tury skasowanv. Co wiecei. Sanieha 
będac w r. 1635 sam w Rzymie. otrzy- 
mal w darze od papieża tenże obraz. 
który był uwiózł. a w dodatku niektóre 
`. inne relikwie z upoważnieniem danem 
_ 'kiskunowi Łuckiemu do złożenia obra- 
zu i relikwii w budującym się kościele. 
| Tymezaseim obraz cudowny z wielka u- 
| róczystością złożono w kościele dre- 
| wnianym r. 1636 w styczniu, gdzie też 
|. zwłoki dawnych Sapiehów z zamku 
ka przewieziono. Mnvowano świątynię kon 
- sekrowano r. 1685 z nowym tytułem św. 
Anny. jako probostwo. które za stara- 
| niem Jana Frvderyka Sariebv Referen- 
,. darza Litewskiego, w 1710 r. do stopnia 
|. infulacii wyniesione zostało. 
h Historie tego cudownego obrazu M. 
- B. Kodeńskiai onisał powyżej wymie- 
„e niony Jan Fryd, Sapieha. kasztelan 
zró Do łacinie. a na jezyk polski 


Stawski pod tytułem: „Monumenta, al- 
bo zzbranie starożyłinych ozdób Prze- 
najświętszej Bogarodzicy Panny Marji 
w dawnyz: wielce obrazie Kodeńskim 
de Gwadeluppe rzeczonym, z rozkazu św. 
Grzegorza Wielkiego Papieża, ręką Bi- 
skupa Augusiyna rzymskiego odmalo- 
wanym, oryginalną zacnością i i pobo- 
żną wiernych rowerencją wsławionym", 
Z tego to opisu czerpał także swoje 
wiadomości Michał Baliński, autor 
„Starożytnej Folski“, 

Szwedzi i Siedtniogrodzianie złupiw- 
szy 1657 r. kościół zniszczyli ozdoby, 


| zdaćli z niego ołówiany daeń i dzwony. 
san Kazimierz po uspokojeniu“ 
'Fkraju zwiedzając Kodeń, żłożył na ` o- 


zabrali. 


fiarę do cudownego obrazu nader pięk- 
ny i kosztowny rubin. 

Wyżej wspomniany Jan Fryderyk Sa- 
pieha, otrzymawszy bullę od Innocen- 
tego VIII papieża (1721—1724), dopro- 
wadził do skutku 1723 r. koronację cu- 
downego obrazu, odbytą przez Stefana 
Rupniewskiego. biskupa Łuckiego, i 
zaprowadzi: przytem misję jezuicką. 

W „Przewodniku ilustrowanym po 
Jasnej Górze w Częstochowie“ 1903 r. 
powiada ks. Adamczyk przy opisie ka- 
plicy M. B. Kodeńskiej str. 24 że obraz 
ten „przywiózł z Hiszpanji w 1633 r. 
Mikołaj Sapieha i umieścił go w mie- 
ście Kodniu', co jednak z opowiadaniem 
Jana Fryderyka Sapiehy, tłomaczonem 
z języka łacińskiego na polski przez ks. 
A'bryćhta Stawskiego, się nie zgadza. 

Być może, że obraz ten został przed 
wiekami w Hiszpanji wykonany, na co 
wskazuje nazwa hiszpańskiego miasta 
Gwadeluppe, lecz z biegiem czasów do- 
sta! się do Rzymu. skąd go Michał Sa- 
pieha w wyżej podany sposób przewiózł 
do Kodnia, W czasie nieprzyjacielskich 
najazdów na Polskę, przeniesiono tę 
świętość narodówą na Jasną Górę, 
stamtąd za czasów wolnej Polski na za. 
mek królewski, skad obecnie wraca po- 
między swój ukochany, męczeński lud 
Podlaski. 


Rawicz. P. Paliński, 


PEREZ DEMO. E  ULRO KARO WTORENECZH 


Zaostrzenie kary szpiegowi. 


Warszawa, 6. 4. (tel. wł.) Sąd Apelacyj- 
ny uchylił wyrok I instancji, skazujący by- 
łego sierżanta policji Pawłowskiego na 1 
rok więzienia za szpiegostwo na rzecz sowie- 
tów i zasądził go na 5 lat więzienia. Pa- 
włowski, który odsiedział- karę jednego ro- 
ku, został natychmiast aresztowany. 


Straszne skutki zjeżdżania po poręczy. 


Uczeń gimnazjalny w Krakowie niej. 


.F. Magiera 1. 13 używał przejażdżki po 


poręczy. Zdarzyło się, iż zawądził no- 
gami o poręcz, czy też z powódu zawro- 
tu głowy, spądł z wysokości I piętra A 
dozuał złamania podstawy czaszki. 

wstrząsu mózgu. Star: jego jest bezna- 
dziejny.. 


DZIENNIK BYDGOSKY* - 


zarówno o ilć dotyczą one aplikan- 


piątek, ås fia 3 RA! T 


Bezrokotny póderziąy Sobie gardło. 

W. łódzkiej cukierni t. zw. „Tureckiej 
jakiś nieznany osobnik poderżnął so- 
bie brzytwą gardło. Okazało się, że jest 
to niej. Stefan Kołodziejczyk, bezro- 
Botny. 


O jednego Niemca mniej. 


. Z zarządu tow. akc. „Lignoza* w Ka- 
towicacb ustąpił niemiecki członek dy- 
rektor Eichholz Obecnie towarzystwem 
tem kieruje samodzielnie dyr. Moraw- 
ski. 


Nr 81. - 


10806009 zł. dla przemysłu żelaznego 


w Polsce, 
Warszawa, 6. 4 (Tel. wł.) Firma. 
American Continental Corporation 


skłonna jest udzielić Syndykatowi Hut 
Żelaznych pożyczki do 
miljonów zlotych. jednakże przy gwa- 
rancji rządu. Pożyczka użyskana, ma 
być przeznaczona na sfinansowanie do- 
staw rządowych, które obejmują w 
pierwszym rzędzie 300000 ton szyn dla 
kalei państwowych. Petraktacje są na 
GE drodze. i 


Co ułatwia robote „Kościołowi” 
Hodura w Ameryce? - 


Zamiast 10 — 12 biskupów Polaków mamy 1 biskupa i 1 sufragana. 
Uwagi redaktora Stefanowicza z Chicago, 


W Warszawie bawi redaktor naczelny 
„Dziennika Zjednoczenia Rzymsko-Katolic- 
kiego Polaków w Ameryce* p. Zygmunt Ste- 
fanowicz. W wywiadzie z przedstawicielem 
„Warszawianki* oświadczył publicysta pol- 
sko-amerykański m. i. co następuje: 

W kierunku wynarodowienia działają pe- 
wne koła, w których wodzi prym wyższa 
hierarchja kościelna, obsadzona prawie wy- 
łącznie przez Irlandczyków i Niemców. 

Jest to rana niezwykle dokuczliwa i nie- 
bezpieczna dla życia narodowego Polaków 
w Ameryce Północnej. Wyżsi dostojnicy. ko- 
ścielni starają się wymazać charakter polski 
w kościele i szkole i w innych instytucjach 
polskich, zepchnąć je pod szyld niemiecki, 
albo irlandzki i pokazać społeczeństwu a- 
merykańskiemu, że właściwie Polacy w A- 
meryce nie są Polakami. 

Na 20 miljonów katolików, żyje w Ame- 
ryce 3 miljony 600 tysięcy Polaków-katoli- 
ków; a na 115 kardynałów, arcybiskupów i 
biskupów, jest zaledwie jeden sufragan, pod- 
czas gdy proporcjonalnie powinno być przy- 
najmniej 10 do 12 biskupów Polaków. 

(Przedstawiciel „Warszawianki* 
nieściśle oddał słowa red. Stefanowicza, 


gdyż cnrócz biskupa sufragana ks. Plagen- 


zapewne | kardynał 


sa w Detroit, jest biskupe djecezji Green 
Bay w stanie Wisconsin, ks. Paweł Rhode, 
pochodzący z Kaszub, patr/'ota polski i czło- 


wysokości 10. 


nek Wydziału Narodowego. —- Uwaga Red. 


„Dzien. Bydg.) 


Obecnie hierarchja nie pozwala również 
na zakładanie nowych parafji polskich, kłó- 
rych mogłoby obok istniejących 800, pow- 
stać jeszcze conajmniej 200. Natomiast: go- 
dzi się na zakładanie nowych parafji ale 
i zw. amerykańskich, gdzieby rządzili Ir- 
landczycy lub Niemcy. Polacy księża, pra- 
cujący w kierunku podtrzymania wśród wy- 
chodźców życia narodowego i kultury pol- 
skiej, mają niełatwe życie. Każdej chwili mu. 
szą być przygotowani na usunięcie z więk- 
szej parafji i ustąpienie miejsca takim, któ- 
rzy są powolnem narzędziem,w obcem reku. 
To jest też często powodem wybuchów nie- 
zadowolenia wśród ludu, co znów ułatwia 
robołę t. zw. Kościołowi Narodowemu z Ho- 
durem na czele. 


Tyle red. Stefanówicz. Uzupełniając, na 
leży przypomnieć, że arcybiskup Chicago 
Mundelein, Niemiec, na, więcej 
znany jest z wrogiego stosunku do Polaków, 


(b.) 


Messner w Milwaukee również. 


Trup wyorany w polu. 


traszhego odkrycia dokóńał “Wwe wsi 
Witoja, w powiecie łódzkim, wWłościa- 
nin Kościeszczak. Udał się on wczesnym 
rankiem na pole z pługiem w celu roz- 
poczęcia orki. W pewnym . momencie 
ostrze pługa natrafiły na jakiś twardy 
przedmiot, zakopany w ziemi. Koście- 
szczak, przypuszczając, iż pług natrafił 
na kamień wstrzymał konie i usiłował 
rzekomy kamień wydobyć z ziemi. Ku 
swemu przerażeniu przekonał się, iż 
owym twardym przedmiotem była no- 
ga, obuta w pantofel męski. 

Po odkopaniu trupa stwierdzono, iż 
jest to Leon Kędzierski, syn zamożne- 
go wieśniaka. który przed miesiącem 
udał się do Włocławka celem podjęcia 
u rama Tie 20090 irii R Za- 


pigał mu w spidku; jego 'chzeestnyzajci 


*ciec i od tego "czasu: nie "wrócił gaja 


do domu. 

Sekcja zwłok ustaliła, iż Kedżierski, 
zmarł wskutek uderzenia sztyletem w 
plecy, przyczem ostrze, przebiwszy ser- 
ce, wyszło na wylot. Przy zamordowa- 
nym nie znaleziono żadnych pieniędzy 
ani też portfelu z dokumentami i zło- 
tego zegarka, jaki miał przy sobie, 

W związku z morderstwem policja 
we wsi Witoja aresztowała dwóch wtó- 
częgów, którzy kręcili się w pobliżu po- 
la, na którem znaleziono zwłoki zamor- 
dowanego. Areszkowani nie posiadali 
przy sobie żadnych dokumentów osobi. 


stych, ani też nie mogli wytłómaczyć 
się, co robili w DRÓG 


W po! pociągu znaleziono zwłoki sfudeniki i studenta. 


W ub. wtorek w pociągu idącym z 
Krakowa. do Warszawy w przedziale II 
kłasy znaleziono zwłoki studenta i stu- 
dentki. Przy trupach obok leżały dwa 
rewolwery. Nie ulega żadnej wątpliwo- 
ści, iż popełnili oni samobójstwo. Przy 


denacie znaleziono karteczkę z następ.. 
życzeniem: pochowajcie nas razem, 

Nazwisk, jak również powodu roz- 
paczliwego kroku nie zdołano « stwier- 
dzić. Nie pozostawili bowiem przy sobie 
żadnych dokumentów. 


Szczegóły ohydnego mordu seksualnego 
w Hajdukach Wielkich. 


Donosiliśmy już. iż ub. soboty w Haj- 
dukach Wielkich ną Górnym Śląsku 
dokonano ohydnego mordu na tle sek- 
sualnem. Ofiarą zwyrodniałego - mor- 
dercy padła 9-letnia dziewczynka. 

Stało się to w nast. sposób: Ojciec 
dziewczynki Mrugała wysłał ją do 
skłepu po zakupy. Wysłana dziewczyn- 
ka jednak nie powróciła już. Rodzice 
zaczęli się niepokoić. 

Tysiezasom. > iarciieję, DORA 


przy ulicy Krakowskiej zauważyła, iż z 
piwnicy wybiegł jakiś mężczyzna wzbu- 


rzony z podrapaną twarzą. Tknięta. 
złem przeczuciem zeszła do piwnicy. 
Tu oczom jej przedstawił się, straszny 


witck: na ziemi leżały zaiekaztałcone, 
zwłoki zaginionej Małgosi. Zbrodniarz 
zadał jej kilka śmiertelnych ciosów, po- 
czem, zgwałcił ją. Mordercę aresztowa- 


no. Nazywa się on Sóczewa, który też, 
przy enat si go POZ maan 


Sprawca tajemniczych morderstw w Grodnie. 


Urząd śledczy w Grodnie przychwy- 


„cił niej. WI. Staśkiewicza, Jana<Woźnię 


i Józefa i Stanisława Pajkowskich, Do- 
wiedziawszy się o zatrzymaniu tych o- 
solmików dwaj wywiadowcy z Wożko- 
|wyska, którzy prowadzili śledztwo w 
sprawie tajemniczych morderstw w pò- 
ciągach przybyli do Grodna i 


w Staśkiewiczu sprawcę zabójstwa w 
pociągu inż. Gadomskiego,  Złoczyńca 


'Rrzyznał się do czynu. Zamordował on 


również i Wajnsztajna. Zbrodni doko- 
Rnywał uderzając nagle swoje ofiary 3- 
funtowym odważnikiem w głowę. Staś- 
kiewicz mą na sumieniu jeszeze 5 na- 


poznali | padów, 


w 


W 


TER "a boje” 
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© sprawie szkoły polskiej 
w Mdańsku. 


Tydzień Macierzy Polskiej Gdańska 
powitało patrjotyczne i ofiarne społe- 
czeństwo polskie że zrozumieniem ca- 
tej doniosłości tej polityczno-n narodowej 
sprawy oraz z prawdziwem uznaniem 
dla wysiłków tych wszystkich, którzy 
tak pięknemu celowi nie odmówią swo- 
jej moralnej i materjalnej pomocy. Je- 
steśmy gięboko przekonani, że potrze- 
bne na utrzymanie szkoły polskiej w 
Gdańsku datki popłyną rzeką szeroką 
i że tą dobrowolną, doraźną daniną na- 
rodowa podeprzemmy chyłący się ku u- 
padkowi gmach szkolnictwa polskiego 
w murach leżącego w sferze wpływów 
polskich wolnego miasta. 

Lecz na tej doraźnej pomocy nie mo- 
że się kończyć naszą o polską szkołę w 
Gdańsku głębsza troska i staranie. 

Kwestja żywiołu polskiego w Gdan- 
sku i jego stałego w tem mieście nad- 
morskiem umacniania się jest dla przy- 
szłości państwa naszego sprawą pierw- 
szorzędnej wagi, z tych dzisiejszych 
towiem, narazie słabych jeszcze i dro- 
bnych, polskich placówek Gdańska wy- 
rośnie niewątpliwie w przyszłości nie- 
dalekiej ta liczba i siła, która prędzej 
czy później rzuci na polskie łono tę o- 
zdobną, nadmorską perłę potężnej nie- 
gdyś połskiej korony. 


Ażeby to się naprawdę stało i 
powoli, ale staje wzrastający żywioł 
polski w Gdańsku świadczył wobec 
świata o nieprzedawnionej, choć na- 
razie jeszcze stłumionej polskości te- 
go pięknego miasta, musimy poważnie 
pomyśleć o solidnych, stałych podsta- 
wach materjalnych dla naszej na tere- 
nie tego miasta potrzebnej, polskiej 
szkoły. 

Powinniśmy wszyscy działać i dążyć 
w: tym kierunku, ażeby nasze władze 
miarodajne, w tym wypadku nasze Mi- 
nisterstwo W. R. i O. P. przejęło jak 
najprędzej całkowicie na swój budżet 
Jos i dalsze istnienie szkół polskich w 
Gdańsku. 

Dorana dobrowolna daning narodo- 
wą Naiwne chwiłowo od zagłady 
nasze szkoy polskie w Gdańsku, ale 
tylko stałą, materjalną i moralną po- 
mocą rządu polskiego zapewnimy im 
pożądany, należyty rozkwit i nieprzer- 
wane trwanie. 


aby 
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"h 


„DZTENNTK BAPTOS pi iątek, -dnia 8 kwietnia 1927 r. 


Wplywajmy przeto wszyscy na rząd 
polski. by z woli narodu polskiego prze- 
jal? w swoje ręce jak najprędzej całko- |, 
wicie sprawę istnienia szkół polskich w 
Gdańsku. 

Byłoby dla narodu naszego wstydem 
i hańbą prawdziwą, gdybyśmy  przeo- 
czyli całą doniosłość i wagę tej polity- 
czno-narodowej sprawy i gdybyśmy nie 
przygarnęli do naszego serca tych setek 
i tysięcy dzieci polskich, które łakną i 
prazną polskiej mowy i polskiego du- 
cha. J. K. 


O rozwój nauki polskiej. 


W wyniku drugiego Zjazdu nauko- 
wega w Warszawie, zorganizowanego 
przez kasę im. Mianowskiego zapadł 
cały szereg uchwał, które poprzedza 
znamienne oświadczenie: 

Zjazt zwraca się do rządu i ciał usta- 
wodawczych z przeastawieniem nie- 
bezpieczeństwa, pivnącego z niedoce- 
niania znaczenia i niedostatecznego po- 
pierania przez państwo redziniej twór- 
czości naukowej, będącej istotną pod- 
sława zarówno naszego stanowiska 
międzynarodowego, jak i struktury na- 
szego życia gospodarczego, 


Q wydział rolny na uniwersytecie 

wileńskim. 

W Wiinie odbył się Zjazd agronomów 
województw kresowych. Ze szczegól- 
nym: naciskiem Zjazd podkreślał ko- 
nieczność istnienia wydziału rolnego na 
uniwersytecie wileńskim. 


Przyczyny obecnych chłodnych dni. 


Warszawska stacja meteorologiczna 
wyjaśnia, iż chłodne zmiany powietrza 
z nad Rosji europejskiej przenoszą się 
ustawicznie ku Europie Środkowej, po- 
wodując w Polsce pogodę pochmurna i 
rtaogół chiodrą. 


Stan Straży Pożarnej województwa 

warszawskiego. 

Na Zjeździe straży pożarnych woje- 
wództwa w Warszawie ujawnił się na- 
stępujący stan straży pożarnych w woj. 
warszawskiem: Związek podzielony zo- 
stał na 22 okręgi. obejmujące 680 stra- 
ży z 18000 czynnych członków. W okre- 
sie sprawozdawczym przybyło 246 stra- 
ży z 6000 czynnych członków. 
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Wila, która się kreci za słońcem. 


Niezwykły pomysł architektów francuskich. 


Na zapowiedzianej w tym roku w 
Nicei „Wystawie Sztuki Dekoracyjnej 
i Mieszkań“, wystawiony zostanie po 
raz pierwszy niezwykły model doma, 
pomysłu architektów francuskich Le- 
cuperry i Gubaud'a, który wywoła nie- 
wątpiiwie niepewszednia sensację. 


Ciekawy ten projekt, ochrzczony 
przez samych wynalazców mianem 
„Willłi-słonecznika' oglądać mogą dziś 
tylko nieliczni wybrani w „pracowni o- 
bu architektów. 


„Willa - słonecznik”, jak wskazuje 
sama nazwa, jest modelem domu obra- 
cającego się żawsze w kierunku pro- 
mieni słonecznych. Pierwszy model 
skonstruowany został na zamówienie 


pewnego bogatego przemysłowca. We- 
dług obecnego projektu ten nowy typ 
domu dostępny jest jedynie dla ludzi 


bardzo zamożnych. Kosztorys jego wraz 
z umeblowaniem wynośi 1 200000 fr. 
Dom zbudowany jest na ruchomej 
rietalowej platformie, przypominającej 
platformy kolejowe, służące do przesu- 


wania lokomotyw z jednego toru ma 
drugi. Przy pomocy motoru elektrycz- 
nego dom obraca się wokoła swej osi i 
przez proste naciśnięcie guzika obra- 


cać można frontem do słońca każdy z` 
jego pokoi. Pierwsza „Willa - słonecz- 


właściciela ma 
jednak 


nik na żądanie jej 
kształt ośmiokątny. Może ona 


być formy zarówno kwadratowej jak i 


okrągłej, dzięki- pomysłowemu syste- 
matowi ruchomych ścian. Dom zawiera 
ośm pokoi, po jednym z każdego boku 
ośmiokąta. w tej liczbie kuchnię i 
zienkę. 


Z ogólnej sumy 1200000 fr., narjaką - 


opiewa kosztorys, 200000 fr. pochłania 
sam mechanizm ruchomy. Architekci 
zapewniają. jednak, że w najbliższym 
czasie przedstawią płany znacznie tań- 
szych „wili-słoneczników”, z których 
koszta najtańszej nie będą przekraczać 
sumy 200 0060 franków. 


„Najfantastyczniejsze utopje poetów 
na temat miasta przyszłości w naszych 
oczach stają się ciałem. 


+ i + 
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Ze zjazdu pracowników samorządowych 


we bwowie. 


Dnia 3 bm. rozpoczął we Lwowie swe ob- 
rady wszechpolski zjazd pracowników samo- 
rządowych. Było to piąte z kolei zgromadze- 
nie zrzeszonych urzędników miejskich Rzeczy- 
pospolitej, obesłane bardzo tłumnie, 


Obrady zagaił prezes Związku p. Pobielaw- 
ski z Warszawy, witając m. in.: przedstawicie- 
li władz cywilnych i wojskowych, delegata mi- 
nisterjum spraw wewn. p. Weisbroda i repre- 
zentanta wydziału samorządowego. 


Na przewodniczącego zgromadzenia powo- 
łano p. Kuhnerta z Katowic, Do prezydjum 
weszli pp.: Kubalski z Krakowa, Czarnecki z 
Bydgoszczy, sen. Jarmołowicz z Częstochowy. 
Na asesorów powołano pp.: Jastrzębskiego z 
Wilna, Giedroyca z. Warszawy, sekretarzował 
p. Chrzanowski, 


Zjazd uchwalił wysłać depesze hołdownicze 
do Prezydenta Rzeczypospolitej, prezesa rady 
ministrów, ministra spraw wewnętrznych, 
marszałków sejmu i senatu. , Po referacie p. 
Pobieławskiego powitał: zjazd w imieniu mia- 
stą prezydent Neuman, imieniem ministerstwa 


niem tymczasowego wydziału samorządowego 
inż. Kędzior, a imieniem związku funkcjona- 
rjuszy państwowych — p. Henryk Piaskowski. 


EA wewnętrznych — dyr. Weisbrod, imie. 


Z kolei dr. Sikorski (Warszawa) wygłosił refe- ` 


rat e znaczeniu zasady zawodowości członków 
magistratu, poczem wyłoniono komisje. Wie- 
czorem odbył się obiad na cześć gości. » 


* * 


Dn. 4 bm. przed poł, pracowały Komisje, 
po pwudniu odbyło się plenarne posiedzenie, 
na którem przyjęto szereg wniosków w spra- 
wie ustawodawstwa ustrojowego samorządu 
miejskiego, w sprawie ustawy o służbie miej- 
skiej i zabezpieczeniu emerytainem. 


Po przyjęciu sprawozdania rachunkowego 
i sprawozdania z działalności zarządu, udzic- 
lono mu absołutorjum, poczent powołano de 
prezydjum pp. Popielawskieśo i Baryczew- 
skiego z Warszawy oraz p. Kwiatkowskiego 
że Lwowa. Następny zjazd uchnalono odbyc 
w Katowicach. Na iem obrady zamknięto. 


Kazimierz Bartoszewicz. 


£ ekiu „Radziwiłłowie”. 


Ale nietylko jeden Janusz awe] 
w tych czasach plamą ród Radziwił 

łów. Wspomnieliśmy, że razem z nim 
układ ze Szwedami podpisał Bogu- 
sław. Był on synem owego Janusza 
VI Radzwiła, który wraz z Zebr zy- 
dowskim podniósł rokosz przeciw 
Zygmuntowi III i ożenił się z córka 
elektora brandeburskiego. „Z mle- 
kiem matki — pisze Kotłubaj — wys- 
sał Bogusław większe przywiązanie 
do Niemców, którym wierniej służył, 

niźli ojczyźnie. Za młodu wojował 
jako ochotnik w Holandji. Wciąż 
prawie bawił zagranicą i stał się 
głośnym że swych pojedynków. 
Powrócił na elekcję Jana Kazimerza 
który mu powierzył dowództwo swej 
gwardji, oraz polecił zbieranie zacią- 


gów do walki z kozactwem. — Brał 
udział potem w słynnym zwycię- 


stwie pod Beresteczkiem (1654) i ja- 
ko dowódca prawego skrzydła cho- 
rągwi usarskich odznaczył się w 
atakach. Po przyjęciu protekcji kró- 


la szwedzkiego, zaciągnął się do 
służby  Elektora  Brandeburskiego 


który popetnii zdradę, będąc bowiem 
hołdownikem polskim, sprzymie- 
rzył się z królem szwedzkim. „Ten 
haniebny czyn ks. Bogusława — pi- 
sze Kotłubaj — niczem się usprawie- 
dliwić nie daje... wszelkie usiłowania 
jego biografa dla uniewinnienia są 
bezzasadne lub fałszywe”. 

Brał udział w szeregach nieprzy- 


Xi. 


z której go jakiś żołnierz wyswobo- 
dził. I w latach 1656 i 1657 nietylko 
się trzymał strony szwedzkiej, ale 
raiał związki nawet z kozakami. -—— 
Gdy gwiazda Karola Gustawa zaczę- 
ła blednąć, a elektor skutkiem tego 
szukał zgody z Janem Kazimierzem, 
Bogusław mu w tem dopomagał 
w nadziei, że za wpływem elektora 
otrzyma przebaczenie. Naznaczono 
zjazd w Bydgoszczy (30 październi- 
ka), na którym stanął traktat, zwal- 
niajacy Elektora z hołdownictwa. —- 
Krół Bogusławowi ręki nie podał, 
ale za wstawiennictwem Elektora 
udzielił mu amnestji i przywrócił mu 
dobra. Elektor mianował go general- 
nym gubernatorem Prus książęcych. 
Na czele wojsk elekorskich bił się ze 
Szwedami i szedł z Czarneckim na 
pomoc królowi duńskemu. Później 
jeszcze przyczynił się do wyparowa- 
nia Szwedów z Kurłandji.. Dziwnem 
było jego stanowisko, gdyż jednocze- 
śnie był urzędnikiem Elektoóra i dy- 
gnitarzem polskim, posłował nawet 
do sejmu. Gdy Elektor zaprowadził 
absolutyzm wbrew Stanom Pruskm, 
Radziwiłł „popierał go we wszyst- 
kich jego środkach podejścia i przy- 
musu“. Jako zaś poseł polski gardło- | za 
wał za wolnością, patronował dysy- 


dentom, starał się nawet o laskę li- 


tewską. Po śmierci Jana Kazimie- 
rza popierał postawioną przez Ele- 


zacięty nieprzyjaciel katolicyzmu, | 
który papizmem nazywał, przecież 
kiedy się żenił z krewną swą Anną 
Radziwiłłówną, córką zdrajcy Janu- 
sza, starał śię o... dyspensę w Rzy- 
mie. Zmarł nagle 31 grudnia 1669 r. 
Był to ostatni z Radziwiłłów linji 
birżańskiej. Zostawił po sobie trzy- 
letnią córkę Ludwikę, której. wycho- 
wanie powierzył opiekunom z. Ele- 
ktorem brandeburskim na czele. 
O rękę jej, a właściwie o olbrzymie 
jej dobra, już wcześnie ze wszystkich 
stron zabiegano. Myślał o niej dla 
swego syna wojewoda krakowski Po- 
tocki, myślał sam król Jan Sobieski 
dla syna swego Jakóba. Ale Elektor 
nie dał sobie wydrzeć tego skarbu — 
i gdy Ludwika doszła do lat 14 wy- 
dał ją za swego 15 letniego syna, 
margrabiego Ludwika. — Po jego 
śmierci 20 letnia wdowa była znów 
celem licznych zalotów. Żaręczyła 
się wprawdzie z Jakóbem Sobieskim; 
ale go porzuciła dła księcia Karola 
Filipa, falegrafa neuburskiego, brata 
cesarzowej. — Uczyniła to zaś w tak 
brzydki i niesmaczny sposób, że wy- 
wołała ogromne oburzenie w Polsce. 
Nawet Elektor nazwał ja. „bezecną, 
upodłoną osobą“ i więcej jej widzieć 
nie chciał. Sprawa jej powtórnego 
zamążpójścia i pozostałych po niej 
olbrzymch dóbr, była przyczyną 
długich niesnasek w Polsce, których 
szczegółowy opis pozostawił A. Z. 
Helcel w rozprawie: „O dwukrotnem 
zamężciu księżniczki Ludwiki Karo- 
liny Radziwiłłówny* w 
Wymieniliśmy zaledwie dziesiątek 
Radziwiłłów, którzy ze sławą albo 
niesławą. „orężem się bawili“. — 


ktora kandydaturę Filipa Wilhelma, į Wszystkich przytaczać nie sposób. 


jacelskich w krwawej bitwie pod księcia neuburskiego. Podczas kłótni Opuściliśmy wielu, a między nimi 
Warszawą — ocalił wówczas życie} Paców z Radziwiłłami wyzwał Pa- | -— E ) 
Karolowi Gustawowi. ców na pojedynek konny, który je- 1) Ciekawe też szczegóły zebrał i J. 


Później pod; 
Prostkami dostał się do niewoli Ša 


anak ne przyszedł do skutku. Choć 


Bartoszewicz w „Zamku Bielskim“. 


h 


| Dominika i i Zygmunta, któtzy brali 


udział w wyprawie chocimskiej, 
Alberta i Stanisława, walczących 


pod Wielkiemi Łukami, Michała, —- 


czyniącego „wstręt* Szwedom, Jana, 
partyzanta Augusta I-go przeciw 
Leszczyńskiemu... 


% 
Czasy saskie nie dawały pola de 


popisywania się duchem rycerskim 
więc też i Radziwiłłowie miecze do 
pochwy pochowali. 

W  Barszczyźnie 
ze słynnym księciem 
chanku“, ale jedynie jako z z ofiarnynt 
członkiem jej generalności. W- cza- 
sach sejmu wielkiego był generał-ma- 
jorem Mikołaj Radziwiłł, — iecz nie 
brał osobiście udziału w walce r. 
1792. Był jednym z pierwszych, co się 
w roku 1791 wpisali w księgę miesz- 
czan warszawskich, Za Kościuszki 
„według Korzona, miał być członkiem 
warszawskiej Rady Zastępczej Tym- 
czasowej! 
źródło „Gazetę Wolną Warszawską“, 
ale ani w niej, ani w żadnem opraco- 
waniu dziejów insurekcji 
najmniejszej wzmianki o Radziwiłle, 
‘jako członku Rady”). 


spotykamy się 
„Panie Ko- 


2) Skład Rady bez Radziwilła podają 
zgodnie z innemi źródłami i „Dzieje insure 
keji Kościuszkowskiej"” K. Bartoszewicza, 
będące najobszerniejszym opisem PRZE 
nia r. 1794. 
siad ciąg nastąpi) 


| ZAKUPEM OBCEGO TOWARU, | 
| ZAPRZEDAJESZ OJCZYZNĘ — 


| STAJESZ SIĘ JEJ ZDNAKĄ!.. || 


» 
Kupuj zawsze tylko towar krajowy! 


| CO 


Korzon cytuje jako swe ` 


niema 


5 


"przy licznym udziale młodzieży. 


Ruch służbowy w sądownictwie. 


Mianowani: Gayda Zdzisław, asesor są- 
dowy — sędzią powiatowym w Poznaniu 
dn. 4. 4. 1927; Czak Stanisław, egz aplikant 
— podprokųratorem przy Sądzie Okr. w O- 
strowie dn. 4 4. 1927; Dr. Białoborski Józef, 
sędzia zapasowy w okręgu Sądu Apel. w 
Krakowie — podprokuratorem przy Sądzie 
Okr. w Ostrowie dn. 4. 4 1927; Sowa Nicefor, 
egz. aplikant — podprokuratorem przy Są- 
dzie Okr. w Gnieźnie dn. 4. 4. 1927. 

Zwolnieni na skutek podań: Krotowski 
Kazimierz, sędzia powiatowy w Poznaniu 
dn. 4. 4. 1927 z dniem 31. 5. 1927; Kaniasty 
Czesław, sędzia powiatowy w Wolsztynie 
dn. 4. 4 1927 z dniem 30. 4. 1927; Spaltenstein 
Wincenty, sędzia powiatowy w Kr. Hucie 
dn. 4. 4. 1927 z dniem 30. 4. 1927. 


Huanesvyrrepciłanww. 


` Zebranie organizacyjne oddziału młodzie- 
ży przy tut. Tow, Powstańców i Wojaków od- 
było się ub. niedzieli w Parku Miejskim, 0b- 
radom przewodniczył prezes Tow. p. Czapla 
Po referacie 
p. por. Szczekowskiego oraz przemówieniu 
prezesa okręgowego p. Żurkowskiego, uchwa- 
* lono jednogłośnie utworzenie oddziału mło- 
dzieży przy Tow. Powst. i Woj. Na członków 
zgłosiło się 30 młodzieńców. 

Zebranie rolników celem omówiehia spra- 
wy utworzenia mleczarni spółdzielczej odbę- 
dzie się w przyszły piątek, dnia 8 bm o godz. 
10 przed poł. w hotelu Basta, 

Walne zebranie Spółki Piekarskiej odbę- 
dzie się w czwartek, dnia 21 bm. o godz. 3 
po poł. w Parku Miejskim. Na porządku ob- 
rąd sprawozdania zarządu, uzupełnienie Rady 
Nadzorczej itp. 

Publiczne posiedzenie rady miejskiej od- 
będzie się w sobotę, dnia 9 bm o godz. Ś-ej 
wiecz, 

Skszanie awanturników. Izba karna przy 
sądzie powiatowym rozpatrywała sprawę leś- 
niczego Błażejewskiego z Kopców, Gałęzew- 
skiego, Rybarczyka, Wysockiego,  Waszako- 
waka 1 Sepczyńskiego, oskarżonych o wszczę- 
cie strasznej w swych skutkach awantury. 
Podczes zabawy w lesie państwowe n bowien 
rozpoczęi w starie. podchmielonym  iłuc 
szklanki 1 rzućaż krzesłami, a w kaften Bla- 
żejew:hi, widząc groźną postawę  nacitrają- 
cych na leśniczówkę  wspólviesiadnik jw, 
strzelił w tłum, powodując śmierć '«dntej oso. 
by Sad skazał Gałęzewskiego, Wysockiego 
i Waszaką na 12 miesięcy więzienia, a liła- 
żejewskiego i Sepczyńskiego uwwlnił od winy 
i kary. Pozatem sąd zarządził aresztowanie o- 
skarżonego Rybarczyka, który w terminie się 
nie stawił, 


Z EBaqpzinENERiCH. 


„Pan dyrektor zechce dopomóc...“ W 
fych dniach odbyła się w Poznaniu rozprawa 
przeciw Stefanowi Biegalskiemu, Wacławowi 
Wiśniewskiemu i Marjanowi .Bielewiszowi — 
trójce sprytnych oszustów, którzy pokrzyw- 
dzili cały szereg osób. A uczynili to w nastę- 
pujący sposób: msz h 

Biegalski i Wiśniewski przebywali w przed- 
sionku Banku Polskiego, gdzie  wyczekiwali 
mniej obeznani klijenci, zamierzający wymie- 
nić obce pieniądze na złote. Wobec nich uda: 
wali bankowców i wypytywali poczciwych lu- 
dzi. Wtedy zjawiał się wspólnik ich Biele- 
wicz, którego niskim ukłonem witali jako — 
dyrektora, Pan dyrektor raczył wtedy zepy- 
tywać, o co klijentowi chodzi. „Urzędnicy 
„wtedy obznajmili go, że ci proszą o jaknaj- 
” korzystniejszą wymianę walut. Pan dyrektor 

oświadczał wtedy: „Dobrze, niech panowie 
wezmą pieniądze klientowi i 'dokonają zamia- 
ny w mojem biurze prywatnem", 

W biurze „p. dyrektora” przy ul. Nowej 7, 
otrzymywali wtedy klienci wzamian za walu- 
ły obce, koperty z zawartością -— jak się po- 
icm okazało —. skrawków papieru. Wkrófce 
jednak już oszustów wyśledzono.. Wiśniewski 
skazany został na 17 miesięcy więzienia, Bie- 
galski na i rok, Bielewicz nie stawił się na 
rozprawę, wobec czego zarządzono przymaso- 
we doprowadzenie. h 

Kobietą w kościele popadła w obłąd W 
mb. wtorek rano w kościele Dominikańskim 
zdarzyło się przykre zajście. Po odbyciu 


+ 


 — spowiedzi popadła pewna kobieta w obłęd i 


zaczęła głośno wołać: Ojciec mi nie przeba- 
czył, matki nie uprosiłam o przebaczenie... Je- 
zusie, ratuj mniel.. Nieszczęśliwą kobietę 
odprowadzono do szpitala miejskiego. 


OSTRÓW. (Wyrodna córka), Córka Ste- 

. fana Augustyniaka z Gorzyc okradła swoich 

rodziców, włamawszy się do ich mieszkania. 
Wyrodną córkę ardsztowano. 


KONARZEWO, pow Krotoszyn. (Pasierb 


zabił ojczyma), W ub. tygodniu zabity zo- 
stał osadnik Jurek przez swego pasierba za 
namową drugiej żony — Niemki. Pasierba 
jak i żonę aresztowano. 


. „DZIENNIK BYDGOSKI“ 


piątek, dnia 38 kwietnia 1927 r. 


Dwóch opryszków ubszwładniło osadnika ze Śliwin 
i zrabowali mu 1.505 złotych. 


` 

W ub. sobotę pewien osadnik ze Śliwin 
podjął na poczcie w Tczeywie 1500 zł., prze- 
kazane na jego ręce przez Urząd parcela- 
cyjny w Grudziądzu. Poźną porą wracając 
do domu, w pobliżu majętności Górki na- 
padnięty został przez dwóch opryszków, któ- 
rzy po dłuższem szamotaniu się ubezwła- 
dnili go, uderzając go jakiemś tępem narzę- 
dziem w tył głowy, tak, że osadnik stracił 
przytomność. 


Bandyci zrabowali mu już bez trudności 
pieniądze i wrzucili ofiarę swą do rowu peł- 
nego wody i błota. Osadnik cudem tylko 
ocalał, gdyż głową zaczepił o krzew. Po u- 
pływie kilku godzin odzyskał przytomność 
i zawlókł się do Górek, skąd odwieziono go 
do szpitala. 

Policja wszczęła energiczne śledztwo za 
bandytami. 


Fałszerze dwuzłotówek 
przed sądem w Chojnicach. 


Rodowicz skazany na dwa lata, Sztyma na rok, 
Rodowiczowa na 3 miesiące więzienia. 


(Od własnego korespondenta „Dziennika Bydgoskiego''). 


W ub. poniedziałek odbyła się przed 
Izbą Karną w Chojnicach rozprawa przeciw 
fałszerzom dwuzłotowych monet. Na ławie 
oskarżonych zasiedli „prezes* Strzelca M. 
Rodowicz, żona jego i ślusarz Sztyma. 

Akt oskarżenia zarzuca oskarżonym, że 
w piwnicy domu przy ul. Strzeleckiej, w 
którym mieścił się sklep kolonjalny Rodo- 
wicza wyrabiali dwuzłotówki i puszczali 
je w obieg nietylko w Chojnicach i okolicy, 
ale i Bydgoszczy. 

Oskarżony Rodowicz do winy nie przy- 
znał się. Przesłuchano szereg Świadków, 
którzy zeznali na niekorzyść oskarżonego. 
Charakterystycznem było zeznanie świadka 
Filipiaka, który twierdził, że poznał oskar- 
żonego Rodowicza wtedy, kiedy nosił się 2 
myślą zorganizowania Strzelca w Chojni- 
cach. Świadek zeznał, że zorganizowanie 
Strzelca było niezbędną potrzebą społeczeń- 
stwa chojnickiego, a w Rodowiczu widział 
doskonałego organizatora. Przewodniczący 
p. dr. Juński zwrócił uwagę świadkowi, że 
powyższy proces nie ma nic wspólnego z or- 
ganizacją strzelecką. 

Ośkarżona Rodowiczowa zeznała, że o fa- 
brykacji dwuzłotówek nic nie wiedziała, a 
falsyfikaty puszczała w obieg pod presją 
męża, który groził, że w przeciwnym razie 
zabije ją i dziecko i siebie. Oskarżony 


Sztym również całą winę zwalał na Rodo- 
wicza i twierdził, że Rodowicz za fachową 
pomoc oskarżonego, obiecał mu hojne wy- 
nagrodzenie, którego mu jednak nie wypła- 
GM 

Nadmienić należy, że oskarżeni od cza- 
su do czasu zanosili się spazmetycznem 
płaczem. Czelnem było zachowanie się 
osk. Rodowicza, który powoływał się na 
swoje stanowisko wojskowe, jak również na 
wysłane listy do marszałka Piłsudskiego, 
oby z powrotem został przyjęty do armji 
czynnej, co miało być dowodem, że żad- 
nych zysków z wyrabianych monet nie miał. 

Po przesłuchaniu dalszych świadków za- 
brał głos prokurator Żelazny, który po dłuż- 
szem i rzeczowem przemówieniu wniósł o 
ukaranie oskarżonych: Rodowicza, jako 
inicjatora i wykonawcę na 7 lat więzienia, 
Sztyma jako współwinnego -na 5-lat, Rodo- 
wiczową jako pośredniczkę w puszezaniu 
w obieg falsyfikatów na 2 lat więzienia. Na. 
stępnie przemawiali pp. dr. Piziewicz, ©- 
brońca Rodowicza, dr. Radwański, obrońca 
Rodowiczowej i dr. Zdanowicz, obrońca 
Sztyma. 

Po naradzie sąd wydał następujący wy- 
rok: Rodowicz 2 lata ciężkiego więzienia, 
Sztym 1 rok, Rodowiczowa 3 miesiące wię- 
zienia. ł 


Wiadomości z Gmiezmeae. 


$mierielny wypadek przy pracy. W żwiro- 
wni w Powidzu, należącej do p Osmanski: go 
pratowito dwóch robotników: 23-letni Cze- 
sław if«jina i Józef Karasiewicz W ub. tygo- 
dniu usuną: się żwir z wysokości $ metrów 
na zutrudnicnych roboiników, zasypująż zu- 
pełnie Hejnę, a Karasiewicza częściowo. Na 
krzyk Karasiewicza przybiegły dwie kobiety i 
natychmiast zabrano się do  odkopywania 
Hejny. Udało się coprawda, żywcem zasypa- 
nego odkopać, ale mimo zastosowania środków 
ratunkowych, nie zdołano go* przywołać do 
życia. lekarz stwierdził śmierc wskutek udu- 
szenia, 


Zebranie dyskusyjne monarchistów. Przy 
b. słabym udziale ciekawych odbyło się zebra- 
nie dyskusyjne organizacj: monarchistycznej, 
na którem p. dr. Jurek wygłosił referat p. t. 
„Republika czy monarchja*., Pozatem prze- 
mawiał p. gen. Raszewski. 

Ujęcie szajki złodziejskiej, W ub. tygodniu 
aresztowano na szosie Gniezno — Pustachowo 
niej. Romana Augustynowicza, znanego zło- 
dzicja rowerów. W trakcie badania przyznał 
się on do 10 kradzieży, oświadczając, że kilka 
okradzionych rowerów sprzedał Sutkowskiemu 
z Kamieńca, za co otrzymywał papierosy i 
gotówkę. 

Sutkowskiego aresztowano a w domu jego 
dokonano rewizji. Znaleziono wagę, pochodzą- 
cą z kradzieży, której dokonano ub. roku w 
kiosku inwalidzkim przy ul. Chrobrego w 
Gnieznie. Papierosy, któremi S. płacił za 
kradzione rowery, pochodziły również z okra- 
dzionego kiosku inwalidów. Policja śledcza 
wykryła, że wspólnikiem kradzieży w kiosku 
był niej. Kazimierz Nadolny z Gniezna, zam, 
przy ul. Mieczysława, który poza włamaniem 
w kiosku, ma również na sumieniu kradzież 
przy ulicy Trzemeszeńskiej. _ à 

Przytrzymano także niej. Rylskiego z Olek- 
szyna i Dobieralskiego z -Pyzdrów, którzy 


również kupowali od Augustynowicza. rowery. | pułkownik Więckowski. 


Szajkę złoŚziejska osadżono w areszcie; 


Kradzież z włamaniem, W ub. tygodniu 
włamano się za pomocą wyjęcia szyby do 
mieszkania gospodarza Kędziory w Jankowie 
Dolnem, pow. śnieźn. i skradziono mu różne 
rzeczy. 


Drobne kradzieże. Osadnikowi Piotrowi 
Koberze z Modliszewa skradziono 50 kg. węd- 
lin wartości 200 zł. Andrzejowi Żerkowskie- 
mu z Imielna skradziono rower męski, pozo- 
stawiony bez dozoru przed sklepem rzeźnic- 
kim w Fałkowie. Przy pomocy włamania 
skradziono z chlewa i śpichrza gospodarza 
Zgolińskiego w Borzykowie dwa pasy skórza- 
ne łącznej długości 23 m., bieliznę męską, 
damską i pościelową oraz 25 kg, jabłek, War- 
tość skradzionych rzeczy wynosi 600 zł. 


Stan bezrobocia w Gnieźnie w dniu i kwie- 
tnia 1927 r.: Bezrobotnych zarejestrowanych 
w P. U. P, P. było w Gnieźnie w dniu 1 bm. 
osób 1561, z tego ojców. rodzin 738, samotnych 
823; niezarejestrówanych bezrobotnych było 
w dniu tym ok. 200 — razem więc ok. 1761. 

Wsparcia z Państwowego Funduszu Bezro- 
hocia otrzymują: ustawowe 258, doraźne 275, 
razem 533 osoby. 


Zawody bokserskie w Gnieźnie. Wielko- 
polski Kl. Pięściarstwa z Poznania urządza w 
bież. tygodniu w sali hotelu Europejskiego po 
raz pierwszy, wielkie zawody bokserskie. W 
zawodach biorą udżiał najwybitniejsi pięścia- 
rze Polski. Bliższe szczegóły w afiszach. 


GNIEZNO. (Wynik strzelania konkurso- 
wego Tow. Łowieckiego). W strzelaniu kon- 
kursowem w strzelnicy garnizonowej brali 
udział prócz członków Tow. Łowieckiego, 
także członkowie sekcji myśliwskiej 17 pap 
— razern 22 osoby. Strzelano do tarczy i do 
rogacza na odległość 100 mtr. z broni my- 
śliwskiej 8 mm. Pierwszą nagrodę zdobył 
p. major Iwaszkiewicz z 69 pp, druga p. 
Szczepański, trzecią p. Biiski, czwartą p. 
Po strzelaniu od- 
był się piknik myśliwski przy bufecie. 


Napad bandycki pod Tczewem. 


Kalendarzyk zebrań Ch. D. 


na Pomorzu. 


BOROWY MŁYN, pow. Chojnice. W so- 
botę, dnia 9 bm. o godz. 7 wieczorem w sali 
p. Rudnikowej odbędzie się wiec P. S. Ch. 
Dem. na którym przemawiać będzie poseł 
Alb. Nowicki. 

BORZYSZKOWY MŁYN, pow. Chojnice. 
W niedzielę, dnia 10 bm. po nabożeństwie 
wiec P. S. Ch. Dem. w sali p. Pawłowskiego. 
Referent poseł Nowicki z Grudziądza. 


BRZEŹNO, row. Chojnice. U p. Kiedrow- 
skiego w niedzielę, dnia 10 bm. o godz. T-ej 
wieczorem wiec Ch. D. Referat posła No- 
wickiego. 

KONARZYNY, pow. Chojnice. W ponie- 
działek, dnia 11 bm. o godz. 7 wieczorem 
w restauracji p. Chirkowskiego wiec Ch, D. 
Referent poseł Nowiki. 


W. KONARZYNY, pow. Chojnice. W po- 
poniedziałek, dnia 11 bm. o godz. 2.80 po poł. 
odbędzie się w sali restauracji p. Chirkow- 
skiego nadzwyczajne zebranie koła miej- 
scowego „Stowarzyszenia Chrześc.-Nar. Na- 
uczycielstwa Szkół Powszech.*, na którem 
wygłosi referat organizacyjny prezes okrę- 
gowy poseł A. Nowicki z Grudziądza, 
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Tow. Chirurgów i Ortopedów Polski Zach. 
W ub, niedzielę założono w Poznaniu przez 
reprezentantów chirurgii i ortspedii Śląska, 
Wiclkepolski i Pomorza Tow. Chirurgów í 
Ortopedów “olski Zachodniej, mające na za- 
danie pracę zbiorową nad rozwojem chirurgii 
i ortopedji polskiej. Do tymczasowego zarządu 
zostali wybrani pp.: Jurasz, Wierzejewski, 
Dandelski, Mieczkowski i Kowaiski. Zgłosze- 
nia na członków uprasza się skierować na rę- 
ce przewoduiczącego, p. prok Jurasza, Uniw. 
Klmika C!isurgiczna, Poznań ul. Dluga 1. U 
pierwszem zebraniu ogólnem i naukowem na- 
stąpi wkrótce osobne zawiadomizni+. 


CHEŁMNO. „Pociąg — widmo“, świetna 
amerykańska sztuka wyśtawiona będzie yw 
nadchodzący piąteg, dnia 8 bm. przez zespół 
artystów teatru grudziądzkiego. Sztuka ta 
wszędzie budzi wielkie zainteresowanie, wy- 
wołując co chwilę grozę strachu lub hura- 
ganna wesołość. Punktem kulminacyjnym 
jest wprowadzenie pociągu na scenę, uka- 
zanie którego wywołuje wielki. zachwyt 
wśród publiczności. Jest to ostatnie przed- 
świąteczne przedstawienie w Chełmnie. Ce- 
ny miejsc zniżono do minimum od 50 gr. 
do 3 zł. Bilety już nabywać można wcze- 
śniej w księgarni p. Rosińskiej. 


ŚLIWICE, pow. tucholski. (Zakażenie krwi 
powodem śmierci) W Śliwicach zmarł skut- 
kiem zakażenia krwi żonaty od 4 miesięcy 
właściciel drogerji ś. p. Tczosz. Zmarły le- 
czył ząb różnemi medykamentami — a te do- 
mowe zabiegi okazały się zśubnymi 


TUCHOLA. (Niebezpieczne  okaleczenie 
przez psa). Pies myśliwski p. Borta pokąsał 
emer. nauczyciela p. Wróblewskiego z Kieł- 


pina tak niebezpiecznie, że zachodzi obawa 
stracenia’ oka, 
WARLUBIE. (Roślina-pasożyt). Podo- 


bnie jak w życiu łudzkiem, tak i w przyro- 
dzie zdarzają się „osobniki“, co nie orzą ani 
sieją a zbierają plony, tuczące się krzywdą 
słabszych. W roślinności najpospolitszym 
reprezentantem tej metody. jest jemioła, 
która w naszej okolicy ogromnie się rozpa- 
noszyła wśród drzew każdego rodzaju, rów- 
nież w sadach owocowych. Przy szosie wio- 
dącej do Nowego, rzuciła się jemioła na drze. 
wa przydrożne masowo, wskutek czego na- 
wet w zimie drzewa zachowały zieloną bar- 
wę. Szkodnikami zajęły się energicznie 
władze powiatowe, które usuwają je, prze- 
ciwdziałają dalszemu rozpowszechnianiu się 
pasożytów. Wielkie stosy, nad szosą złożo- 
nej i na zniszczenie przeznaczonej jemioły 
dowodzą o energicznem jej tępieniu. W 
Anglji i Francji jemioła zastępuje tradycyj- 
nie naszą choinkę. ' 


KRÓL. NOWAWIEŚ, row. Wąbrzeźno, 
(Z życia „Sokeła*). Po lustracji miejscow. 
„Sokoła“, przeprowadzoną w ub. niedzielę 
przez prezesa okręgu IV p. dyr. Krzyżanow- 
skiego z Torunia, wygłosił p. kpt, Korczew- 
ski wykład o gazach bojowych i obronie 
przeciwgazowej. „Sokół* w Król. Nowejwsi 
rozwija się pod przewodnictwem p. naucz. 
Wrzesińskiego nader pomyślnie i cieszyesię 
należytem poparciem ze strony społeczeń- 
stwa i władz samorządowych. 


CHOJNICE. (Osobiste). P. prokurator 


dr. Tadeusz Drozdowski przeniesiony został 
z Brodnicy do Chojnic, gdzie objał stano- 
wisko szefa prokuratury 


= Kalendarzyk teatralny. 


Piątek, 8 bm.: „Żydówka”, Występ Stani- 
sława Gruszczyńskiego. 

- Sobota, 9 bm.:po poł, o godz, 4, przedsta- 
wienie szkolne; wiecz. o godz. 8 „Trędowata*, 
premjera. Ş 

Niedziela, 11 bm: po poł, o godż, 1 zwykłe 
przedstawienie po cenach zniżonych odbędzie 
się wtedy, e ile byłaby niepogoda i zostałby 
odwołany mecz piłki nożnej „Artyści contra 


Prasa”, — Wieczorem „Trędowata”, po raż 
drugi. Ź 
„Lohkengrin* w Grudziądza. We wtorek, 


dnia/5 bm. odbyło się przedstawienie „i.ohen- 
grina”, jednej z najpiękniejszych oper Wagne- 
ra. „Lohengrina” wystawiła Opera z Torunia. 
Podkreślić należy z całem uznaniem, ze arty- 
ści toruńscy sprawili naszej publiczności praw- 
dziwą ucztę artystyczną. Zespół operowy 
móglby śmiało zjeżdżać do Grudziądza czę- 
ściej. O uznaniu i powodzeniu, jakiem się cic- 
szy w naszem mieście. świadczyła najlepiej 
wysprzedana do ostatniego miejsca widownia. 
$ Repertuar kin, 

Kino „Orzeł“ wyświetla „Pat i Patachona 
jako detektywów" oraz „Hrabinę bez pasz 
portu”. : 5 

Kino „Apollo wyświetla film p. t. „Miljon 
dolarów" i farsę p. t „Detektyw w spódnicy". 


ZD Bp 


Swiecie. 


Ze Świecia łodzią do Torunia. Uczniowie 
gimnazjum męskiego w Świeciu a mianowicie: 
Tomaszewski, J. Marek, Stephan, Rajma, Rosz- 
czynialski, Kiprowski, J. Mańkowski, B. Bruc- 
ki, M. Kłos, zarazem członek gimnazjalnego 
Klubu Wioślarskiego wybrali się w ub sobotę 
popołudniu łodzią po Wiśle na wystawę radjo- 
wą w Toruniu, Po przenocowaniu w Fordonie 
przybyli w niedzielę pod wieczór do Torunia, 
skąd po zwiedzeniu wystawy i wypoczynku 
ruszyli w drogę powrotną następnego dnia, 


BiabYV m. 


Wyrodna matka, Policja aresztowała w tych 
dniach niej, Romiankównę z pobliskiego Ja- 
nowa, pod zarzutem dzieciobójstwa, No poste- 
runku pol. państw. wypierała się, że wogóle 
dziecka nie porodziła i dopiero groźba, że 
«prowadzi się. lekarza, celem zbadania, poskut- 
Kowala. Rumiankówna przyznała się do ma- 
cierzyństwa i do potwornego usunięcia swego 
dziecka, które zakopała przy chlewie. Dziec- 
ko zostało odkopane i odstawione do zbada- 
nia, czy w tym wypadku miało miejsce dzie- 
ciobójstwo. 


Sprzeriewierzenie w kasie biletowej. Na 
zarządzenie dyrekcji Kolejowej aresztowany 
został kasjer biletowy Rudzeński, któremu u- 
dowódniono  sprzeniewierzenie kilku tysięcy 
złotych. B. wypisywał na biletach blankieto- 
wych, na duplikatach, które pozostawały w 
kasie, podróże krótsze aniżeli na blankiecie, 
który otrzymał pasażer, różnicę opłat zaś 
chował do kieszeni, Proceder swój uprawiał 
już od dłuższego czasu. 


Przejechany przez pociąg. W ub. niedzielę 
wieczorem przejechany zosjał przez pociąg 
towarowy, pewien osobnik, który w biegu 
chciał do niego wskoczyć, aby pojechać bez 
biletu. Nieszczęśliwemu koła  odcięły lewą 


nogę powyżej kolana, X 


Starania o szkołe niemiecką 
w iłowie. 


Od dłuższego czasu podjęto starania o 
szkolę niemiecką, Dla kogo, nie wiadomo, bo 
czyżby dla tych kilku Niemców, których jest 
dziesięciu, czy też dla Mazurów, którzy są 
Polakami i w domu mówią po polsku? 

Stv; erdzić jednak trzeba smutny fakt, że 
pod wpływem  bezustannej agitacji z poza 
kordonu, Mazurzy ewangelicy, których ojcowie 
nawet po niemiecku nie umieją, ulegają namo- 
wom i podpisują listy, domagając się nauki 
w języku niemieckim dla swych dzieci, które 
prawie nic po niemiecku nie umieją. Obecnie 
zamyślają nawet urządzić sobie prywatną 
szkolę w kaplicy eweng. Mają już nawet nau- 
czyciela, któremu przygotowują mieszkanie. 

Któż będzie tę szkołę opłacał? Napewno 
nie mieszkańcy ci, którzy tam swe dzieci za- 
mierzają posyłać, bo nie są dość zasobni, Mu- 
siał więc Berlin wyasygnować odpowiednie 
fundusze. Czy na to mogą się władze polskie 
zgodzić, aby za niemieckie pieniądze, polskie 
dzieci nieuświadomionych rodziców germani- 
zowano? Smutnym jest pozatem fakt, że za- 
wieszony w urzędowaniu soltys, który już za 
czasów swego urzędowania zawsze podkopy- 
wał autorytet szkoły, starał się paraliżować 
wszelkie jej najlepsze poczynania a obecnie ze 
zdwojoną gorliwością pracuje, podburza ludzi, 
zbiera podpisy — bo uznał, że sadzenie drzew 
jest w szkole niedozwolone, a tem więcej 
upiększenie otoczenia szkoły jakimś ogród- 
kiem, który przed szkołą się urządza, a to wy- 
siłkiem dziatwy, gdyż rada szkolna na polska 
szkołę funduszów nie ma. 


którego stanął p. mec. Szychowski. 


Ti 


Wielkie zebrenie Chrz. Dem. odbędzie się 
w czwartek dnia 7 bm. o godz. 7 wizcz w 
sali hotelu Warszawskiego, przy ul. Wybickie- 
go. Referować będzie p. poseł Nowicki. 
Wszyscy członkowie i sympatycy proszeni są 
o liczne przybycie. 

Obchód 100-leiniej rocznicy Beethovena. 
Obchód ku czci Beethovena organizuje Insty- 
tut Muzyczny. W programie obchodu szereg 
pięknych  kompozycyj wielkiego mistrza. 
Wszyscy uczniowie i uczennice Instytulu są 
zabawiązani przybyć. Wstępne dlą młodzieży 
tylko 50 groszy. Instytut prosi również ro- 
dziców i całe obywatelstwo m. Grudziądza o 
przybycie na obchód, Czysty dochód przezna- 
cza się w całości na bibljotekę Instytutu Mu- 
zycznego. Obchód ten odbędzie się w pią- 
tek, dnia 8 bm, o godz. 8 wiecz. w sali hotelu 
„pod Złotym Lwem”, Bilety do nabycia przy 
kasie, 

Z Bractwa Strzeleckiego. W poniedziałek 

ub. odbyło się posiedzenie zarządu Bractwa 
Strzeleckiego z syndykiem bractwa, mec, Szy» 
chowskim, na czele, Ponieważ między 13-ym 
a 17-ym sierpnia odbędzie się w Grudziądzu 
wszechpolski kongres bractw strzeleckich, na 
posiedzeniu omawiano więc program uroczy- 
stości, które się odbędą z tej racji, W rezul- 
tacie wybrano komitet organizacyjny, na czele 
Komitet 


TEATR MIEJSKI. W czwartek, dnia 7 bm, 
opera Wagnera „Lokengrin”. 

W piątek, dnia 8 bm. przedstawienie dla 
szkół i wojska, komedja  Bałuckiego „Grube 


Bractwo Strzeleckie w Toruniu obchodzi w 
b. roku od 12—19 _zerwca 575 rocznicę swego 
istnienia. Łącznie z tem odbędzie się poświę- 
cenie nowego sztandaru Bractwa. Strzelanie 
królewskie również złączono w tym samym 
czasie, — Komisje pracują już nad godnem u- 
rządzeniem tak uroczystych dni, gdyż zjeżdża- 
ją się towarzystwa pokrewne z całego Pomorza 
i dalszych stron. Już teraz można pytania kie- 
rować do p. Maćkowiaka, Toruń, ul. Szeroka, 
który natychmiast da wyczerpujące  wiado- 
mości. 


Sprawa budowy nowej szesy Toruń—Otła- 
czyn—-Ciechocińek. Brak dogodnej szosy dla 
komunikacji kołowej pomiędzy Toruniem a 
Ciechocinkiem oraz miejscowościami skłonił 
zainteresowane powiaty do bliższego zaintere- 
sowania się tą sprawą. Początkowo istniejący 
projekt, na skutek starań Zw. drogowego To- 
ruń—Czerniewice—Otłoczyn w roku 1925 
przewidywał budowę tej szosy przez powiaty 
toruński i nieszawski. W grudniu ub, roku woj. 
pomorskie wystosowało w tej sprawie pismo 
do Min, Rob. Publicznych donosząc o powzię- 
tych przez powiaty zainteresowane uchwałach 
przejęcia kosztów budowy na siebie, Rada Mi- 
nistrów jednakże uchwaliła drogą wspomnianą 
przejąć przez Państwo z tem, że termin jej bu- 
dowy ustslony został w okresie najbliższych 
lat 5. Wpłyr„ y nx to względy gospodarcze a 
przedewszystkiem strategiczne. 

Pomimo tak ważnych powodów jednakże 
sprawa budowy szosy tej, od rychłego wykoń- 
czenia której calkowicie uzależńiony jest roz- 
wój gospodarczy zainteresowanych powiatów a 
brak której daje się dotkliwie we znaki nawet 
miastom południowej części Pomorza, utknęla 
gdzieś w szufladach urzędowych, skąd jej na- 
wet liczne petycje wydobyć nie są w stanie, 

Samobójstwo urzędnika magistratu. Dnia 5 
bm. w godzinach południowych znaleziono w 
Parku Miejskim zwłoki urzędnika  magistrac- 
kiego w Toruniu, Guzińskiego Jana, który po- 
pełnił samobójstwo wystrzałem z rewolweru, 

Denat był oskarżony przez prokuratora o 
jakieś niedokładności w czasie swego urzędo- 
wania w magistracie i w dniu rozprawy nie 
chcąc stawać przed trybunałem karnym, targ: 
nął się na życie, pozostawiając list, w którym 
wyjaśnia swój czyn, 

Przyczyn samobójstwa należy szukać nie- 


Uruchomienie hurtowni państwowego monopolu 
spirytusowego na Pomorzu, - 


Dla informacji zainteresowanych, Związek 
Towarzystw Kupieckich podaje do wiadomo- 
ści, że z dniem 1 kwietnia 1927 r. zostały u- 
ruchomione hurtownie Państwowego Monopo- 
lu Spirytusowego w następujących miejscowo- 
ściach Pomorza: a 

W Grudziądzu hurtownia Nr. 67 ul Wy- 
bickiego 31 (godziny urzędowe od 8-ej do 6 
wieczór bez przerwy cbiadowej), tel. 501. 

W Wejherowie hurtownia Nr. 75, ul. Klasz- 
torna w browarze. 

W/ Tczewie hurtownia Nr. 80, uł. Hallera 7, 

W Starogardzie przy Państwowej Rektyli- 
kacji Nr. 5. 

WA Chojnicach hurtownia Nr. 52, ul, Ramy 
nr. 14. 

W Toruniu Nr. 32 przy Państwowej Rekty- 
fikacii w Mokrem, 


„DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, , dnia 8 kwietnia 1927 r. 


prace przygotowawcze do kongresu rozpoczy- 
na natychmiast; w tym celu odbędzie -1ajbliż- 
sze posiedzenie w czwartek dnia 7 bm, Na- 
stępnie omawiano i referowano sprawy we- 
wnętrzne bractwa, ustalono terminy strzelań, 
przyczem strzelanie o godność króla kurko- 
wego odbędzie się 2 i 3 lipca. 


„Rodzina Wojskowa“ dla dzieci. „Rodzina 
Wojskowa” urządza dla dzieci Grudziądza 
miły wieczorek, w czasie którego wygłoszone 
zostaną trzy prześliczne bajki z przeźroczami. 
Wieczorek odbędzie się w czwartek dnia 7 
bm. o godz. 4 po południu, w lokalu „Rodziny 
Wojskowej”, przy ul, Lipowej, w koszarach 
Hallera, Wstęp 20 groszy. 

Zebranie Zw. Podoficerów Rezerwy. Ze-- 
branie Zw. Podof. rez. odbędzie się w czwar- 
tek, dnia 7 bm. o godzinie 7,30 wiecz., w lo- 
kalu Kellasa, przy ul. Wybickiego. P. dr. Ula- 
towski wygłosi wykład o gazach trujących. O- 
becność wszystkich członków konieczna. 


Zebranie Stow. Katol. Młodzieży Polskiej 
przy Farze odbędzie się w czwartek dnia 7 bm. 
o godz, 7 wieczór, w salce parafjalnej, P, Sta- 
nisław Grochowski wygłosi odczyt „O Mickie- 
wicza Odzie do miłodości”. 

Program gdańskiej Macierzy Szkolnej. W 
czwartek 7 bm.: przedstawienie wieczorne w 
teatrze miejskim (Tajfun). 


W piątek o godz. 


dzie się zbiórka uliczna, sprzedaż pocztówek 
itp. W południe przygrywać będą na placach 
ulicznych orkiestry wojskowe. W międzyczasie 
szkoły urządza odczyty, przedstawienia itp. 
Wojsko zaś urządza csobne imprezy dachodo- 
we na Macierz w Gdańsku. Prócz tego urzą- 
dzoną będzie kwesta po zakładach prywat- 
nych, biurach i urzędach. Ofiary przyjmują 
również redakcje pism. , 
Kradzież węgla. Aresztowani zostali przez 
policję i odstawieni do sądu Strzemiński Ber- 
nard, lat 15 i Czerwiński Kurz, lat 18, obaj za- 
mieszkali przy ul. Pietruszkowej 9, za skra- 
dzenie p. Jaworskiej, zamieszkałej w tymże, 
domu, z piwnicy centnara metrycznego węgla. 
Na Macierz Szkolną w Gdańsku ofiarowali 
ciągu: po 10 zł. dyr. Zwoliński, 
dyr. Ostrowski, firma Ofkowski i Ulmann, 
firma Klimek, Zakłady Ceramiczne, kupiec 
Fabian Hernes; po 25 zł, radny m. Dudaj i 
Danz, Grosshandelsgesellschait; 30 zł. Bro- 
war w Kuntersztynie; 50 zł. firma Pe-Pe-Ge; 
105 zł, zebrano na przedstawieniu dzieci w 


8 wiecz. w Wielkopolance wielki koncert po- 
łączonych orkiestr Cz, Dzięczkowskiego i 65 
p: p. Wstęp bezpłatny. W niedzicię odkę- 
w dalszym 


Teatrze miejskim. Składka trwa w dalszym 
ciągu. Są widoki na zebranie w Grudziądzu 
bardzo poważnej kwoty na cele oświttowe w 


Gdańsku, 


Śp G. jako inwalida’ pracował w urzędzie 
stanu cywilnego, liczył lat 50. 
wątpliwie w skutkach, jakie groziły mu za 
pewne przekroczenia, 

Z Tow. Sztuk Pięknych. Zarząd Tow. 
Sztuk Pięknych urządza w maju wystawę wio- 
senną obrazów, rzeźb, szkiców, rysunków i 
zaprasza do wzięcia w niej udziału wszystkich 
artystów plastyków z Pomorza i Gdańska, 
Zgłoszenia nadsyłać należy pod adresem Tow. 
Przyjaciół Sztuk Pięknych w Toruniu, ulica 
Chełmińska 16, do 25 kwietnia br. 


Z sądu okęgoweśo. Władysław Szatkowski 
roznosiciel i sprzedawca chleba u piekarza 
Mrozka w Podgórzu, przywłaszczył sobie kil- 
kaset złotych. Pieniądze te wydał przeważnie 
na libacje, Chociaż oskarżony tłumaczył się 
że pogodził się z Mrozkiem i pieniądze mu 
przyrzekł oddać, sąd skazał Szatkowskiego na 
34 mies, więzienia i koszta. 

Urzędnik magistracki łałszerzem i deirau- 
dantem., Dnia 5 bm. stawał przed sądem kar- 
nym w Toruniu urzędnik tutejszego magistratu 
Aleksander Czarnecki, oskarżony o fałszowa- 
nie ksiąg, podpisów kasjera i przywłaszczenie 
sobie 2516 zł. z funduszów lecznicy miejskiej. 
Prokurator wnióst o 17% roku ciężkiego wię- 
zienia, Sąd uznał okoliczności łagodzące i 
skazał Czarneckiego na 6 miesięcy zwykiego 
więzienia. 

Muchliński Aleksander, listowy, który jest 
w śledztwie za wyjmowanie dolarów amery- 
kańskich, stawał przed sądem wraz ze swą żo- 
ną Anną, oskarżeni o fałszowanie prywatnych 
dokumentów.i oszustwo na szkodę całego a 
regu iut. kupców. Oskarżeni pobierali towar 
na kredyt i wystawili weksli na około 5 tys, 
zł. Prokurator żądał dla oskarżonego Machliń- 
skiego 2 lata ciężkiego więzienia, a dla żony 
jeden rok si jeden miesiąc więzienia. Sąd 
skazał go na 2 tygodnie więzienia, a żonę od 
kary i winy uwolnił, *% 

Kradzieże zgłosili: Nasażewska z Torunta 
zgłosiła kradzież torebki z zawartością 10 zł., 
popełnioną w kościele N. P. Marji w Toruniu, 
Kubacki Juljan kradzież łódki z portu „zimo- 
wego. Muszyńska kradzież z włamaniem do 
jej mieszkania, gdzie skradziono bieliznę i 
różne rzeczy, wartości około 170 zł, 


Z toruńskiego portu wiślanegc. Wobec o- 
żywienia się w ostatnim czasie żeślugi na 
Wiśle, przystań toruńska zapchana jest niemal 
wszelkiego rodzaju statkami rzecznymi, W ub. 
wtorek w południe leżało na przystani 6 pa- 
rostatków oraz okolo 20 najrozmaitszej wiel- 
kości berlinek i szkutrów. 


W Brodnicy hurtownia Nr. 73 Brodnica- 
Karbowo, dom p. Wolfa oraz | 

w Gdyni, sklep detaliczny Nr. 36, przy ul. 
10 Lutego, dom inż. Pętkowskiego. 

Powyższe hurtownie będą sprzedawać wód- 
kę czystą 40 proc., 45 proc. i spirytus 95 proc. 
w butelkach po cenach detalicznych: 40 proc. 
1 litr zł 5,45, pół litra zł, 2,80, ćwierć litra 
zł. 1,45, 45 proc. 1 litr zł. 6, pół litra 3,05, 
ćwierć litra zł. 1,60, 95 proc. í litr zł. 11,80, 
pół litra zł, 5.95, świerć litra zł. 3,05. 


Kupcy, restauratorzy i osoby posiadające 
koncesje na sprzedaż detaliczną i wyszynk, 
otrzymują odpowiedni rabat i bonifikacje od- 
ległościowe, począwszy od _ 30 kilometrów 
wzwyż. 
dzielają na zapytania ustne i pisemne. 


targu zauważyć, że jednorazowo rozsprzeda- 
no po kilkanaście centnarów tej niesolonej 
Wszelkie wyjaśnienia hurtownie u- | 


Eczew. 
Komitet organizacyjny cbchodu  narodo- 
wych. W tych dniach odbyło się z inicjaty- 
wy p. burmistrza Wojczyńskiego zebranie o- 
bywateli, celem powołania do życia komitetów 
organizacyjnych uroczystości narodowych í 
imprez społecznych. Udział obywatelstwa w 
tej konferencji był nadzwyczajnie liczny. 
Po zlikwidowaniu komitetu obchodu 30 
stycznia — czysty dochód w sumie 136,66 zł. 
przekazano na rzecz ubogich miasta, Przystą- 
piono natomiast do utworzenia komitetu Ty- 
$odnia Macierzy Szkolnej w Gdańsku. Prze- 
wodnictwo objął dyrektor szkoły morskiej p. 
Garnuszewski, 

Komitet obchodu 3 Maja, z powodu ogrom- 
nego nakładu pracy, zorganizowano w ten spo- 
sób, że utworzono cały szereg podkomitetów. 
Przewodnictwo komitetu ogólnego spoczywa w 
ręku p. burm. Wojczyńskiego i p. sędziego 
Znanieckiego. Skarbnikami zostali wybrani 

pp- dyrektorzy Wudarski i Murawski, se- 

| kretarjat objęła p. Grzankowska. 

Przewodnictwo podkomitetu zabawowego 
objęli pp. dyr. Petrowicz i insp Suchożebrski, 
Na czele podkomitetu sportowego stanęli pp. 
Przybyłowski i Szczepanowski, podkomitetu 
finansowego pp. Konarski i Maciejewski, pod- 
komitelu pochodowego pp. Fabjan i Skocki, 

Na temże zebraniu radzono nad zorganizo- 
waniem kolonji letnich dla dzieci z Niemiec 

jak i z Tczewa. Sprawa tą zajmą się towa- 
rzystwa pań: Ziemianek, Polek i Pań Miłosier- 
dzia św. Wincentego a Paulo. Do komitstu 


obchodu wianków wybrano p. inż. Kóniga. 
RECHA. 
Osobiste. Do tutejszego starostwa przydzic- 


a 


lony został aplikant p. Semrau z Torunia, 

Otwarcie lotniska. Z dniem 1 bm, otwarte 
zostało lotnisko morskie. Codziennie odbywa- 
ją się obecnie wzloty ćwiczebne na hydropia- 
nach, 

Sympatykom pisma naszego podajemy do 
wiadomości, że „Dziennik Bydgoski można 
zamawiać w ksiegarni p Winniekiego przy ul. 
Gdańskiej, jak również i u kolporterki ga- 
zet p. Tarnowskiej, przy ulicy 16 Lutego. 


Ryba morska ważnym 
czynnikiem gospod rezym, 
Ażeby należycie zrozumieć znaczeńie g0- 
Sbodarcze, w pojęciu ściślejszeęm naszego 
raorza polskiego, należało się przejść w u- 
biegłych miesiącach zimowych po targach 
naszych miast i miasteczek. Ileż to skrzyń 
wystawili przekupnie i handlarze ze świeżą 
rybą morską (śledź) na sprzedaż. W mia- 
stach jak Toruń, Grudziądz, 
Gniezno, Poznań itp. można było na każdym 


Bydgoszcz, 


ryby morskiej (podaż śŚwież;ch szprotów 
i flunder była niestety nikła w obecnym 
roku); pódobne spostrzeżenia robiono w 
miastach mniejszych i miasteczkach. Lu- 
dność mniej zarabiająca korzystała że spo- 
sobności i zaopatrywała się chętnie w rybę 
morską, ofiarowaąan za cenę bardzo przy- 
stępną» Niesolny śledź był więc przez kilka 
miesięcy poważnym współczynnikiem han- 
dlu polskiego oraz tanim artykułem spożyw- 
czym. 


Nasze młode rybołóstwo polskie rataloby | 


dla kraju niewątpliwie większe niż dotąd 
znaczenie ekonomiczne i stanowiłoby za- 
pewne źródło olbrzymiicu dochodów, gd, by 
we wszstkich z niem lączących się działach 
wytwórczości itp. szybko, encrgicznie i ce- 
lowo się organizowało na Sposób państw 
morskich, które już ed wieków, z pokolenia 
w pokolerie, dósiosowały Się Go varuńÉków 
rybołósiwa. i 


m 
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` Bydgoszcz, czwartek 7. kwietnia 1927. 


KALENDARZYK. 


Dziś w czwartek Epifanjusza. 
"Jutro w piatek Djonizego. 

Wschód słońca o godzinie 5, 34. 

Zachód £ słońca o godzinie 6. 41. 


DYŻUR NOCNY W APTEKACH. 


Od poniedziałku 4 bm. da poniedziałku 
11 bm. dyżurują nastepujące apteki: 

1) Apteka pod Koroną, ul. Dworcowa, 

2) Apteka pod Nieźdzwiedziem, ul. Nie- 
dźwiedzia. . 


Wypożyczalnia książek Lektore, ulica 
Gdańska 141, otwarta codziennie od godz 
$ rano do 6 wieczór. Telefon 1730. 


wazy mw kaw A 


MUZEUM MIEJSKIE przy Starym Byn- 
ku otwarte codziennie od 0-3, w sobote 
Muzeum wystawa włoska artysty-malarza 
Jerzego Rapniewskiego 


nm 


TEATR MIEJSKI. 


z niecierpliwościa przez melomanów ©- 
czekiwany pierwszy występ ułubienicy Po- 
znania Jadwigi Fontanówny, primmadonny 
opery i operetki poznańskiej, odbędzie gie 
dziś w czwartek, dnia 7. bra. w prześlicz- 
nej operetce Schuberta „Demek trzech d'iew- 
cząt* którą to kreacja zachwycała przez 
dłuższy okres czasu cziy Poznań. Zwiększo- 
orkiestrą dyrygu + kple. Dawidowiez. 
Jutro w piatek znakomity nasz gość da 
się poznać publiczności bydgoskiej jaka pel- 
na finezji, uroku i wdzięku „lalka“ Audrać 
na. 

W sobote trzeci i ostatni występ J. Fon- 
tanówny. Legitymacje zniżkowe 
ważne. 


ną 


i bony są 


Misterium Pasyjne. 


W niedzielę palmowa, dnia 19 bra. o go- 
dzinie 6.30 wieczorem, Tow. Chór Kościelny 
M B. N. P. urządza pierwszy koncert reli- 
„Mister uro Pa- 
To- 


gijny i przedstawienie p 1. 
szyjne” „Strzelniey”, ub- 
ruńska. 

Prograra bardzo urozmaicony. utwory 
sławnych korapozytorów, jak: Mozart, Doni- 
zsiti, Rafaeli, Straduelli itd. Słow 
„Męka Pann Jezusa a pieśń religijna” 
giosi p. prof Ciszewski. 

Bilety można nabyć codzieńnie o p. Kar- 
pińnskiego, uk Orla. 12, lub Orła 14, i w nic- 
dzielę przy kasie o godz. 5.30 po pot. 


na białej sali m 


'o wstępne 
— Wy- 


Święte Beethovena 
w Bydgoszczy, 


Przed tygodniem cały kulturalny świa 
święcił pamiątkę setnej rocznicy śmierci 
L. v- Beethóvena jako niezrównanej wiel- 
kości mistrza twórczości muzycznej. Nasze 
miasto w tym chórze sławienia pamięci 
wielkiego iwórcy nie pozostanie również w 
tyle, bo w poniedziałek, 11 bm. bydg. Kon- 
serwaforjuzn dyr. Winterfelda będzie świę- 
cilo również tę uroczystość i to w sposób 
niezwykłe okazały. Oto w dniu tym zosta- 
nie na wielkim festivalu muzycznym ku 
czci L. Beethovena wykonaną IX Symfonia 
Beethovena, jedno z najpiękniejszych arcy- 
dzieł jakie dotąd umysiowość ludzka Wy- 
dała. Do wykonania tej gigantycznych roz- 
miarów kompozycji stanie orkiestra w Sile 
przeszło 70 osób, oraz chór w sile 180 osób i 


$ 
_ do Ś-giej, w niedzielę od 11--1. Obecnie w | 


soliści. W pierwszej części programu zosta- 


| mie odegraną słynna uwertura Beethovóna 


b, 
Ea 


oraz odśpiewaną przez p. 
Ach! perfido! ż tow. 
mów audycja 


do op. „Fidelio“, 
Klejn-Mierzyńską ara 
orkiestry. Będzie to więc 


|- pierwszorzędnej wartości, która chyba tylka 


k 


Laa 


USAN: 


Bar 


$ 
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atolecznyra <rodowiskom może być dostęp- 
EJB 


-— Knncert rocital Eugenji Targońskiej, 
sopramistki i profesorki śpie- 


- znakomitej 
= wu odbedzie się w niedzielę dnia 10. bm. 
o godz. $. wieczorem w sali Kasyna Cywil- 
nego, ul. Gdańska. Koncert ten należeć bę- 
dzie do rzędu najpiękniejszych wieczorów 
bieżącego sezonu, to też marny nadzieję, że 


- jaknajliczniejsza publiczność zapełni salę 
tasyna po brzegi. Olbrzymi i niezwykle uro- 
zmaicouy program, złożony z aryj i pieśni 
na iznakomitszych kormnpozytorów polskich i 
obcych, ze szczególnem uwzglednieniem 


k SA e ezżmych mistrzów muzyki wokalnej. 


zi. 
la, 


zał 


y 
ie 


4 
1%, 
ł 


o da nam pełna możność poznania wzgl. po- 
 nownego stwierdzenia tych licznych zalet 
talentu koncertantki, e których tak prasa 
miejscowa, jak i zagraniczna. z okazji wy- 
al stepów p. Targońskiej pisała z prawdziwem 


bardzo przystępnych cenach księgarnia i 


lag" skład nut. I. Idzikowskiego, Gdańska 16/17. 


Tyr a 


Kurs dla zastępowych i Zebranie Okręgowe 
Sfow. Młod. Polek -— Okręg bydgoski. 


uznaniem i zachwytem. Bilety sprzedaje po 


ZW at m aoui. ENN COSE APO SOO SWE AE ME: —tąskemnagn =non c=" EE BYDGOSKI" 


W. niedzielę, 10 kwietnia, 
Związek Młod. Foek cla okręgu byu 
goskiego jednodniowy kurs dla druhen 
zastępowych, Do okręgu należą: S. M. 
P. Bydgoszcz („Promyk*, „Przedświt“, 
„Zorza i „Gwiazda*”), Czyżkówko Ma- 
kowarsko, Solec, Podgórz, Rynarzewo, 
Łabiszyn. Ojrzanowo, Kcynia, Żnin, Ja- 
roszewo, Ślesin, Smogulec, Chojna i So- 
biejuchy, które się uprasza o przysła- 
nie druhen zastępowych. Kurs odbędzie 
się na sali przy kość. św. Trójcy. Pro- 
gram kursu jest następujący: ' 

Godz. 8. Nabożeństwo w  kośc. 
Trójcy, godz. 10 referat: Organizacja za- 
stepu, godz. 11 referat: Program jego 
pracy, godz 1% referat: Niespodzianki, 
godz. 1 demonstracja pogadanki za- 
stępa. 


urządza 


Św. 


Uwaga, Sokoli! 


Celern omówienia sprawy założe- 
nia oddziału korinych „Sokołów* — 
zapraszam w szystkich b. kawalerzy- 


j stów i zainteresowanych na konfe- 


RACE w piątek, 8 kwietnia, o godz. 
7,30 wieczorem do Hotelu Lengninga, 
ul. Dhiga nr. 56. 


A. Malczewski, 
prezes Okręgu V. 


Wykłady Fatszechni 
Uniwersytetu Poznańskiego. 


10 bin, w niedzielę, odbędzie się 
Prof. I. Hanus będzie mó- 
wit na temat: „Czechosłowacja, kraj i lu- 
dzie", jlustrejąc wywody swo  pięknemi 
przeźroczarni Zobaczymy starożytną Pragę, 
czeską stronę Tatr. teatry i fabryki. 
Sąsiada naszego nie znamy prawie zu- 
pełnie, choć zdajemy sobie sprawę z tego, że 
ten słowiartski i starszy od nas cyw ilizacy į- 
nie naród jest najdalej na zachód wysunię- 
ta reduta, świata słowiańskiego. Walczymy 
przecie, choć o tem nieraz zapominamy, w 
jednym szeregu przeciw wspólnemu, od- 
wiecznemu WIDZ owi, a. nie, staramy się po- 
znać tego natura ilnęgo naszego sprzymie- 
rzeńca. A możemy to, przynajmniej w Cze- 
się ma niedzielny wy- 


Dnia 
osiatni wykład. 


ści, uczynić udając 
kład prof. Hanusa! 

Poczatek o godz. 18-tej. Bilety (po 50 
i 20 gr.) u wejścia do auli gimnazjum Hu- 
manisiycznego przy ul. Grodzkiej, od 17.45. 
Zarząd Oddziału P. W, U. w Bydgoszczy. 


CZYTELNIA DLA KOBIET. Celem upo- 
rządkowania bibljoteki i sporządzenia in- 
wentury, upra sło Sz. Panie o zwrot 
wypożyczonych ksiażek jeszcze przed świę- 
tami Wielkanocy. Zarząd. 

— „Ja czyłam wszystko!“ Oto temat 
dzisiejszej konferencji apologetycznej, 
która wygłosi o godz. (45 w kościele 
gimnazjalnym ks. Pałkowski. Rzewne 
lamentacje wykona chór dziewcząt. 
szkoły wydziałowej pod kierownictwem 
p. Stroińskiei p 

— „Pusty dzwon”, oto 
ż cyklu „Na wejście w świat“, 
si p. dyr. Giintzlowa w piątek, 8 bm. o godz. 
7 wieczorem w „Resursie Kupieckiej*. Je- 
żeli wszystkie wykłady cieszyły się wiel- 
kiem zainteresowaniem młodzieży a także 


starszych, powinien ten ostatni być najcie- 
— Walne zebranie Koła Przyjaciół Har- 


kawszym. 

— Znakomita skrzypaczka p. Anna Marja 
Hecht-Heufeldtowa została zaproszona na 
koncert do Włocławka, który odbędzie się 
cerstwa gimn. żeńskiego odbędzie się ju- 


ostatni 
który wygło- 


wykład 


dziś w czwartek wieczorem. 
two w piątek © godz. 17). 


— Tow. Przemysłowo - Rzemieślnicze o- 
twiera z dniem dzisiejszym dla swoich 
członków biuro porady prawnej i sekretar- 
jat przy ul. Emila Warmińskiego 13 (w Dru. 
karmi dla Handlu i Przeraysłu). Biuro czyn- 


ne jest co środę i sobotę od godz. 3—6 po. 


pol; opłaty dla członków minimalne. 

— Grono Teatralne „Jedność* odegra — 
jak już donosiliśmy — raisterjum pasyjne 
„Syn Boży“ w 5 obrazach w dniach: 8 i 9 
bm. w „Resursie Kupieckiej”, a 10 bm. w 
Udział biorą wybitne Siły a- 
Tepe, artysta 


„Strzelnicy”. 
matorskie, reżyserem jest p. 
sten warszawskich 

Ze wzgledu na gięboką treść przedstawie. 
mia oraz wzniosły cel (dochód przeznaczony 
na budowę kościoła na Szwederowie) oby- 
watelstwo bydgoskie powinno gremjalnie 
pośpieszyć i poprzeć jak najwydatniej. Po- 
ezatek o godz. S-mej wieczorem. Bilety 
weześniej można nabywać w księgarniach 
p. Gieryna i p. Hdzikowskiego. 


EEE A A AAAA 
— Koncerti w kawiarni „Bristol“ | 
i 


piątek, dnia 8 kwietnia 1927 r. 


W poniedziałek 11 kwietnia, o godz. 
111, przed poł. na tem samem miejscu 
zebranie erganizacyjne Okręgu Bydgo- 
skiego, na który się zaprasza Księży 
Patronów, Patronaty i druhny Przewo- 
dniczące. 


Porządes zebrania jest następujący: 
1) Żagajenie. 2) Zadanie i praca Okrę- 
gu, 3) Program pracy na półrocze let- 
nie, 4 Wybór zarządu Okręgu, 5) Wol- 
ne głosy, © Zakovczenie. 


Na kurs, 
nie okregu zaprasza się organizacje po- 
krewne kobiece, w szczególności przed- 
stawicielki Czytelni dla Kobiet i Soda- 
liri kich. 


zwłaszcza jednak na zebra- 


KOM 


Patronat Okręgowy. 


Macierz Szkolną w Gdańsku. Stosownie 
do programu „Tygodnia Macierzy 
Szkolnej w. Gdańsku" odbędzie się w 
czwartek, 7 bra o godz. 7 wieczorem 
koncert sy aeey własnej orkiestry 
w kawiarni „Bristoł przy ul. Mostowej 
pr zygotował 
gościom dać 


Kapelmistrz p. Hermann 
wspanialy program, aby 
jak najwięcej miiych wrażeń. Cały 
zysk zostanie poświęcony na cele o- 
światowe kolonji polskiej w Gdańsku. 
Nie watpimy aru na chwile. że obywa- 
telstwo byjgoskie zrozumie, że koncert 
ten należy jak najwydatniej poprzeć. 
Nie bądźray opieszali gdy chodzi o 
cel poważny i wzniosły. Wiadomo prze- 
cież każdemu, w jaki miegodziwy spo- 
sób nacjonaliści niemieccy, popierani 
finansowo przez władze i społeczeństwo 
krzyżackie chcą wynarodowić żywioł 
polski w Gdańsku, na który mają i o- 
strzą sobie krokodyl apetyt. Niewolno 
nam obojętnie na to patrzeć Ohowiaz- 
kiem naszyra jest wspierać i wspomagać 
naszych rol ak; ów gdańskich moralnie i 
materiainie. Gdańsk 
skim i poz n etie 
Pomyślcie 
wpadnijcie 


bowiem był 
olskim musi, 
DA 


do 


pol- 


o u 
na kaw ke 


dgoszczanie "i 
„Bristolu“. 


Męska urzadza 
sobotę 9i w nie- 


— Szkoła Wydziałowa 
przedstawienia kinowe w 
dziele 10 bm. z programero: 

1) Film: Derby — melodramat w 5 akt. 
Epizod z życia na wyścigach peczas Derbów. 


3% Film: Mszana Dolna — Podkarpacie ~- 
wycieczki. 

3 Film: Sól kamienna. 

4) Film: Gry koalicyjne — w 2 aktach. 


Wielkie międzynarodowe zawody sportowe 
w połączeniu z konkursami hipnicznemi o 
nagrodę Perschinga. 

5) Film: Rzym — wspaniałe widoki oko- 
lie. Główne ulice, zabytki, gmachy, historja 
miasta, pomniki. świątynie. 

6) Wióczęga komedja w 2 
Chaplin w obozie cygańskim. 

Sobota o gedz. 530 szkoły 
o godz. 5.30 szkoły powszechne. 

Niedziela o godz. 8.30 szkoly średnie —- 
niższe klasy, o godz. 530 szkoły Średnie — 
wyższe klasy. 

Koncert szkolny. — Wstep 20 groszy. 


aktach. 


wydziałowe, 


— Zmiany w zarządzie Tow. Esperanto. 
W zarządzie jedynej w Bydgoszczy organi- 
zacji zwolenników języka pomocniczego 
Esperanto zaszły zmiany, tak, że skład rady 
jest obecnie następujący: prezes — p. dyr. 
Hinc, wiceprezes — p. Franciszek Prengel, 
sekretarz — p. Smura. zast. sekretarza -—- 
p Stefan Fethke, skarbnik — p. Ebert zast, 
skarbnika — p. Pfefferkorn bibljotekarz — 
p Głowczyński. Tow. Esperanto rozwija 
się bardzo pomyślnie dzięki energicznej 
pracy członków zarządu oraz wydatnej po- 
mocy ze strony zainteresowanych. 

W przyszły poniedziałek, (dnia 11. brn.) 
o godz. 7. wieczorem odbędzie się ohchód 
rocznicy śmierci twórcy Esperanta. Na 
trzecie święto wielkanocne zaś (19 bm.) za- 
powiedziane jest wielkie zebranie propagan- 
dowe. Dowiadujemy się, że na zebraniu 
tem przemawiać będzie jeden z najbardzie; 
znanych i cenionych działaczy oświato- 
wych. Pozaiem urządzi się wystawę pism 
i książek esperanckich. 


"E 

— Ofiary na budujący się Kościół Matki 
Boskiej Nieustającej Pomocy na Szwedero- 
wie: p. Krzywoszyński z Lucimia — 20 zł; 
Pelagja Magdzian z Wągrówca 15 zł; Hr 
Hutten Czapski 50 zł., Otton Kieruj, starszy 
sekr. poczt. 100 zł.; Brodowski 20 zł}; Radzi. 
na Głazików 200 zł. Lewandowski krawiec 
50 zł; Dyr. Rolbieskhi (Karbid Wiełkop.) 1000 
zi., Zebrane z okazji poświęcenia tartaku 
p. Machnikowskiego 105 zł. 

Szlachetnym  ofiarodawcem serdeczne 
Bóg zapłać: Ks. Konopczyński. 


— Apel do przyjaciół harcerzy! Kilka 
tysięcy młodzieży polskiej rozrzucuńnej po 
całej kuli ziemskiej i zorganizowanej w 
Zwiazku Harcerstwa Polskiego, chorągwi. 
zagranicznej, zwróciło się do braci harcer- 
skiej i ich przyjaciół w Polsce z gorącą pro- 
śba o dostarczenie im Książek polskich. 
Książka polska to dla większości tej mło- 
dzieży jedyna sposobność mauczenia się ję- 
zyka ojczystego i zapoznania stron rodzin- 
nych, którą po części znają z opowiadań 
swych rodziców i kto wie, czy kiedykolwiek. 
za życia oglądać ją będą. 

Nie odrnawiajmy pomocy tym, którzy się 
garną do łona Ojczyzny Matki, pragną JĄ 
poznać i ukochać całem Sercem. Możemy 
to zrobić przez ofiarowanie książek poł- 
skich, które po zakamarkach i zakurzonych 
kątach niszczą się, nie przynosząc już ż%d- 
nego pożytku. 

Drużyna starszych harcerzy im. Beniow- 
skiego w Bydgoszczy, chcąc ułatwi iċ wszyšt- 
kim możność ofiarowania książki pols skiej 
dla harcerzy polskich zagranica, zorganizo- 
wala w swoim gronie zbiórkę ksiażek na po- 
wyżej wskazany cel i prosi wszystkich chęt- 
nych ofiarodawców o złożenie książek wzgi. 
doniesienie, gdzie można je odebrać, u pod- 
haremistrza W. Gordona, ul. 3 Maja 23. 

-~ Ogólnopolski zjazd księgowych. í Prze: 
dłużono termin nadsyłania odpowiedzi na 
kwestjonarjusz do 15. kwietnia. Komitet pri 
si o niezwlekanie z odpowiedzia i jednocze- 
śnie o wpłacenie składek zjazdowych j de- 
klarowanie udziałów. 

Adres komitetu: Warszawa, Marszał- 
kowska 74. Związek Księgowych w Polsce 


— Dla bezrobotnych pracowników umy- 
stowych, uprawnionych do pobiorania za- 
siików z Funduszu Bez sia którzy wy- 
czerpali zasiłki przez 13 tygodni przed 
dniem 31 marca 1827 r. ada okres wypla- 
ty zasiłków przedłużony do tygodni 17 w 
województwie poznańskiem na terenach m. 
Poznania, Gniezna, Bydgoszczy i Inowrocła- 
wiu oraz pow. poznańskiego, średzkiego, 
gnieźnieńskiego, wrzesińskiego, witkowskie- 
go, wągrowieckiego, żnińskiego, kościań- 
skiego, śmigielskiego, wolsztyńskiego, gro- 
dziskiego, międzychódzkiego, nowotyrnskie- 
go, szametulskiego, obornickiego, chodzie- 
skiego, czarnkowskiego, mogilnickiego, 
strzelińskiego, bydgoskiego," szubińskiego. 
wyrzyskiego, inowrocławskiego i śreniskie- 
go. (Monitor Polski z dnia 4 marca 1927 
roku nr. 68 poz. 154). 

Poszczególne zarządy Obwodowego F. B. 
już otrzymały odnośne rozporządzenia Wwy- 
konawcze i przystąpiły do wypłaty zasił» 


ków dła robotników Tizycznych, od dmiawkesryy 


marca a dla pracowników umysłowych od 
dnia 24 marca br. 
PR IED EAE AREE TE OPREA SCOOTER 


— Na wymalowanie kościoła św. 


Trójcy. Na ten szlachetny cel urządzają. 


towarzystwa przy kościele św. Trójcy 
w przyszłą niedzielę, tj. dnia 16 bmi, 
wieczornicę z przedstawieniem teątral- 
nem w sali p. Baeckera. Chlubnie zna- 
ne na naszym gruncie Grono Przyja- 


ció?! Sceny wystawi sztuke religijną w 
3 aktach p. t. „Św. Wojciech". Ciekawa. 
treść sztuki jak niemniej staranne przy 
gotowania dają rękojmię, że aktorzy - 
niepośledni sukces. 


amatorzy odniosą 


PROGRAM W KINACH. 

— Dziewczynka z danciugu”, która bawiła 
publiczność w kinie „Kristał' z powodzeniem 
przez dwa dni, opuści dziś nicodwołalni: po 
drugiem przedstawieniu Bydgoszcz, aby udać 
się dalej. Również ulegnie zmianie ładny i du- 
ży nadprogram. 

— Kino „Marysienka” 
dwa dni „Grobowiec Miłości" (Daglin) podług 
powieści Wernera Scheffa. Nadspodziewanie 
idealna realizacja (Joe Mayj film, tudzież gra 
i zawrotna treść, warla widzenia najlepszych 
znawców. 

— „Ben-Hur“ w kinie Nowości“. Imponu- 
jące dzieło, które ukazuje nam stary i nowy 
świat. Głębokie wrażenie wywiera sympaty- 
czny, prosty Ben-Hur, dumny Messała, dobrze 
scharakteryzowany Simonides, a; przedewszyst- 
kiem wzruszająca matka wdzięczna jasna Es- 
tera. Religijne obrazy ożywiają się kolorowemi 
scenami. Prześliczne barwy i harmonja ruchów. 

— „Przekleństwo miljonów' — pod takim 
to tytułem wyświetla obraz kino „Corso”. 
Punktem kulminacyjnym tego obrazu jest pa- 
żar jednego z szybów naftowych. Nadprogram 
komedja p. t; Klub zdechlaków '. 


Harry Piela nie chcą ubezpieczyć na życie, 
4 


Wszelkie towarzystwa ubezpieczeniowe 
odmówiły kategorycznie przyjęcia sławnego 
i sensacyjnego aktora filmowego Haary 
Piel'a w poczet swych członków, a to z tego 
powodu, iż pomimo największego niebez- 
pieczeństwa udał się pomiędzy dzikie zwie- 
rzęta i tam bez wszelkiej ochrony przebywał 
przez dłuższy czas. Działa sie to niedawno 
podczas zd/ęć do filmu „Cyrk Feelayo", przy 
której to okazji zostaj dwa rí azy napadnięty 
przez dzikiego tygrysa. Ciekawy iten obraz 
ukaże się wkrótce w Bydgoszczy. 


wyświetla ostatnie 


na 


E 


Nr. 81 


Z żałobnej karty. 


—Š. p. Słanisław Jankowi-k. W nocy 
z niedzieli na poniedziałek zmarł w sana- 
torjum w Smukale kupiec Stanisław Jan- 
kowiak, syn tutejszego, szanowanego ogól- 


nie gospodarza „Strzelnicy”, Zmarły uro- 
dził się 3. IL 1891 r. w Herne w Westfalji, 
gdzie po ukończeniu szkoły ludowej i han- 
dlowe, brał od najmłodszych lat żywy u- 
dział w ruchu polskich towarzystw. Zmarły 
był tam duszą koła śpiewu „Cecylia”, człon- 
kiem Tow. gimn. Sokół, i Tow. św. Stani- 
sława Biskupa, założycielem Tow. Polskiej 
Młodzieży Katolickiej Kraj ojczysty poznał 
po raz pierwszy w roku 1914, który repre- 
zentował jako śpiewak razem z innymi Pol- 
ski Związek Kół Śpiewackich na obczyźnie. 
Na stałe wrócił do kraju w roku 1921 do 
Książa, w pow. śremskim. I tu zaciągnął się 


natychmiast do pracy społeczne, i założył do ! 


dziś istniejące Tow. 
stańców i Wojaków. 

Do Bydgoszczy przyjechał w maju 1923 r. 
Stanowiąc dla rodziców piinością swoją naj 
lepszą podporę, udzielał się i tu w ruchu to- 
warzystw. Był członkiem Bractwa Strzelec- 
kiego, Tow. Restauratotów i jako zamiło- 
wany śpiewak Koła śbiewu „Halka“, oraz 
współzałożycielem Tow. Gimn. Sokół Byd- 
gosżcz Rupienica. Politycznie należał 8. p. 
J. do Chrz. Dem. 

Całe życie Zmarłego, odznaczającego się 
pogodnością duszy szczerze katolickiej i 
skromnością, może służyć jako przykład, 
jak żyć i pracować należy dla Bosa, Naro- 
du i Rodziny. 

Niech odpoczywa w pokoju’ 

* w 
* 


śpiewu i Tow. Pow- 


H 


-S p aan Rybka. W Koronowie- 


zmarł dnia 5. bm. wielce zasłużony óbywa- 
teł, pracujący 22 lata w ruchu spółdziel- 
czym, założyciel i dyrektor Banku Kredyto- 
wego Ś. p. Ignacy Rybka, przeżywszy lat 
72. Niebcszczyk Ssprzedawszy w roku 1903 
rodzinny swój ma,ątek Sitówiec za 100 ty- 
sięcy talarów, cały kapitał ulokował w. za- 
łożonym współnie z śp. aptekarzem Niziń- 
skim polskim Banku Parcelacyjnym i aż 


| kościót na Szwederowie. 
4 warszawskich. 


„DZIENNIK BYDGOSKI“ 


Na budowę kościoła 
na Szwederowie . 


„Syn Boży“ — 5 obrazów Desfoules'a. 


Jest to kilka scen z Ewangelii św., zainsce- 
nizowanych przez autóra przy posłużeniu się 
tekstem Pisma św. z dodaniem najkonieczniej- 
szych wiązań między cytatami. *Jeżeli idzie 
o stosunek tego typu widowisk do teatru i 
do literatury, to można stwierdzić tylko, że 
inscenizacja ogranicza się do roboty czysto 
technicznej. Zdarzeń  przedstrwionych nie 
wziął autor za punkt wyjścia do jakiejś wła- 
snej twórczości. 

Pracę p. Desfoules'a przetłumaczona 'z fran- 
cuskiego przez jednego z duchownych polskich 
wystawia w najlepszej obsadzie rół, w piatek 
dnia 8 bm. (premjera) i w sobotę 9 bm, w 
sali Strzelnicy (Toruńska a w niedzielę, 10 
bm, w sali Resursy Kupieckiej (Jagiellońska) 

Dochód z tej sztuki odtwarzającej życie i 
Mękę Pańską (obraz V pochód na Golgotę), 
w ' pięknej oprawie dekoracyjnej i artystycz- 
nem wykonaniu zespołu „Grona Teatralnego 
Jedność”, przezhaczony jest na budujący się 
Reżyserja art. scen 


A wiemy, że Kościół kładł zawsze wielki 
nacisk na uczynki i dzieła miłosierdzia. Na 
skutek zubożenia i zdeprawowania, wywoła- 
nego wojną, akcja ta winna być więcej ży- 
wotna i pożądana, niż kiedykolwiek. Po- 
winniśmy przynajmniej datkiem w formie bi- 
letu na przedstawienie, przyczynić się do wy- 
stawienia Bogu nowego przybytku. 

Miejmy więc nadzieję, że impreza ta spo- 
tka się ze zrozumieniem  jaknajszerszych 
warstw społeczeństwa bydgoskiego. 

Do sekretarjatu Grona, mieszczącego się 
na Zbożowym Rynku 3, napływają liczne za- 
mówienia na bilety, które dla uprzystępnienia 
są po bardzo niskich cenach, bo od 75 gr. 
dó 3 zł. (dla uczącej się młodzieży i Harcer- 
skiego Kółka Teatralnego po 50 gr.), są do 
nabycia w księgarni p. Idzikowskiego (Gdań- 
ska) i p. Gieryna (Plac Teatralny). 


DOETE CZEK EOE EE EEOAE 


Z sali sądowej. 


dó czasu, kiedy rząd pruski wzbronił dal- į Etha strajku w tartaku Lasmet, 
szej parcelacji, wykupił z rąk niemieckich | 


17600 morgów ziemi, na której osadził rol- | 


ników polskich. Bank Parcelacyjny, w sda 


rym Ś. p. Ignacy długie lata pracował hono. 
rowo, bez; osobnego wynagrodzenia, w r. 1915 
prze:śtoczeno w Bank-Kredytowy, dotąd po- 
myślnie się rózwijający. 

Dła Polski oswobodzonej oddał nasz ci- 
chy Patrjotą resztę, co przez wojnę ocalił: 
30009 mk. w złocie na Skarb Państwal 

Pamięć o ś p. Ignacym Rybce, który od 
dnia założenia popierał „Dziennik Bydgoski" 
i na cele kulturalno-oświatowe nie szczędził 
ofiar, — na Krajnie nigdy nie zaginie. 

Niech Mu ta ziemie polska, którą tak go- 
tąco umiłował, lekka, będzie! 


Kronika artystyczna. 


Wieczór Pasyjny. 


Zapowiedziany „Wieczór Pasyjny* był 
rzeczywiście pierwszą tego rodzaju imprezą 
polską w Bydgoszczy o bardzo wysokich wa- 
lorach artystycznych i prawdziwą ucztą re- 
ligijną dla ducha. 

Dowodem powolnego odrodzenia religij- 
nego i nawrotu od materjalizmu powojen- 
nego była przepelniona wielka sala „Patze- 
ra“. Wieczór ten urządziło za staraniem 
patrona ks. Hanelta Stow. Młodych Polek 
„Promyk parafji św. Trójcy. 

Koło- śpiewu Stow. pięknie wykonało na 
4 głosy pieśni, zwłaszcza „Ty, któryś gorzko 
umierał". Solo ks. Dąbrowskiego „Sańcta 
Mater“ wywołało huczne oklaski, a srebrny 
głosik solistki małej Łucji Kisekówny mile 
Pieścił ucho słuchaczy. 

Referat ks. Hanelta zatytułowanym „Nie- 
„Niewiasty w życiu Pana Jezusa" wysłucha- 
no w skupieniu i podziękowano prelegento- 
wi niemilknącemi oklaskami. 

Część sceniczna była bardzo udatna 
Odniosło się wrażenie, że to nie amatorki, 
lecz aktorki. Ż 

Uscenizowanie odpowiadało’ czasom, w 
których się rzecz działa i zwyczajom wscho- 
dnim, a szaty rzymskie, wschódhie wysty- 
lizowane, uszyte w chwilach wolnych od za- 
jęć zawodowych przez członkinie ruchliwe 
go St M. P. „Promyk“. Reżyśerję główną 
prowadziła p. prof. Ossowska z Miejskiej 
Szkoły Handlowej; je! też należy się praw- 
dziwe uznanie, Wszystkie amatorki wywią- 
zały się znakomicie ze swego zadania. 

Orkiestra 16 pułku ułanów pod kierow- 
nictwem p. kapelmistrza Maselkowskiegó 
wykonała w antraktach kilka pięknych u- 
tworów religijnych, dostosowanych do po- 
wagi i treści religijnej wieczóru. 

Z uczuciem wdzięczności dla patrona ks. 
Hanelta, znanego z/gorliwej pracy kapłana 
nad wychowaniem młądzieży żeńskiej — 
późno opuszezaliśmy salę w nadzieji, że tą 
nie ostatni tego rodzaju wieczór, 


W tartaku T. A. „Lasmet” wybuchł w 
czerwcu ub. roku strajk, Część robotników 
porzuciła pracę, część zaś, nie solidaryzując 
się ze swoimi kolegami, pracowali dalej. 


Według aktu oskarżenia, stra kujący ro-. 


botnicy w sile około 100—120 ludzi uzbroje. 
ni w laski i drągi wdarli się na plac tartaku 
firmy „Łasmet”, położony nad Brdą przy ul. 
Toruńskiej i pod groźbą połamania wszyst- 
kim pracującym robotnikom kości, o ile bę- 
dą dalej pracować, zniewoliłi ich de porzu- 
cenia pracy. Czyn ten prokuratura zakwa- 
lifikowała jako zbrodnię z § 125 kodeksu 
karnego. 

Na ławie oskarżonych zasiedli pociągnię- 
ci do odpowiedzialności karnej robotnicy: 
Otton Bubanz, Ignacy Kowalkowski, Jan 
Wełna, Wojciech Głowacki, Teofil Rybar- 
czyk, Jan Rybarczyk, Andrzej Rąpicki, Anto. 
ni Rąpicki, Jan Napierała, Maksymiłjan 
Słowiński, Władysław Sitarek, Jan Owcza- 
rek, Wilhelm Dietrich, Hermann Gartz, 


Franciszek Jakubowski i Czesław Szymań- 


ski. 

Trybunał pod przewodnictwem p. sędzie- 
go Radłowskiego przesłuchawszy oskarżo- 
nych oraz świadków, po wywodach adwo- 
kata Sawickiego, który poddał krytyce akt 
óskarżenia, ogłosił wyrok skazujący Ottona 
Bubanza na 120 zł. grzywny i Ignacego Ró- 
walskiego na 80 złotych grzywny za naru- 
szeńie miru domowego $ 123 k. k. Włady- 
sław Sitarek i Jan Owczarek zostali całko- 
wicie od oskarżenia uwolnieni, Resztę o- 
skarżonych uwolniono z braku dostatecz- 
nych dowodów winy. 


Nie obrażać urzędników. 


Trzecia Izba Karna Sądu Okręgowego ja- 
ko instancja apelacyjna, rozpatrywała spra- 
wy niemal wszystkie o obrazę władz, wzglę- 
dnie urzędników. ; 

Wincenty Cichy z Szubina w lipcu 1926 
roku znieważył słownie wożnego miejskie- 
go Teofila Pacera. Sąd ławniczy w Szu- 
binie skazał Cichego na 3 dni więzienia. 
Izba karna, do której Cichy się odwołał, 
wyrok I instancji o tyle zmieniła, że zasą- 
dziła go na 15 złotych grzywny. 

/ W Solcu Kujawskim Franciszką Biecka 
rzuciła się z mioiłą na posterunkowego po- 
licji Stanisława Boguckiego, którego też zel- 
żyła słownie. Wyrok w tej sprawie nie za- 
pad, ponieważ Bieęka na rozprawę z BO 
du choroby nie stawiła się. 


Działo się to również w Solcu Kujaw- 
skim. Michał Czarnecki znieważył egzeku- 
tora magistrackiego, nazywajcą gó głupim 
parobkiem. Sąd ławniczy Cżarneckiego ód 
winy i kary uwółnił w powołaniu się na 
przepis § 51 K. k. który powiada, że niema 
przestępstwa, jeżeli sprawca spełniając 
czyn, był w stanie nieprzytomnym, albo w 
stanie choróbliwego zaburzenia czynności 
umysłu, który to stan wyklucza? jego zdol- 
ności swobodnego kierowania się wola. 


| parlamentarnych. 


piątek, dńia 8 kwietnia 192% r. 


Izba karna, do której odwołała się pod- 
prokuratura, nie podzieliła zdania sądu I: 
instancji i ;skazała Czarneckiego, za obrazę 
na 50 złotych grzywny. 

Pijak zawsze inaczej widzi. Nepomucen 
Mąka sprawiwszy sobie „śrubkę*, napotka- 


nego w Wysoce pow. wyrzyskiego st. pośte- | 


runkowego Ostrowskiego nazwał go pija- 
kiem i użył w stosunku do niego słów nie 
Sąd pokoju skazał Mąkę 
na 10 dni więzienia. Wyrok ten Izba Odwo- 
ławcza, do której zaapelował podsądny, pa 
rozpatrzeniu sprawy zatwierdziła. Również 
zatwierdzony został wyrok skazujący Jóże- 
ia Brzezińskiego no 50 zł. grzywny za obra- 
zę sędziego w Łobżenicy. 
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— Pogrzeb Ś. p. Bronisława Wiśniewskie- 
go, członka filji stolarzy Ch. Z. Z., zmarłego 
w dniu 5. bm. odbędzie się w sobotę, dnia 
9 kwietnia br. o godz. 4, popoł. z kaplicy 
nowego cmentarza. 

Uprasza się członków o liczny udział w 
pogrzebie pod sztandarem 

I. Mieloch, prezes 


Z ZYCIA TOWARZYSTW 


„Sokół* Bydgoszcz I, Zebranie plenarne, u- 
rozmaicone wykładem i obrazami świetlnemi 
odbędzie się w czwartek, 7 bm. o 8-ej wiecz 
w lokalu p. BAckera, ul. św. Trójcy. Zebra- 
nie zarządu o godz. 7,30 w tymże lokalu. 

Bydgoski Kłub Wioślarek. Posiedzenie ple- 
narne w piątek, 8 bm. o godz. 8,10 wiecz. w 
sali klubowej Resursy Kupieckiej, ul, Jagiel- 
lońska 25. Komplet pożądany. 

Towarzystwo Kupców Detalistów branży 
spożywczej. Nadzwyczajne zebranie w czwar- 
tek, 7 bm. o 8-ej. (Zarząd i komisja o godz. 7) 
w Resursie Kupieckiej, uł. Jagiellońska 24, Z 
powodu bardzo ważnych spraw uprasza się o 
liczny udział szan. członków. 

Grono Przyjaciół Sceny. W czwartek, 7 bm. 
o 7,30 wiecz. schadzka koleżeńska a w piątek 
próba teatralna u Patzera. 

Zebranie zarządu okręgowego 
Zjedn. Zawodowego w piątek, 8 bm. o 7-ej 
wiecz. w sekretarjacie, ul. Dwercowa 2. 

„Halka“, Dziś, w czwartek, o 8 wiecz, lek- 
cja śpiewu. 

Celem wzięcia gremjalnego udziału w po- 
grzebie druha śp. Jankowiaka uprasza się o 
przybycie o godz. 3 na nowy cmentarz, Kon- 
dukt żałobny wyrusza z kaplicy cmentarnej, 

O. P. N, „Sokół“, Bydgoszcz V. Zebranie 
miesięczne w sobotę, 9. bm. o 7 wiecż. w re- 
stauracji pod „Aeropłanem", ul. Nakielska 128. 


Chrześc. 


Klub „Krokietu*, Bydgoszcz. Zebranie ple- 
narne w czwartek, 7 kwietnia o 7,30 w lokalu 
p. Ganasińskiego przy ul. Jezuickiej, Z powodu 
ważnych spraw obecność _ wszystkich 
ków konieczna, 

Bydgoski Klub Kolarzy. Zebranie miesięczne 
odbędzie się w piątek, 8 kwietnia o godz. S-ej 
wiecz. w Resursie Kupieckiej. 

Tow. śpiewu „Odrodzenie“ Bielawy. W pia- 
tek, 8 bm, nadzwyczajne miesięczne zebranie 
o 7,30 w lokalu p. Ferenca, ul Senatorska 76, 
Przypomina się członkom, złożenie na ręce 
sekretarza do 8 bm. spisu osób mających być 
zaproszonych na zabawę 18 bm, 

Wspólna komunja św. w niedzielę, 10 bm 
o godz. 8,30. 

Dziś, w czwartek, dodatkowa lekcja o 7,30. 

O. P. N. „Sokół'* Bydgoszcz V. Trening 
piłki nożnzj w czwartek, 7 bm. o godz, 4,30 na 
boisku ułańskiem, ź 

Związek emerytów. Miesięczne i roczne 
zgromadzenie odbędzie się 8 kwietnia br. 
godz. 5 po poł. w „Ognisku”. 

Klub sportowy „Astorja”. Schadzka I i N 
drużyny w piątek, w kantynie kolejowej, Żygm. 
Augusta. Komplet konieczny na niedzielne za- 
wody, 

„Sokół* Bydgoszcz VIL Małe Bartodzieje. 
Zebranie plenarne w piątek, 8 bm, o 8 wiecz. 

w lokału druha Komarnickiego Toruńska 112. 

TOWARZYSTWO GIMNASTYCZNE „SO- 
KÓŁ* BYDGOSZCZ NI. Rozkaż! dziś odbędzie 
się lustracja gniazda. Zbiórka wszystkich dru- 
ków — ćwiczących i niećwiczących — o godz. 
19-tej w sali gimnastycznej przy ul. Kordec- 
kiego. Czołem! NACZELNIK, 
CEDO AE 


— „Zacisze”. Pod tą skromna, a jednak 
wiele obiecującą nazwą otwarta zostanie 
w dniach najbliższych w Bydgoszczy, nowa 
schludna kawiarenka, mleczarnia, i jadło- 
dajnia. Gdzie? — dowiedzą się Szan. Czy- 
telnicy w porę. - , 

— Wieczór obywatelski w Barze An- 
gielskim odznacza się nogami wieprzowemi, 
bezkonkurencyjnym bigosem myśliwskim i 
flakami, wszystko podane «przy wyborowej 
muzyce. 
OSA 
S EF 


KALENDARZYK TEATRALNY. 


Czwartek 7. 4. Domek trzech dziewcząt (go-. 
ścinny występ J. Fońtanówny.) 

Piątek 8. 4 Lalka, 

Sobota 9. 4. Domek trzech dziewcząt. 

Niedziela 10. 4. godz. 12.30. Koncert. 

Niedziela 10. 4. g. 4. Mecenas Bolbec i jego 
mąż. 

Niedziela 10. 4. godz. 8. w. Gri-Gzi, 


człon- 
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y 
O 
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Str. 9. 
Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężnej 
w Poznaniu. 
POZNAŃ, dnia 7 kwietnia 1927 roku. 


PAPIERY PROCENTOWE 


RE — 4. proc. Pozn. listy zast. (przedwoj.) 55— 
6 proc zbożowe Pozn. Ziem. Kredyt. LEŃ 
5 proc. Pożyczka premj. serja II. 52,-- 


(za sztukę 5— dal.) 
AKCJE BANKOWE zę” 
Bank Kwilecki Potocki i Ska I-—-VIII em 8,— 
Bank Związku Spółek Zarob. I—XI em. ja 
AKCJE PRZEMYSŁOWE 
Arkona I—V em 2,60—7,75 
Centrala Skór i 


Cukrownia Zduny I—III em. 
Herzfeld Viktorjus I em. 44,50-—45, 


Dr. Roman May I—V em. 80,— 
Unja (dawniej Ventzki) 1--III ex kup. e. 

„85 
Wytwórnia Chemiczna em. 0,70 


Nołowania Giełdy Zbożowej i Towarowej 
w Poznaniu. 
Poznań, dnia 6. 4. 1927 roku, 


płacono za 100 kg. w zł. 

Żyto + « « + + we s e » s » o + 41,50—42,50 
Pszenica + + « a save s. - 51,00 —54; 0 
Jęczmień - + « « s s s « s » * < 8100—3400 
Jęczmień b. + - « s% srove - 3425—37 25 
wies - „.. DE DZE - 38,50—34,50 
Mąka żyt. 70 proc. z wor. Stan. » 61.00 
» » 5 ©» » » 5 ‘62, 50 
pszen ,, » » Popów S, . - 76,25—79" 25 
Otręby żytnie : « « « : seso - 27, 50—28,50 
R. > ,DSZEN, FS «EW! a + —28, 0 
Wyka lałowa + » « © » » e e » . 35,00—37,13) 
Groch polny s» œ Ks « o + 49,00—54,00 
» Viktorja: - » ++. « « 78,10-—88,00 
Seradelę « + « © © e © w e » e + + 22,06—24,00 


Peluszka -« » » . 


- « 30,560—82 50 


Ziemniaki jadalne - + e + e e. » 9,75—10.75 
Ziemiaki f- > e soe + » + + 1 + . — 8,00 
Łubin niebiski « » t» o e e o « 1 2250—2400 
Lubin żółty < « + + « + « « « « 12540 - 26,00 


St. Szukalski, Bydgoszcz 


Bydgoszcz, dnia 6. 4. 1927 roku. 
Notowania informacyjne ża 100 kg. 


Lucerna francuska - » « » e zł, 
Koniczyna czerwona : - « » : 400 —450 i 
Koniczyna biała - e. e « « « 400—450 ,, 
Koniczyna szwedzka - « « + « 460—550 ., 
Koniczyna żółta chmiel. ołuszez. -260-—280 „ 
| Koniczyna żółta chmiel włuskach 110 —120 „ 
Inkarnatka + - » « + s.s « « e 120—140 ii, 
Przelót pospolity eroonsa « « 260—330 y 
Tymotka . « - . soos T0 S0 a 
Rajgras angielski krajowy + + » 100—125 ,„ 
Wiczka zimowa +: + + « « « 100—130 , 
Wyka latowa » « « « « « « - « 35— 3. 
Peluszka - s « « + « « « « e a 32— 34 , 
Seradela + + + « « + «+ « « »« W= 22, 
Groch wiktorja +: e » « « « « *  75— 85 „ 
Groch polny mały - + « « « « 46—48, 
Gróch zielony Folger + » « + «  56— 60, 
Gorczyca + « « sso « « + 5 +  70— 75 „ 
Rzepik latowy : + + + « « « « 70— 75, 
Rzepik zimowy « » «+ « « + +  70-— 75 „ 
Łubin żółty >» + » » «e 2 2 6 © + 22— 74 „ 
Lubin niebieski + oessa ss 20— 22 ,, 
Siemie lniane « « « « e. es. 90—10, 
EE ZD ON e 60-— 70 
Mak biały” «70. 80-10 o 4 ew OJ4GEYGO 
Mak niebieski + « « » « © « + e .140—150 „ 
Proso ». es.. ....... 80— 32 „ 
Tatarka >» - eoem esi 28— 382, 


Bank Polski płacił dnia 7 kwietnia za: 


dolary amerykańskie 8,90 
funty szterlingów 43,07 
franki szwajcarskie 171,38 
franki francuskie 34,83 
marki niemieckie 210,76 
guldeny gdańskie 172,35 
szyłingi austrjackie 125,27 
liry włoskie 142,71 


CEEE O AAA 


Stan wody w Wiśle dnia 7. kwietnia ra- 
no: Zawichost 2,23, Warszawa 2,47, Płock 
2,41, Toruń 3,23, Fordon 3,23, Chełmno 3,05, 
Grudziądz 3,25, Korzeniewo 3,48, Piekło 3,16, 
Tczew 3,13, Einlage 2,30, Schievenhorst 2.40.. 
Na całej linji w dalszym ciągu woda przy- 
biera. 


„GONDA'”, fabryka czekolady ł cukierków. 
Z pośród fabryk smakołyków i łakoci, przo- 
duje w naszym grodzie „Gonda“, osiadła 
przy ulicy Jagiellońskiej. Wyrabia się tam 
znakomite cukierki, czekoładę, zawartą w 
różnych formach. W ostatnim miesiącu przy 
gótówano fam prawdziwą biesiadę wielka- 
nocną: zajączki wspaniale 
jajka, kurki i wiele innych. Wszystko to. 
owiańe ręką artysty- cukiernika, budzi ogól- 
ny podziw, czy rzeczywiście z "materjału ta- 
kiego jak czekolada da się to wykonać. 

Jak nas informowano, rzeczy te wykona- 
ne z najlepszych gatunków kakao, to też. 
spókojnie możemy powiedzieć, kup, skos 
sztuj, a uwierzysz, że prawdę piszemy. 


udekorowane 


K - Z ruchu wydawniczego. 


i Sensacyjna Trylośja Maurycego Dekobry. 
j g Książe Seliman. 
4. W pierwszej powieści „Książe Seliman" 
opowiada barwnie Dekobra osobliwe 


' przeżycia Gerarda, księcia Selimana, który je- 
dzie do ojczyzny „drapaczy chmur” i zdobywa 
tam zołte runo. Środowisko amerykańskiego 
świata potentatów finansowych, nakreślone jest 

- wiernie i interesująco, sceny palarń opium 
chińskiej dzielnicy N. Yorku, erotyczne przy- 
gody bohatera w uroczym Palm Beach na Flo- 
rydzie przykuwają uwagę czytelnika. Cena 6 zł. 

s) Dama w wagonie sypialnym. 

> Niemniej ciekawe jest tło drugiej powieści 

| By |. „Dama w wagonie sypialnym”, której akcja 

|... toczy się kolejno w wielkich metropoljach Eu- 


|... ropy, by przerzucić się następnie na daleki 
3 Kaukas. Dantejskie niemal sceny z za kulis 
Btw straszliwej „Czesi“ opisane z iotograficzną 
|... prawie plastyką, zostawiają wstrząsające wra- 
a żenie, a straszliwa Irina Murawiew, prawdziwa 


markiza de Sade, czerwonej Rosji, to postać, 
Pa jakich niewiele spotyka sie we współczesnej li- 


DZIENNIK BYDGOSKI* 


E Się to: r : | | | 
"At. ff rc Ot 


Purpurowa gondola. 

W „Purpurowej gondoli" wreszcie opowia- 
da nam Dekobra dzieje uroczej dy Wynham i 
jej płomiennej, tragicznej miłości do hrabiego 
Ruzzini, szukającego na Anglikach pomsty, za 
krzywdę wyrządzoną jego jedynej siostrze, Z 
ńad Lagun Wenecji „Królowej Adrjatyku'” 
przenosi nas autor pod skwarne niebo Egiptu. 
Kair Luxor, Assuan.. oto etapy tej drogi, u 
cełu której czeka.. straszna śmierć dla uko- 
chanego, 2 welon klasztorny dla lady Wynham 
t zw. „Madonny Sleeping”, 


Dla naszej młodzieży. 


? 
Julja Piasecka: „Obewiązek* (3,30 zł), Matka 


Chrzestna (3.40 zł). 
(Nakł. Spółki Pedagogicznej — Poznań). 
Spełnienie obowiązku, to tak ciężkie i tru- 
dne zadanie życia, daje nam jednak zadowołe- 
nie, pogodę umysłu, spokojny sen i wiarę w 
szczęśliwą przyszłość, Widzimy to na przykła- 
dzie Marylki Dziekońskiej, bohaterki wyżej wy- 


piątek, dnia 8 kwietnia 1927 r. 


troskę o wykształcenie młodszej siostry, opusz- 
cza dlatego grono życzliwych i kochających 
ludzi i przyjmuje miejsce nauczyciełki prywat- 
nej. Smutny obraz przedstawia gromadka dzic- 
ci, powierzona opiece Marylki, lecz ona, ufna 
w pomoc opałrzności, a mająca w sercu nie- 
przebrane skarby miłości, dobroci i szlachet- 
ności nie opuszcza rąk. Nareszcie po tygodniach 
wytrwałej pracy, |walki ze złem, wysiłki jej 
przyncszą pożądany skutek. W otoczenie swoje 
zdołała zaszczepić jedność, miłość pracy, po- 
kazała drogę obowiązku. Najlepszą zaś nagro- 
dą za poniesione trudy to dla niej słowa ojca: 
„Wracasz mi radość, bo wracasz mi dzieci ta- 
kiemi, o jakich marzyłem, Spokojny i 
zrównoważony charakter Maryiki, to piękny 
wzór dla dziewcząt polskich. 

Tło drugiej powieści „Matki Chrzestnej' za- 
czerpnięte jest z czasu, gdy bolszewicy zagra- 
żali granicom Polski. Żoinierze polscy wyru- 
szają na froni. Aby żaden z nich nie czuł się 
samotnym, Kobiety Polki, posłuszne wezwaniu, 
abieraja sobie jednego żołnierza za syna 
chrzestnego. Listami : drobnemi upominkami 
dają im to słodkie przeświadczenie, że nie są 
puszczeni, że w kochanej ziemi, za którą wal- 


za nich pomodli, — Do apelu staje też zacna 
pani Turska, a los przeznacza jej na chrześnia- 
ka kapitana Jana Wielickiego. W młodości o- 
puścić on musiał rodzinne strony, a Niemcy 
podstępnie zagrabili jego ojcowiznę. Teraz, gdy 
walczy w szeregach obrońców ojczyzny, przy- 
brana matka chrzestna nie szczędzi trudów i 
poświęcenia, przezwycięża wszelkie zawikła- 
nia i intrygi i dzięki jej staraniom przyznana 
ziemię prawowitemu właścicielowi. 

Ksążki powyższe to zajmująca lektura dła 
dorastającej młodzieży. HE K 
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Program imprez urządzanych w Bydgoszczy 
Tygodnia Macierzy Szkolnej Gdańska. 
W czwartek dnia 7. kwietnia br. W cu- 

kierni Łuczyka od godz 17. do 19 W cu- 

ierni „Grand Cafe“ od godz. 20. do 22. Wstęp 
bezpłatny. 

Czwartek dnia 7. kwietnia br. od g. 17.—20. 
Koncert orkiestry wojskowej 16. pap. 

pod batutą kapelm. chor. Tomaszewskiego 

w ogrodzie Resursy Kupieckiej (ut. Jagiel- 


* teraturze, : mienionej powieści, Los na jej barki składa | cza, jest ktoś, co czasem o nich pomyśli i się ' lońska 25.) Wstęp 30 gr. 


Z powodu choroby sprze- 
dam lub zamienię na inne 
przedsiębiorstwo moją. 


fabrykę maszyn 
i odlewnię żeląza. 


J. SOWIŃSKI, 
Wabrzeżno, Pomorze. 
(3014. 


| Uneciienm. -| 
j Dr. Soboczyński, Gdańska 19 | 


A Specjalista chorób nosa, uszu i gardła i 
8 9-11 i 3—5. W sobotę tylko 9—-11. Ñ 


Sprzedaż przymusowa. 


W seboię, dnia 9. bm. o godz. 11 przed południem 
sprzedam w 3agadowie przez licytację najwięcej dają- 


iKanocny 


polecam w nicbywałym dotychczas wyborze 


(8051 


pi 
zd 
jutowe, wełniane, pluszowe, ręczne EEA PARE (8044 | © == 
ORYG. WŚCHODNIE DYWANY 1 dacia i 1 In Ą Ek 
| 1 kosiótię i 1 kowe 5 al 
A 5 ter OFE s T PEA ZA 1 ay m © ke, 
ay ddr SE DPED S Zbiórka kupujących w podwórzu p. Sikorsk'ego. o 5 z 
Yy, sapy, narzuty g inowe 1: pruszówę Esareti wvv Seet, kom. sądowy w Bydgoszczy. 5 N z 
MATERJAŁY MEBLOWE, FIRANY F LEID IN 0 GR A SES TA O EG CEES GETE D CEEA OES ED COES N CIE 
761 A 20M 
ete. sf NA ŚWIĘTA!! I$ = 
. tm awa 
SĘ | polecam moj bogato zaopatrzony skład R © Ś ER = 
sA. » = = sma z d 
o BYDGOSZCZ i kapeluszy męskich i czapek Sla 3 
a g s z BIB Wiełk wybór 5 7 
| i 7; 9 Gdańska 165, tel. 14-49 - g koszul wierzchnich, krawatów Fi S peT 
| R ROCESO PRE EARE DY COO POZO T EEN E TEET ES, m jako te. artykułów męskich po nissich cenach g BR WL WON a 
| „a AJ aaoit a EUGENIUSZ WETZKER a PIigpmmerwesa 
E EEES pydyoszcz (8024) . Weinlany Rynek 9. 1| <imotnego dzielnego w ża- 
e odpowiednie na składnica Ou Ma a B e e r wodzie z dobremi świa- 
; z kantorem, dectwami na miyn wodny 


piwa, stajnią | _ 
it. d, poszukiwane O 
ZAFAZ. — Zgłoszenia pod 


E (oyide „Mimik E 


tui 16 (2) pułku ułanów Wikp. odbędzie się drogą lub od 


| 

poszukuje 
| licytacji dmia 12. IV. b. rt. o godz. 10-tej na miacu 

; 

ł 

| 

| 


15. 4 30. 

Mlyn Zawada 
pocztu  (rothelp, powiat 
Starogarucki. (3045 


zaraz 


Rzeżni Miejskiej, ` 


Kwatetmistrz pułku 


(8057 
(>) M Nowieki, major. PER TRE 


PRRI 


3055) i 


Ti 


|. _W całej Bydgoszety 
y 3 nawet okoliey mówią, 
że obuwie u Smolarka 
najtaniej kupują. ' Smo- 
larek, Św. Trójcy nt. 38. 

b (8019 


3-pökoj. 


Nan wandąy 
także na prowincję, sprze- 
daje kanapy, leżanki, ma- |. 
terace, krzesła, . stoły  dę- 
bowe do rozsuwania, ta- 
; nio, Tapieernia, Jagielloń- 
> ska 4, agie podwórze, 

i 8 


8033 


" Przybory 
kuchenne, 


Ù 


czny serwis do 


nr. 5a, parter. 


| SPRZEDRŻE 
NET Dom 
mały, piętrowy, w śród- 


mieściu, z wo!nem miesz- 
kaniem na sprzedaż. Cena 


Krzesło 


nr. 5, I ptr. 
4.500 zł. gotówką. ZAgło- Wezik 
szenia osobiste W. Jeliń- 
x ski, Starogard, ul. Choj- 
... nicka 6. (8012 


na sprzedaż. 
I pietro. 


Kamienica 

.  ezynszowa, HI piętrowa, 
z 11 mieszkaniami jest 
,._ zaraz na sprzedaż. Dach- 
= tera, Lubelska 9. (8016 
. la 


jazdy 


E T WO 
na ~ Wielki dom 
-= narożnik. 500 zł. dochód, 
= ĉena 50 tys. zł, i kilka 

innych okazyjnych objek- 
tów sprzeda Sokołowski, 
_" Plac Wolności 2. (F-8841 


Tel. 1450. 


Roiwóz 


Nakielska 119. 


ret i Dom 

= 10 pokoji, 3 wolne, przy 
i plaie 8 tysięcy zł sprze 

= dam. Zgłoszenia „PAR“. 

Toruń, Szeroka 46, pod 

„1487*, „ (8047 


. Miyn wodny tartak 
bardzo tanio natychmiast 
na sprzedaz, Í para waley, 
2 pary kamieni, tartak 
15 mrg. ziemi dobrej, z 
_ imwentarzem żywym i 
. martwym 42 tys. zł, wpła- 
_ ta wedie alk 1 wiele 
innych poleca biuro Po- 
.. goń Dworcowa 80, tele- 
| fo 18-15. 


Bryczka 


sprzedaż. 
ska 160, 


F-3850 


Rower 


nio na sprzedaż, 
ska 119. 


gl 
PER 


Motocyki. 


(F'-2287 


Rzeźnietwo 

w Toruniu z kompi. urzą- 
dzeniem, stajnie dla konia, 
mieszkanie 
najlepszem położeniu za- 
'rdz do odstąpienia. 
dó filji Dzien. Bydg. To- 
ruń pod „Rzeżnietwo”. 


maszyna 
mięsa, ścienny młynek do 
kawy,rozm. porcelana, ŝli- 
021 o kawy, 
2 częściowo _nieużyw., 
sprzedaż. Pohl, ul. Lipowa 
(8034 


dla chorych, ruchome; na 
sprzedaż. U!. Wrocławska 


dziecięcy, w dobr. stanie, 
Wysoka 18, 


cykloneta 
w bardzo dobrym stanie, 
4-cylindrowa, gotowa do 
natychmiast 
sprzedaż. Elektrotechnika 
Bydgoszcz, Toruńska 181. 


z nośnością do 80 ctr., 
zaraz tanio na sprzedaż, 


(powózka) na jednego lub 
dwa konie w zupełnie do- 
brym stanie okazyjnie na 

Wiad. Gdań- 
skład papieru. 


damski, prawie nowy, ta- 
Nakiel- 


angielski „Triumpi”, 550 
ecm, na sprzedaż. Jeska, 
Kiosk, Dworcowa 18d. 


Siewnik 
„Saxonia” 3 metry szero- 
ki, używany i dobrze zre- 
parowany bardzo korzy- 
stnie na sprzedaż. fr. 
Kłos i Syn Bydgoszcz, 
Gdańska 37, tel, 1683. 
8040 


Motocyki 
1t% P. S., tanio na sprze- 
daż. Ul. Nakielska 119, 
(3038 


Pianino 
krzyżowe sprzedam tanio 
byle zaraz.  Rydgoszcz, 
Świętojańska 4, Karan 
1 ptr. (8032 

| Motocyki 
„A. J. 5”, angielski, 8 P. 
S. gotów do jazdy. za 
1500 na sprzedaż, Fr. Syl- 
westrowicz, Nowe, Pom. 

(F'-3844 


Piekarnia 

z powodu zmiany interesu 
tanio do odstąpienia. Zgło- 
szenia: Bogacki Toruń 
Wybickiego 40. 

5 akcji 
Banku Polskiego sprze- 
dam. Adres wskaże Dz. 
Bydg. (8001 


KG 
Kupię 

skład bławatów, lub krót+ 

kich tówarów, z przyle- 

głem mieszkaniem naj- 

chętniej na Pomorzu. Adr. 


T. Kazanecki, Gniew-Po- 
morze. - (8005 


w 


Zgł. 


do 


na 


(8030 


(8023 


na 


(3845 


(8028 


Kupię $ 
dom w śródmieściu y do- 
brym stanie, w cenie 
10.000 zł. Ot. do Dzien. 
Bydg. pod „L. 10006, 

(805 


056 
K POSADY X 
WOLNE 
Ekspedjentka 
do interesu rzeźnickiego 
potrzebna zaraz. Zgłosz. 
Gdańska 38. (8015 


(8037 


Poszukujemy 
ustosunkowanych z do- 
bremi referencjami inspe- 
ktorów, oraz ajentów na 
bydgoszez i poszczegółne 

rejony. Inteligentnych 
niefachowców wyszkola- 
my. Jeneralna Reprezen- 
tacja T-wa Ubezpieczeń 
„Przezorność” Bydgoszcz, 
Hermana Frankeso 3. 
2835 


Lakiernik 
młody samodzielny, który 
powózki wyścieła oraz 
tapicer do wykonywania 
mebli klubowych i kanap, 
na. stałe, potrzebni zaraz. 
Reflekiuje się tylko na 
sily pierwszorzędne. T. 
Waeławski, Chełmno Po- 
morze Grudziądzka nr. 2. 

(7854 


_ Sprzedawców 
» ulicznych poszukuję, kau- 
cja 50 zł. Bydgoska Fa- 
bryka Lodów Warszaw- 


(8048| skich, nł. Parkowa nr. 3. 


F-3846 


Sprzedawaczkę 
młodą, miłej powierz- 
chowności, poszukuję. — 
Pensja 1:0 zł. Oferty pod 
„Wymagana kaucja 200 zł” 
do tilji Dz. Bydg., Dwor- 
cowa 2. {F-35848 


Panienka 
która zna wszelką pracę 
domową oraz gotowanie, 
skromna i rzetelna na sta- 
łą posadę od 15 kwietnia 
lub zaraz potrzebna do 
miasta Świecie n:'W. Of. 
do Dz. Bydg. pod „J. G“. 
(8017 


Potrzebna 
szwaczka do szycia słom- 
kowych kapeluszy. Dłu- 
ga 65, Seifert. (8039 


Dzielnego 
starszego stolarza do od- 
nowienia mebli na stałą 

racę, poszukuje Jaku- 
owski, Okole, Jasna 9. 
8027 


Pamocnika 
krawieckiego pierwszą si- 
ie, także ucznia przyjmie 

„ Roman SŚbżewski, 
krawiecki, ulica 
S sjey 14, wchód ul. 
Graniczna, parter. (8053 


RB 


Potrzebny 
ezeladnik dekarski specjal- 
nie na dachówkę. J. Ty- 
liński, Jag'ełlońska nr. 12. 

PF-3874 


Pomocnik 
zegarmisłrzowski samo- 
dzielny zaraz potrzebny. 
A Matysiak, Poznań, Św. 
Marein 9/1", S049 


Dziewczęta 
do Wytwórni Wyrobów 
Papierowych  „Energja” 
Garbary 10potrzebne.(8026 


~” 


Szofer=służący 

z dobremi świadectwami 
oszukuje posady zaraz 
ub później. Zgłoszenia 
do Dziennika Bydg. pod 
DZ: tB” (8002 


DZIERŻAWY > 
Ogród 

owocowy i warzywny w 
centrum wydzierżawię. 


Biuro Rekoni Hermana 
Frankego 3. „  (1'-3832 


< MIESZKANIA 

8-pokcjowe 

mieszkanie przy ul. Gdań- 
skiej z częściowem ume- 
blowaniem lub bez odstą- 
pię za pożyczenie 10.000 
zł. na rok. Gwarancja re- 
jentalna na majątku. Of. 
pod „Osiem” do filji Dz. 
Bydg. ulica Dworcowa 2. 

F-3851 


j| miast 


Mieszkanie 
5—8 pokojowe, w cen- 
trum poszukuję.  Zgłosz. 
pod „Centrum” do filji 
Dzien. Bydg. (F-38383 


KCecro JĄ 


Pokój 
umeb]. zaraz lub później 
do wynajęcia. Plac Po- 
znański 12. II p. prawo. 
(3036 


Pokój 

zaraz do wynajęcia. Ui. 

Dworcowa 18 e, III p. L 
(T-3852 


Pokój 
do wynajęcia zaraz lub 
15 kwietnia br. Sienkie- 
wieza 25, II ptr. (P-3848 


Pokój 
nmeblowany z osobnem 
wejściem zaraz do wynaię- 
cia. Margańska, Sw. Trójcy 
nr. 16. (8041 


Wdowa 
z dziewczynką poszukuje 
pokoju z używaniem ku- 
chni, bez pościeli zaraz. 
Adres wskaże Dz. Bydg. 
(8031 


Stancja 
dla uczni i uczenic z ca- 
łodziennem utrzyman em 
do wynajęcia. Ul. Wileń- 
ska 3, II p. lewo. (F-8838 


Pok 
umeblowany dla 1 lub 2 
panów lub uczni natych- 
do wynajęcia. — 
Schmidkiewiez, sj Sobie- 
skiego 9. Dworzec. (8015 

Pokój 
w śródmieściu dobrze 
umebl. dla 2 panów od 
1. 4. do wynajęcia. Gam- 
ma 8, ptr. lewo. (6730 


Pokój 
umebl. bez pościeli zaraz 
do wynajęcia. Hetmańska 
7, parter lewo. (7588 


Pokój 
zaraz do wynajęcia. Dwor- 
cowa i18c, HI piętro lowo 
F-38593 


: RÓŻNE 


Wspólnika 

do dobrze zaprowadzone- 
go handlu z gotówką 6.000 
zł. poszukuję. Oferty do 
tilji Dzien. Bydg„ Dwor- 
cowa 2, pod „Zarobek”. 
F-3844 


zyczenie Wielkanocne! 
Panna inteligentna w 
20-tym roku życia, posia- 
dająca dobrą wyprawę i 
majątek pragnie wyść za 
Jepszego urzędnika na 
stałem stanowisku. Pa- 
nowie serjo myślący zech- 
cą z caiom zaufaniem na- 
desłać swe oferty, wraz z 
fotografja do Dzien. Bydg. 
pod „Poznanianka”. (3008 


waowiec 
kupiec lat 52, dobrej tu- 
szy, właściciel dużych ka- 
mienie, z» bardzo dobrze 
od lat 30 zaprowadzonym 
interesem konfekcji mẹ- 
skiej i damskiej, bława- 
tów i t. d, szuka stoso- 
wnej żony. Starsze pan- 
ny lub bezdzietne wdowy 
do lat 52, mające zamiło- 
wanie do kupiectwa, z 
odpowiedniem majątkiem 
lub interesem raczą swe 
oferty wraz z fotogralja 
nadesłać «ło adm. Dzien. 
Bydg. pod „K. P. J“. (8001 


Stara -Bygas 


Grodzka 12. Tel. 75. 
Dohre obiady. 
Bogaty spis potraw. 
Dobrze pielęgnowane piwa. 


(8043 | 


Kam) 


Spodnie i 
do pracy, ubranka do Ko- 
munji św, sprzedaje tanio 
Jan Wilczewski, Byd- 
goszcz, ul. Św. Trójcy 22a 
(1493 


fami Bazar 
Starv Rynek 14, obok ap- 
teki poleca duży wybór 
galanterji skórzenej to- 
rebki, teki, walizki, od- 
dział perfumerji, mydła 

toaletowe, grzebienie 
szczotki, lusterka, biżu- 
terja sztuczna itp. (7999 


Walizki 


nessesery, teki, portfele, 
torebki damskie, laski, na- 
rasole zawsze w wielkim 
wyborze po niskich ce- 
nach poleca (dla odsprze- 
dających wysoki rabat, 
Jedyny specjalny maga- 
zyn wyrobów skórzano- 
galanteryjnych (5831 


Zygmunt Musiał 
Bydgoszcz, 
Długa 52. Tel. 1133, 


Józef Metelski 
Pruga nr. 50 poleca: p *- 
czochy, skarpetki, ręka- 
wiczki, krawaty oraz ga- 
lanterję po cenach niskich. 

(7997 


Fotografja 
do legitymacji 1,50 zł. 
8 kart 8 zł. „Wiol”, Sien- 
kiewicza 44, (E 3738 


przy  najdogodniejszych 

warunkach, jadalnie, sy- 

pialnie, pokoje męskie i 

różne meble w wielkim 

wyborze najtaniej poleca 

Dobrzyński, Dluga 4. 
(7506 


| 

| Tami Bazar 
Stary Rynek 14, obok ap- 
teki poleca swój skład pa 
pieru, wielki wybór ksią- 
żek do nabożeństwa, ksią- 
żek do pierwszej Komunji 


„aieto + OWA Wybór, pa- 
miatek, krzyży, medali- 
ków, rożańców, łańcusz- 
ków, obrazków itd, (7998 

` zuohażnodk kawie 


Krawcowa 
szyje damską i dziecięcą 
garderobę, również prze- 
róbki, bieliznę i fartuchy. 
Dworcowa 21, II p. prawo, 
(F-3824. 


spRzepaże. JJ] 
PETE TEY FANA 
Majątki 
ziemskie, domy, fabryki 
młyny, hotele, restaurac,e, 
intóresa handlowe poleca 


i przyjmue biuro Stella, 
Dworcowa 64. (F-3823 


'Goespodarstwo 
250 mórg pszeuno buracza 
nej ziemi. z żywym i mart- 
wym inwentarzem sprzeda 
na korzystnych warunkach 
Stella. Dw orcow a 64. (F-3822 


zh aani 


Gościniec 
skłąd, kolonjainy, do tego 
25 mórg ziemi z żywym i 
martwym inwentarzem 
sprzeda za cenę 13000 zł 
Stella, Dworcowa 64, (F-3821 


akc PER EIA * 


BŁ=_ 
| eT SF 


Mfyny - Gościńce 
Młyn wodny (turbinowy) 
„1/60 mrg. buraczanej zie- 
„mi, przemiał 100 ctr. Ła- 
dny dom 10 pokoi, świa- 
tło elektr, bez konkuren- 
cji, budynki dobre, z in- 
wentarzem 60 C00 zł, wpła- 
ty 40000 zł, Gościniec bez 
Konkurencji i 14 mórg 
ziemi z inwentarzem 14 
tys. zł i wiele innych po- 
leca biuro „Pogoń? Dwor- 
cowa 80, tel. 18-15, 
wmawia NDZ 

"Dom 
piętrowy, narożny, ze skła- 
dem, 10 mieszkań sprze- 
dam ; cena 16000. Wiado- 
mość Plac Poznański 3 
Zekablukowski. (8006 


= W | WER — 


mó IE — 


7 


Dom 
3 pokoje. ogród, 7 mórg 
ziemi sprzeda NIE 
Prąuy 7, poczta kydgosze 
guy í (E 3813 s 


"ZER 


zj 
| — 


`` Dem 
narożnikowy, dwa składy, 
czynsz miesięczny 8L0 żł., 
cena 55.000 zł Szarek, 
Dworcowa 90.  (F-37%4a 


4: 


| 


Dom 
przy rynku. w handlowem 
mieście, 9 ubikacji, wiel- 
kie zabudowania, kużnia 
nadająca się dla kowala, 
kołodzieja, lub na każde 
inne przedsiębiorstwo. 
Ogród owocowy i warzy- 
wny, 2 morgi ziemi i 6 
mórg łąki z torfem, ko- 
rzystnie na sprzedaż. Zgł- 
J. Maćkowiak, zastępca 
i procesowy Wyrzysk. 
(7844 


270 mórg 
buraczanej ziemi, dom 
8 poki, par~, 30 szt. by 
dła, 10 kr ni, blisko stacji, 
Wpłaty 75.000 zł. Szarek, 

, Dworcowa 20. (F-3724 


Gkazja 

Dom piętrowy z restaura- 
cja w śródmieściu Byd- 
goszczy resłauraącja zmiBsz- 
kan em zaraz do objecia za 
11000 zł Dom piętrowy 
z piekarnią w ruchliwym 
m asteczku 15.000 zł. Wiel- 
ki wybór rozmaitych ka- 
mienic, interesów. miesz- 
kań poieca i przyjmuje 
wieże zgłoszenia: Biuro 
„Pogoń“ Dworcowa 80, tel. 
ar. 1815, 


Restauracja 
|Z urządzeniem i koncesją 
w dobrym położeniu przy 
tramwaju w Bydgoszczy 
jest zaraz ma sprzedaż, 
Gdzie wskaże Dz. Bydg. 
7823 


_ Dom 
z stodołą, stajnią, chlewa- 
mi, ogrodem i3 morgi roli 
zaraz tanio na sprzedaż, 
Pośrednictwo wykluczone. 
Glinki 88. (7868 


Zamienię 
skład kolon a ny w pełnym 
biegu z 2 pokojami i kuch- 
nią na skład i 3 lub 4 po- 
koje w ruchliwej ulicy. — 
Wiadomość w filji Dz. Byd 
Dworcowa 2. {F-38414 
Kolonjalk 
z towarem, mieszkaniem 
i stajnią, oddam tanio. 
Gdzie? wskaże filja Dz. 
Bydzg. úl. Dworcowa nr. 2. 


(7799 


Okazja 
stoły, krzesła ogrodowe 
sprzedam tanio również 
inne rzeczy restauracyjne. 
Of. pod „Restauracja 17”, 
do Dz. Bydg. (7797 


Zamienię 
wilę na Szreterach (ogród, 
komfort, wolne 4 pokojo- 
we mieszkanie), wartości 
25.000 zł, na kamienicę 
dochodową i  dopłacę 
20.000 żł. Adr, poda admin. 
Dzien. Bydg. (7788 


Dom 
piętrowy, z ogrodem o- 
wocowym, przy tramwaju 


Dom 
parterowy, skład, ogród 
owocowy, 2 morgi 4500; 
złotych. F-3878 

Skład kolonialny 
w śródmieściu z towarem 
2000 zł. sprzeda „Reno- 
ma”, Pomorska 1. 


j 2 domy 
sprzedam ze składem spo- 
zywczym za 16000, Kto, 
wskaże Dzien. Bydg, 

(1975 


Skład 
kolońjalny, z towarem i 
urządzeniem korzystnie 
odstąpię. Oferty do filji 
Dzien. Bydg., ul. Dwor- 
cowa 2, pod „H. R”. F-39+6 


z towarem lub bez, w 
najłepszem położeniu Byd- 
goszczy sprzedam zaraz. 
Pośrednictwo pożądane. 
Oferty do Dzien. Bydg. 
pod „Towar”. (7985 


„ Wózek 
ręczny na- sprzedaż, ul. 
Grunwaldzka 81. (7860 


6 siedzeń 
samochodow. do „Fórda* 
okazyjnie do nabycia. 
Tel. 1448, Tow. „Olema“ 
Oddział w Bydgoszczy. 

1 (8009 
eaea 

$ 


Kilika 
centnarów swieżo kiszo» 
nej holenderskiej kapust 
odda odsprzedającym. Ul. 
Gdańska 73. (7694 


racji. | 
ruń, Różanna 5. 


budownietwa 
Of. pod „Rysunki” do fil- 
ji Dz. 


r o 


, Ponieważ 

nie opłaca się żadnej 
dzierzawy składowej, dla 
tego najlepsza okazja ta- 
niego zakupu używanych 
lecz dobrze utrzymanych 
mebli. Sypialki, jadalki, 
szafa do pieniędzy, mę- 
skie nokoje, klubowy gar- 
nitur, bufety, dywan, lu- 
stra, zegar stojący, biur- 
ka 5 zł., maszyna do szv- 
cia 65 zł, kucvnie 85 zł. 
szafy do rzeczy 45 zł., Sza- 
fonierki 35 zł. łóżeczka 
dziecięce 21 zł, umywal- 
ki 38 zł., materace skrzy- 
niowe 25 zł, łóżka 28, 18 
zł, stoły 18 zł, krzesła 
4—8 zł, kanapy, leżanki, 
garnitur pluszowy, biur- 
ko damskie, krzesło bu- 
jak, garderoby do przed- 
pokoi, garnitur salonowy, 
stoliki ozdobne, stoliki do 
szycia, trzyczęściowe sza- 
fy do rzeczy na sprze- 
daż. Okole, Jasna 9, tyl- 
ny dom, ptr. lewo, sie- 
dem. minut od dworca. 

(8025 


" . Wyprzedaż 
zakopiańskich pantofli po 
cenie własnej. Lucius, nl. 
Mostowa 9, II p., podwó- 
rze, (7995 


Krzyżowy fortepian 
krótki na sprzedaż. Wa- 
wrzyniaka 5, (F-3789 


i 
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Kupię 
dom w dobrym stanie, 
średniej wielkości, przy 
Gdańskiej lub lepszych 
ulicach, w okolicy uliey 
(Gdańskiej z uregulowaną 


hipoteką. Piace gotówką. 


Oferty składać do fijji Dz. 
Bydg. Dworcowa 2, pod 
„Doktor”. (F-3704 


Kupuje 
sprzedam za 8.000 zł.| tale uż ki 
) ; stale ywane męskie 
A. „Stella”, Cię obuwie nawet takie, które 


wymagają większej repa- 
W. Grabowski, To- 
(7482 


Kupie 


dom lub wilkę, z dwoma 
mieszkaniami o 4 poko» Ś 
jach, światło elektryczne, 
łazienka, możliwie ogró- 
dek, niedaleko tramwaju, 


od właściciela, pośred- 
nictwo wyklucz, W płace 


12000 zł gotówka. Oferiy 
pod „I. T. 222“ 
Bydgoskiego. 


do Dzien. 
(7549 


Poszukujemy 


ostrego psa na_ szczury. 
Wielkopolska 
Bydgoszcz — Czyżkówko. 
Tel. 1151 i 1137. 


Papiernia 
(7908 


IPIS. 
zaraz maneż i sieczkarkę 


RosswerkHickselmaschi- 


ne) używane lecz w do- 

brym stanie na 1lub2konie 

Załoszenia do T. Malina 

Prądy 26 pow. Bydgoszcz 
010 


(8 


K LEKCJE ) | 


Okazja ! Stale nauczyciel- 
cji fortepjanu udziela lek- 
e 

gwarancja szybkich po- 
stępów. 
Polski, pokój nr. 2, godz. 
4—6 wiecz, 


najnowszą metodą, 
Zgłosz. Hotel 


(F-3703 


Rysunków 
udzielam. 


Bydg. Dworcowa 2. 
F-3723 


„DZIENNIK RYDGOSKT" 


+. Paajanen 


O Z DE AA 
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piątek, dnia 8 kwietnia 1927 r. 


= - Samochód 
na nowych gumach, zelek- 
trycznem światłem i star- 
teren korzystnie na sprze- 
daż lub zamianę na su- 
rowce drzewne. Of. pod 
„Oppel“ do Dzien. Bydg. 

(7158) ; 


Okazyjnie 
na sprzedaż ubranie pra- 
wie nowe i płaszcz letni. 
Adres wskaże Dz. Bydg. 
; (7984. 


Szyny 
kolejowe, 14 sztuk, A 5 
mtr. długie, kilo 25 gr., 
sprzeda resztówka Mochle, 
poczta Tryszczyn, powiat 
Bydgoski (7980 


Wyżeł 
młody, rasowy na sprze- 
daż. Thato Janina, Dwor- 
cowa 95. (F -3828 


ET 


Kupie (4792 
akcye Banku Polskiego. 
Oferty 7 podaniem ceny 
uprasza: Sonet, Byd- 
goszez, ul. Wesoła nr. 13 


Kadak 
dobry 6X9 kupię. Oferty 
z podaniem ceny i opi- 


Szafonierka 
i stół okrągły tanio na 
sprzedaż.  Okole, Star» 
Szkółna 1a. (7869 


Kilka 
beczek tanio na sprzedaż 
Długa 14. (7988 


Nowa skrzynka 
do świetl. reklainy tanio 
na sprzedaż. Adres wska- 
że filja Dz. Bydg. Dwor- 


cowa 2. , (F;3806] sem do Dz. Bydg. pod 
Kodak”. (4790 
Wózek say 
duży, „Brenusbor”, bar- Płacę 
dzo dobrze utrzymany, 2 najwyższe ceny dzienne 
szafy, nadaj. się na każda [za jaja, większe ilości 
branzę (pod szkłem), 1) „dbieram samochodem 
łóżko żelazne z matera- | Fisch, Jagiellońska 76. 
cem. Ul. Pomorska 45 46, 4 (F-3807 
fryzjer. (7941 . „e 
 Szafę | 
Samochód do rzeczy, krzesła i dy- 


wan kupię. Zgłoszenia do 


6 osob tów do jazdy, 
R s sł Dz. Bydg. pod „Używane” 
(7983 


bardzo tanio na sprzedaż. 
Sowińskiego 11. _ (F-370>| 


; 
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| Pemcecnik 
POSADY fryzjerski potrzebny. E. 
WOLNE Kessin, Grunwaldzka 7. 
Bezpłatne $ Koki 
prospekty listownych kur- "Kowala 


sów sten >grafji, kaligrafji 
wysyła Redakcja Steno- 
grała, Warszawa, Szczygla 
nr. 12 (1642 


dosk. starszego do zesta- 
wienta powozów, poszu- 
kuje M. Latos, Koronowo 
fabryka powozów. (7782 


<egiarza 
dobrego fachowca na stałą 
posadę poszukuje ód zaraz 
lub od 15 kwietnia 1927. 
Parowa Cegielnia Zboże 
oczta Więcbork wlaść 
t. Przybylski, (F-3765 


Szwaczki 
na lepszą bieliznę do pra- 
cy poza dom mogą Gi 
zgłosić. W. Sowiński i Ska. 
Długa 26. (7994 


Pomocnik 
fryzjerski może się na- 
tychmiast zgłosić ul. Bo- 
cianowo 15 a. (7978 


Pomocnik 
fryzjerski potrzebny zaraz 
wiecie n/W.„ Mickiewi- 
cza 2. è (5975 


Samodzielne ' 
strojarki i uczenice przyj- 
muje Naruszewicz, ul. Po- 


Ekspedjentke 


z branży czekolad i cukrów ań mó: 
noszukuję natychmiast, — | 7 Ra: aNg 
Wymagane języki polski i €z eladników 

niemiecki. Oferty zgłaszać | blacharskich którzy na 


z podaniem adresu do fiłji 
Dz. Bydg. Dworcowa 2 pod 
„Ekspedjentka*, (F3 17 


instalację wodociągów -są 
wprawni poszukuje się na 
stałą pracę. L. Sosnowski, 
Sniadeckich 48, (F-83829 
ER ES PET 05 38. 
€zeladnika 
szewckiego przyjmie na 


Mistrza 
do atta-gaieży (wyuczońy 
ślusarz) na 4 auta ciężaro- 


we i 1 osobowy z długo: | stałe, UI. Warszawska 28. 
letnim doświadczeniem i F-3825 

p erwszorzędnemi Św iadec- 

twami poszukuje większe 

przedsiębior: stwo (Tow. Ake ) Poszukuję 


uczenicę do skladu rzeź- 
niekiego. Piśmienne zgło- 
szenia wraz z zyciorysem 
złożyć do Dzien. Bydg. 


w Grudziądzu, możliwie 
zaraz. — Kandydaci mnszą 
władać językiem polskim ! 
niemieckim. D a nadającej 


się siły jest posada stała. pod „C. E. J”, (7989 
Dokładne oferiy z podaniem 

dotychczasowego zajęcia. Kokiety 

ządunia pensji i odpisami | o Sprzedaży po domach 


potrzebne. ,Heliograf, ul. 
Unji Lubelskiej nr. 14a. 
(F-3809 
Domokrążni 
mogą zabrać CD 
pierwszej potrzeby. Zgł. 
pod „Powodzenie* do Dz, 
Bydg. . (7991: 
Chlopak 
do pracy moze się zgło- 
sić. Gdańska 58, sklad 
rowerów, 


św'ade:'tw, które nie zosta 
ną zwrócone, uprasza się 
skierować pod nr. „779% 
do Dz. Bydg. (7739 


Młodszy 
czeladnik szeweki potrze- 
bny. Hetmańska nr. 13. 

(F-3840 


Chiopca 
uczciwego do posyłek po- 
szukuje Apteka Centralna, 
Gdańska 19. - (F-30847 


K POSADY a 
POSZUKUJA_ 


(F-3835 | ska 19, II ptr. 


Nadmiynarz 
kawaler, posiadający sze- 
roka wiedzę i doświad- 
czenie zawodowe, znający 
się dobrze na wymiale, 
wykorujący wszelkie re- 
lperacje, poszukuje zaraz 
lub od 1 maja 192% r. po- 
sady» nadmlynarza lub. 


młynarza samodzielnego. |- 


Łaskawe oferty uprasza 
Adam Furmann, Buko- 
wiec Górny, pow. Leszno, 
Poznańskie. (7931 


„Kuchml strz 
poszukuje posady zaraz 
do hotelu. Antoni Miś, 
Czerniejewo, pow. Gnie- 
zno. | „ (7996 


Wdowa 
po urzędniku, w średnim 
wielu, biegła w ekspedy- 
cji i kasowaniu, zna się 
na gosb :sdarstwie domo» 
wem, prosi o jakąkolwiek 
pracę. Łaskawe zgł. do 
a'sp. Dzien. Bydg. pod 
„Skromne - wynagrodze- 
nie”. (1998 


Handlowiec 
branży spożywczej poszu- 
kuje posady magazyniera, 
kasjera lub inkasenta.Oferty 
do filji Dzieo. Bydg. pod 
„Mars“. (F-3812 


Kucharka 
poszukuje posady od 1. 5. 
w Jepszym domu, znająca 
dobrze się na gotowaniu, 
prasowaniu i szyciu. Zgł 
do fi ti Dz Bvdg. Liworco- 
wa ? pod „K. 26“. (F-35314 


Podróżujący 
| poszukuje zastępstwa po 
ważnej f«bryki lub firmy 
Zgłoszen'a do filji Dz. Byd. 
Dworcowa 2 pod „Branża“, 
(F-3811 


K=og 


Sołectwo 
Białebłota, pow. Bydgoski 
wydzierżawia drogą pu- 
blicznej licytacji, w dniu 
11 bm. o godz. 2-giej po 
południu w lokalu pana 
Kiepera szkołę z ziemią. 
Warunki dzierżawy są 
wyłożone w . sołectwie, 

» 7986 


Lokal handlowy 
nadający się do każdego 
przedsiębiorstwa, położo- 
ny przy rynku w powiat. 
mieście w Starogardzie 
gdzie gimn. sąd pow. i 
okręg. jest zaraz do wy- 
dzierzawienia. Zgł. przyj- 
muje Bank Ludowy w 
Starogardzie M gc 


(785 


Do wydzierżawienia 
3 pokoje ze skiadem lub 
bez składu, do tego około 
3 morgi ogrodu i miejsce 
na warsztat: od właścicie- 
la. Zurek, Barcin, Rynek 
nr. 19, powiat Szubin. 

(1773 


Wydzierżawie 
dom z wolnem mieszka- 
niem, stajnią i 4 morgi 
roli; koło Bydgoszczy, 
Gdzie? wskaze filji Dz. 
Bydg. (3830 


Ky 


Mieszkanie 

3—4 pokojowe, pokój dla 
slużby, elektryka, łazienka 
możliwie ogródek, nieda- 
leko tramwaju poszukuje 
bezdzietne małżeństwo 

wprost od właściciela, do 
objęcia w czerwcu — lipcu 
Płacę czynsz za rok zgćry. 
Oferty pod „I. T. 388: do 
Dzien. Bydg. (7550 


` Mieszkanie 
5 pokojowe z wszelkiemi 
wygodami w centrum mia- 
sta, o ile mozności blisko 
dworca poszukuje się za- 
raz. Płacę czynsz za rok 
z góry i preprowadzę re- 
mont. Zgł do filji Dz. 
Bydg. Dworcowa 2, pod 
„Nas”, (F-57657 


KEE 


Pokój 
umeblowanv dla 1 lub. 2 
pan enek lub uczni. forte- 
pian do dyspozycji z utrzy- 
maniem lub bez, zaraz do 
wynajecia Wilczak, Nakiel- 
(4018 


dla pa na 
Gdańska 66, I ptr. | 


umeblowanego poszuk 


"NIE WOTAN a E a e A i 
ROD ER KE FEE , 
4 05 a LIB r: 


pana do wyna; 
(F-3816 : 
Pokoju 


pani od 15 kwietnia br 
w okolicy ul. Jagielloński: 
i Promenady. Zgłoszen. 
do Dziennika Bydg. pí 
„Jagiellońska”. (79 


wi 


MJ 


waniem kuchni poszu 
od 15 kwietnia br. 
dzietne, x 
stwo. Zgłoszenia do D: 
Bydg. pod „Spokojnę mal 
żeństwo”. (1 


= 


2pokoje ` 
słoneczne, ładnie umebl. 
z osobnęm wejściem do 
wynajęcia. Dworcowa 21, 
II ptr. prawo. _ ((F-3820_ 


Pokój ne 
frontowy dobrze- umebl. 
z utrzymaniem lub bez 
do wynajęcia. Matejki 8, 
I ptr. lewo, (F-i808 


i Pokój 
umeblowany, duży, sło- 
neczny, wejście osobne, 
do wynajęcia, Gdańska 52, 
1. p..lewo. (F-3831 


Pokój Eni 
umeblowany: Hetmańska 
nr. 18, II p. prawo, ` 


(6-8886 0 
4 RÓŻNE 3a 
Restauracja i 


Resursa Kupiecka, Jagiel- 
lońska 25 wydaje smaczne 
i tanie obiady i kolacje. 
Codziennie . koncert dam- 
skiej orkiestry. (5970 


W Barze Angielskim 

obok kina Kristal, smaczne, 

świeże obiady z 3 dań 1 zł. 
5971 ; 


Obiady i 
smaczne i tanie po 80 gr. | 
i 1,00 zł. wydaje -„Ogni* 
sko”, Jagiellohska 71, 

(6139 3 


m 


a 


Chcesz 5 
szybko i dobrze wyjść 
zamąż lub się ożenić? — 
Udaj się z całem zaufa- 
niem do Międzynarodo- 
wego Biura Pośrednietwa. 
Małżeństw ,Matrymonjum: 
w Warszawie, ul. Nowo» 
grodzka 36, -- Na każde. 
listowne zgłoszenie na- 
tychmiast wysyła się. kil- 
kadziesiąt stosown. ofert, 
szczegółowe. informacje 
i fotografje osób, pragną- 
cych wyjść zamąż lub się | 
ożenić. Warunki przystę= | 
pne. Wybór olbrzymi! 

(7660 „jej 


toń 


Kawaler 

rolnik, lat 36, posiadający 
20 010 zł gotówki, prami 
się wżenić w gospoda 
stwo około 200 mórg. — 
Rzecz traktuje się powa- 
żnie. Zgłoszenia proszę 

od adres: Zakrzewski, 

siążki, pow. Wąbrzeski, 
Pomorze. — Wdowy bez- 
dzietne lub z 1 dzieckiem 
niewyklueżone, (7978, 


"= 

30.000 z! j 
potrzebne za dobrem zabeze 
pieczeniem bipotecznem na. 
realności handiowej w Byde 
goszczy i korzystnem oproe | 
centowaniem. Oferty pod. 
„S D 500“ uprasza się do 
filii Dz. Bydg Dworcowa 2. 
4F-3827 4 


Unieważniam 


1500 zł, 
ped. pewną gwarancję wy- 
pożyczę, względnie zło: A 
kaucji za uzyskanie sta-/ 
łej posady w zawodzie. 
ślusarskim lecz nie ko | 


niecznie, Łask. of. poc 
„Sumienny 4” do adi 
Dz. Bydg. > ( 


$ Poszukują P m 
wóz, jednokonny, na s 
zatrudnienie A. F 
Jagiellońska 76. 


n 
Sj 
Wypożyczę F 

1000 zł. za dziej NoRa 
jakiejbądż posady, tylco w 
zakresie pewnyin. Sten 
do Dz, Byde. pod PATS 
(7992 NĄ 


* odl 


| 


m 
U 


st 
1 . 


$ 


|| 


+ 
r5 


H 


s. 

af 
47 
fx 


E) 
| Fa 
0 


iwonka 2 tlenem | zum 


: 
È 
i 


. 4 1 
Str. 12 | „DZIENNIK BYDGOSKI" „piątek, dnia 8 O AEAEE 2) o a L Ą 
ian = ||4 a aa aa. o a a = 10 e JRE CREWSON RRS" R "LIST WAELEŃ CWA PWR MADERA CA ) 


u z r za $ 
" Podziekowanie. $ 
i ‘Wszystkim znajomym i życzliwym, którzy i 
i et i wzięli udział w pogrzebie mej żony pom | 
ia 5 kwietnia b. r. rozstał się z tym światem "niu, dnia 3 kwietnia br „a w szczególności 
Dnia e wietnia y á ę J F] Związkowi Urzędników Kolejowych w Fo- a £ 
znaniu i Kołu II, Bydgoszcz, Towarzystwu | 


s. e A 

p śpiewu „Odrodzenie“ Bielawki i Towarzystwu 

peN Robotników Katolickich przy parafji Bielawki 

składam na tej drodze serdeczne podziękowanie 
Jan Grzymowicz, ojciec z córką. 


Bydgoszcz, dnia 7 kwietnia 1927 r. 
uł. stepowa 6. (3032 


członeńi Zarządu naszej spółdzielni od jej założenia. 
Zmarły był całą duszą oddany naszej instytucji, otaczając ją Swą opieką przez 22 łata. 
Niezatarta pamięć i wdzięczność niech Mu będą zapłatą za życzliwość i pracę dla dobra 

naszej spółdzielni. 
Cześć Jego pamięci! (8020 


Zarzad i Rada Nadzorcza 
Bawn Kredytowego Spdz. z o.n. w Keronewie. 


w sobotę, dnia 9-10 bm. o godzi- 
nie 10-tej sprzedawać będziemy w naszej 
składnicy przy ul. Dworcowej 72. przez pu- 
bliczną licytację: 
||wagon desek dębowych ca. 12460 kg. 
i 1 partję sprzętów domowych. 
c. Hartwig Sp. AKC i 


Międzynarodowi Ekspedytorzy. 


Za liczne oznaki serdecznego współczucia po zgonie i przy po- 
grzebie ukochanego męża, ojca, brata i teścia 


; Ś. p. | 
> 
Sozeńia Egera 
składamy przewielebnemu ,Duchowieństwu a specjalnie księdzu wik. 


„Hofmanowi za serdeczne słowa pociechy, jax również i wszystkim 
przyjaciołom i znajomym i (7976 


 najserdeczniejsze „Bóg zapłać”, 


W imieniu stroskanej rodziny 


Masuauiima Eger. G. ŚĆ reski 
` Bydgoszcz, uł, Gdańska 7 
Zał. 1868 


Największy wybór 
po cenach najkorzystniejszych. 


Podziękowanie, 


Na tej drodze składam W elebn. księdzu 
kapelanowi z 8. Szpitala Okręg. w Toruniu, 
wszystkim pp. oficerom i podoficerom oraz jego 
kolegom z 8. Dyonu Samorhod. Kol. Szkolna 
w Bydgoszczy, w szczególności panu kapitano; 
Wukicewiczowi za przemówione serdeczne słowa 
nad otwartą mogiią, za wszelkie poniesione 
trudy, za złożone wieńce i drogocenną pamiątkę, 


Prosimy zażądać cenników. 
—8000 


a 


r. J. Król 


iekarz specjalista w 


śą, ZAKŁAD KARNY w KORONOWIE i 


wykonuje wszelkiego rodzaju 


AE 2. EP e A Dae mite i 


naszemu kochanemu ś. p e chorobach wewn. i ner- = j h PA j 
st. szereg. Józefowi Murawskiemu a wow. Klinika. Zakład iR ; f; | PORS, -r 
„serdeczne „Bóg zapłać, Boppigp iw KŻ EM BA, A | ii. WÓRdŚk me p S G ars le t | 
k W imieniu stroskanej rodziny Ba; Eh już ów: OOOO OWAL k 
f 7977) Piotr Suchomski. E Saa 
v Tna Ma a Gi aui. zg | DEOISE EELER SEE 


r RI s e | 
w pierwszorzędnem wykonaniu I WYTO y 0542Y ars g 
także na raty — poleca = 


| 

AOSA E RE od najskromniejszych do najwykwintniejszych po cenach | 

Paæadziekovwanie. GÈ $ f id przystępnych. — Również przyjmuje się każdą ilość i 
Za tak licznie wzięty udział w pogrzebie mego ? wi © GGEBBREECE e i 


pierza do darcia. (8052 i 


najdroższego męża Sózefa oraz za okazane współ- Sebzuyfze picari Er 


M czucia składam wszystkim serdeczne Bóg zapłać. 
F-3839) Stanisława Zagórska. 
Bydgoszcz, Fredry 6, dnia 7. IV. 


TY 


Ś niej. Loferii Końskiei MBuydócszez, ul. Śniadeckich 56, tel. 888. 3 

A ! sa dó Jeż Filja: SFwzraizieqciz, ul. Groblowa 4, tel. 229, X b DBDSAWBW ) 

ii €Cena losu zi. 1,90 SE CE Á > 3 mar 
11 losów zł. 10,00 x Magistrat miasta Zdun woj. Poznańskie 

Ciągnionie 21 kwietnia 1927. ogłasza niniejszem konkurs na posadę A 


Mądre gospodynie || __ ii 
Paweł Kasch, kolektor, ‚azm istrz a. - 


kupują obecnie tylko 
Pobory według grupy X. wraz z dodatkami. Posada 


M U l I el "a 
do objęcia najpóźniej -1 maja br. [nwalidzi NIL 
mają pierwszeństwo, (7784: ° 
syrop buraczany E dat S 


jako pożywńy tani smar na owad Poszukuje się na czas przejściowy rutynowanego 


nadto wyśmienite Ą ilansisty (stiki 5. 
” 


powidła śliwkowe 


; 7 ; do wykończenia książek handlowych. Łask. zgłoszenia 
wszędzie do nabycia. . 7389 WA 4 M g 
SE y z podaniem pretensji do adm. Dz. Bydg. pod „nr. 8018“. 


Gniezno, Tumska 5. 
P. K. O. Poznań 207907 
Tel. 200. (5395 


Kilka debrych 


krzyżowych pianin 


odebranych z dzierżawy 
poleea tanio z gwarancją 
` B. Sommerfeld, 
fabryka i hurtownia pianin 
Bydgoszcz, 
Sniadeckich nr. 56; 
Tel. 883. (7027 


Państwowe Nadłeśniciwo Osie 


poczta i stacja kolej. Osie (Pomorze) 
sprzeda w drodze submisji w dniu 20. 4. 1927 r. 


około 13.000 m° buduicu sosnowego 

1600 m” kopalniaków sosnowych w dlużycath 
` 100 m? dłużycć brzozowych ` 
'i 2500 mp. szczap sosnowych. 
Wykaz losów w „Rynku Drzewnym“ Poznań 


i „Przemysł i Handel* Warszawa. (8011 pa ry 
4 informacji udziela Nadleśnietwo. = , Codziennie 


Nadleśniczy Państwowy. |smaczne obywatełskie 


jobiady| 


 Niezwebwwisnaniaecj fasisapścih 
wydaje  „(4990j] 


Wielki skład a dentysty 
\ ; l | | 
Lentryfug „Milena“ | | howi do wika 


nowisko do większe- R 

a go miasta poszukuje | 
od 35 do 330 litr. wydajności na godzinę. i 

Cichy bleg 3 s 


się od 1 maja rb. — $ 
Zgłosz. nalezy kiero- B 

Najdokładniejsze odtłuszczanie 26576 

Dogodne warunki spłaty 


wać pod „T. 32°- do 
Bracia Ramme, Bydqoszcz 


Dz: Bydg. (7987 R 
ADEO AEREE. TT A 
uskicea św. Trójcy Hb. Tel. 49 
Dzielni zastępcy pożądani. 


gpamabSzcehc cia praami 


Mi iai 0 


[ido zbierania zamówień 
ipo domach prywatnych 
zostaną przyjęci między 
godz. 16—17, ul. JTagiel-* 
lońska 31, M ptr. (8007 


gi Wszędzie do nabycia. ~ (7319 Qj Bobrze pielęgnowane napoje. - |$ 


Dobór kslacyj. 


n 1 trz „str 30 gr., na dalszych stronach 75 gr. Za wiersz M 
szer. 67 mm.” Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 20 gr., każde dalsze 10. gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20%% zmiżkij Przy powtórzeniu ogłoszeń udziela się rabatu* 


O A —— - = = s A A z i j . D ES + 
Cena ogłoszeń: 20 groszy za wiersz szer. 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 50 gr, w. tekście na drugiej i trzeciej stronie à 
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie-zniżki upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 250/, dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 200/, drożej. < jj 


Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatności: Bydgoszcz. -- Konta bankowe: Bank Gospodarstwa Krajowego, Poznański Bank 
Ba AFN dla Handlu i Przemysłu, Bank M. Stadthagen, Bank Ludowy. --- Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań. RA 


Drukiem i nakładem Drukarni Bydgoskiej Spółki Akc.. Bydeoszcz. -— Redaktor ódpówiedzialny: Henr yk Rvsze wski. 


